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GAZETA LWOWSKA
Wychodzi codziennie o godzinie 5 po południu 

2 wyjątkiem dni poświąteeznycb.
Numer pojedynczy kosztuje w miejscu 10 hal., 

Pocztą 16 hal- — Biura Redakcyi i Administracyi 
ulica " uzamieckiego I. 12. — Ekspedyeya miejscowa 
w Ageneyi dzienników St. S ok o ło w skieg o. Pasaż 
Hausuanna I. 9 — Listy należy frankować.

Reklamaeye otwarte wolne od opłaty.
Telefon Redakcyi nr. 88.

Prenumerata z przesyłką pocztową wynosi roc-y.nie 32 K., p ó ł r o c z n i e  16 K., k w a r t a l n i e  8 K., 
m i e s i ę c z n i e  2 K 70 h. — W miejscu: r o c z n i e  24 K., półrocznie 12 K., k w a r t a l n i e  6 K., mi e ­
s i ę c z n i e  2 K. — P r e n u m e r a t a  z a g r a n i c z n a :  W N i e m c z e c h  3 K. 20 h. miesięcznie. We wszyst­
kich innych państwach 3 K. 80 h. miesięcznie.

„P rze w od n ik  naukow y I lite ra c k i1', dodatek miesięczny do „Gazety Lwowskiej", otrzymają cało- i 
półroczni abonenci bezpłatnie, jednakże ei tylko, którzy prenumerują od 1 stycznia do końca czerwca lub 
od 1 lipca do końca grudnia, ówieróroezni i miesięczni za dopłatą pierwsi I K. 50 Ir , drudzy 60. h. „ P rz e ­
w odnik" prenumerowany osobno kosztuje 8 K.

Jednorazowe mseraty obliczają się po 14 hal., 
kilkorazowe po 12 hal. od miejsca i wiersza miarą pe­
titową, ogłoszenia zaś ta b ela ryczn e  i liczbow e po 
20 hal. od jednego w ie rs za  m ia ry  petitowej.

Ogłoszenia osób i zakładów prywatnych przyj­
muje wyłącznie Agencya dzienników S okołow skiego 
we Lw ow ie  Pasaż Hausmanna I. 9. i w  b iu rze  Lu d w i­
ka Plohna ul. Karola Lud w ika I. 8; we Franeyi w P a­
ryżu wyłącznie Agencya pana Adama, 38 Rue de 
Yarenne.

CZĘŚĆ UEZĘD OWA
Jego Ces. i Król. Apostolska Mość ra 

c'zyJ Najwyższem postanowieniem z dnia 7 
lip&a b. r. najmiłościwiej zatwierdzić wybór 
dr. Adama G ł a ż  e w s k i e g o  z Chmielowej^, 
oa zastępcę prezesa Rady powiatowej w Za­
leszczykach.

0. k. Namiestnictwo zamianowało ko­
misarzami nadzoru kotłów parowych:

1. c. k. adjunkta budownictwa Franci­
szka P o ł u d n i e w s k i e g o  w Jarosławiu, dla 
Powiatów łańcuckiego i przeworskiego;

2. c. k. inżyniera Majera F a c h  e r  a 
^  Tarnowie, dla powiatu dąbrowskiego;’

3. c. k. inżyniera Kazimierza A j d u- 
k i e w i e ż a  we Lwowie (przy c. k. Namiest­
nictwie), dla powiatu cieszanowskiego;

4. c. k. inżyniera Eustachego P a n -  
ń o n w Jarosławiu, dla powiatu jarosław­
skiego ;

-5. c. k. inżyniera Włodzimierza Ob e r -  
ty ń s k i e g o w Krakowie, dla powiatu chrza­
nowskiego i

6. e. k. starszego inżyniera W ładysła­
wa K o s t k i e w i c z a  w Jaśle, dla powiatów 
gorlickiego, jasielskiego i krośnieńskiego.

C. k. wyższy sąd krajowy we Lwowie 
Przeniósł olicyała kancelaryjnego Juliana 
T u r k a ,  ze Lwowa do Obertyna i kancelistę 
Maurycego L a b i n e r a  z Obertyna do c. k. 
sądu krajowego we Lwowie.

E d y k t.
0. k. Namiestnictwo podaje niniejszem 

do powszechnej wiadomości, że komisya ob-

4'

Jan Zacharyasiewiez.

Z r a n i o n y  p t a k .
(Ciąg dalszy).

— Czy pan Karol odjechał?
— Przesyła mateczce dobranoc i uca­

łowanie rączek, bo powiedziano, że mateczka 
bdała się na spoczynek.

— Poczciwy, zacny!
— Jak on mateczkę kocha! aż sama je- 

sLsm zazdrosna.
— Ozy co mówił?
— Tysiące razy to powtarza i mówi, 

bez mateczki nie byłoby nasze życie tak
szczęśliwe, jak pragnie.

— Dobry chłopiec, matkę swoją kochał, 
a. &dy ją  Bóg powołał do siebie, to nie mógł 
Slę ostać w osamotnionym dworze, wyjechał 
?agranicę i trzy lata go nie było. Dopiero 
Jakieś niepowodzenie przy rulecie, do której 
zły towarzysz go namówił, zmusiło go do 
Powrotu. Zacny, poczciwy. Zaraz na drugi 
dzień przyjechał do mnie i dla ciebie przy­
wiózł bardzo misterny upominek.

— Mam go dotąd na biurku i codzien­
nie oglądam.

— Marzę o tem — mówiła dalej chora, 
Jak się na przyszłość urządzimy. W  ogro­
dzie poza dworem każę wybudować mały pa­
wilonik dla siebie. On weźmie główny za-

chodowa wiaz z rozprawą ekspropryacyjną 
oraz rozprawą dla ustalenia ogniotrwałych 
zabezpieczeń dla projektowanej waryanty tra ­
sy między kim. 63 570 a kim. 65 696 prze­
strzeni kolejowej Sambor Gal. Węg. Granica 
w gminie Turka odbędzie się dnia 12 sier­
pnia 1902 i rozpocznie o godzinie 9 przed 
południem na miejscu budowy w Turce.

Wykazy gruntów, które mają być wywła­
szczone wraz z planami, wyłożone będą po­
cząwszy od dnia 28 lipca 1902 r. stoso­
wnie do przepisu §. 14 ustawy z 18 lutego 1878 
Dz. pr. p. nr. 30, w urzędzie gminnym w Tur­
ce oraz w kaneelaryi obszaru dworskiego 
tamże przez 14 dni do przejrzenia dla ogółu.

Zarzuty przeciw zamierzonemu wywła­
szczeniu można wnieść w ciągu powyższych 
14 dni na ręce c. k. starostwa w Turce lub 
też przy rozprawie komisyjnej.

Zarzuty późniejsze nie będą uwzglę­
dnione.

Obwieszczenia
c. k. Namiestnictwa we Lwowie, z dnia 19 
lipca b. r. do 1. 85.596, w sprawie wetery- 
narno-policyjnych zarządzeń pod względem 
przywozu świń z W ęgier do królestw i kra­
jów reprezentowanych w Radzie państwa, i 
z dnia 19 lipca b. r. do 1. 85.705 z zawia­
domieniem o zabronieniu przywozu s'wiń z 
politycznych powiatów Nowy Sącz i Stryj 
do Węgier, — zamieszczone są w „Dzienni­
ku urzędowym" dzisiejszego numeru Gazety 
Lwowskiej.

CZĘŚĆ IIEIJEZĘMW A
Lwów, 22 lipca.

Na piątkowej radzie gabinetowej w pa­
łacu Elizejskim w Paryżu, prezes gabinetu 
francuskiego p. Combes oznajmił, że zarzą­
dzenia, poczynione przezeń w celu zamknię­
cia nieautoryzowanych zakładów szkolnych i 
w ogóle instytueyj, utrzymywanych przez

rząd majątku, cioci Justysi oddamy nadzór 
nad nabiałem, a ciocia Fruzia zostanie mi­
strzynią naszej szatni.

Ciocia Justysia posunęła się na fotelu, 
aż kółka zazgrzytały.

— Wyborną będę wam dawała śmie­
tankę i sery — wyrzekła przez zęby dziwnie 
nerwowym głosem.

— Wieczorem będziemy się schodzić 
wszyscy w dużej sali, Fruzia będzie nam 
czytywać książki, Ewunia grać i śpiewać, a 
pan Karol, paląc swoje ulubione hawanna, 
będzie nas bawił opowiadaniem różnych scen 
z ’yeia kawalerskiego i polowań forsownych.

Zaiskrzyły się oczy Ewuni.
— To będzie cudownie i rozkosznie, 

dodała, Karol tak umie to opowiadać, jakby 
się na to patrzyło. Kilka dni temu jak mi 
opisywał ściganie zająca. Biedny szarak! 
wzięty w cztery ognie przez psy i jeźdźców 
dokazywał cudów, aby życie swoje ocalić. 
Skakał w prawo i w lewo, przewracał ko­
ziołki, siadał na skokach, udając ścięty pniak 
młodego drzewa i tak rozpaczliwym odzywał 
się głosem, że myśliwi ze śmiechu pękali. 
Jeden pies urwał mu połowę ucha, drugi 
odgryzł koniec kosmyka, a on nie dał jeszcze 
za wygrane... Przycupnął, jakby już był tru­
pem, a potem przeskoczył przez dwa psy 
i pomknął na polankę. Ale to właśnie była 
jego zguba. Osaczony do koła przez psy i my­
śliwych, _ wyzionął parę tak przeraźliwym 
głosem, jakby go kto za gardło dusił. Otrą­
biono zwycięstwo, a trupa o potarganem 
futrze i mięsie nawet nikt nie chciał zabrać 
z pola walki.

— Biedny szaraczek — rzekła ciocia 
Justysia, czyżby nie lepiej było zastrzelić go 
odrazu, niźli tak męczyć.

kongregacye duchowne, nie dały powodu do 
żadnego godniejszego uwagi wydarzenia; 
wszystko odbywa się w porządku. — To o- 
znajmienie, formą swą tak żywo przypomi­
nające znaną, historyczną depeszę Paszkie­
wicza, wysłaną do Petersburga po wzię­
ciu Pragi i Warśzawy, jest charaktery­
styką sytuacyi we Franeyi. Radykalny ga­
binet traktuje najbezwzględniej zasadnicze 
postanowienia konstytucyi francuskiej o swo­
bodzie nauczania, zamyka zakłady szkolne, 
oddające nieocenione usługi narodowi i spo­
łeczeństwu francuskiemu, rozpędza starców, 
kaleki i dzieci z ochronek i schronisk, a to 
tylko dlatego, że w tych szkołach i w tych 
zakładach kierują pracą zakonnicy i zakon­
nice, że .się tam modlą i że na ścianach Izb 
szkolnych czy pracowni wisi' wizerunek 
Chrystusa, wygnany już ze szkół cywilnych 
we Franeyi, — równocześnie zaś zapewnia, 
że wszystko idzie w jak najlepszym po- 

■ rządku.
Wedle najnowszych dat statystycznych, 

Francya liczy na SB,617,975 mieszkańców 
4,636.231 dzieci szkolnych. Podług ustaw 
francuskich dziew są obowiązane uczęszczać 
do szkoły od 9 do 13 roku życia, albo ro­
dzice ich muszą na piśmie wykazać, że dzieci 
pobierają prywatnie przepisaną w ustawie 
naukę. Francya posiada ogółem 67.170 szkół 
świeckich, 22.167 zaś szkół i zakładów szkol­
nych znajduje się pod kierownictwem kon- 
gregacyj. Do szkolnictwa elementarnego nale­
żą także t. zw. „les ecoles materndlesu dia dzieci 
od-2 do o roku i „les ecoles $uperieures“ dla 
dzieci w wieku 18 do 16 lat. Pierwszych 
szkółek liczy Francya 5683, z tych zaś 2574 
utrzymywane są przez państwo, a 8109 są 
zakładami prywatnymi. Z tych ostatnich tyl­
ko 205 znajduje się pod kierownictwem osób 
świeckich, resztę 2904 prowadzą kongregacye 
zakonne. Kongregacye kierowały 18.612 szkoła­
mi, między niemi było 5387 publiczn. i 13.225 
prywatnych. Jedno tylko zgromadzenie „Sióstr 
nauki ehrześciańskiej" założyło we Franeyi 
,243 szkół publicznych z 20.000 uczniów, 132 
szkół prywatnych z 18.000 uczniów, 36 przy­
tułków dziecięcych, 53 schronisk dla robo­
tników, 13 przytułków dla sierót i 20 szpi­
tali. W schroniskach tysiące sierót i starców

— Mówią, że zając w tern sposób upo­
lowany jest kruchy i bardzo smaczny — do­
dała Ewunia.

— Już jabym tam jego nie jadła — 
odrzekła ciocia justysia, — widząc, jak go 
mordowano.

— Ty Justysiu, byłaś zawsze senty­
mentalna — zawołała pani Eulicka — lubi­
łaś od najmłodszych lat czytywać czułe po­
wieści, a nie znalazłszy podobnych do siebie 
konkurentów, zostałaś starą panną.

Zwilgotniały oczy cioci Justysi.
— Możemy mówić o czemś wesel- 

szem — odrzekła — wszak doktor zakazał 
ei bawić śię ponurymi obrazami. Niech le­
piej Ewunia powtórzy coś z tych wesołych 
historyjek, o których opowiadał jej pan Karol 
niedawno.

Twarz pani Rulickiej zaczęła powoli 
przybierać spokój marmurowy. Oczy przy­
mknęły się, tylko przez wąskie szpary prze- 
blyskiwało słabe światełko życia.

— Mateczka chce spoczynku — ciszej 
ozwała się Ewunia, ucałowała jej zżółkłą rę­
kę i cicho na palcach wyszła z pokoju.

Zapanowało dłuższe milczenie. Ciocia 
Justysia patrzała ponurym wzrokiem przed 
siebie. Przesuwały się przed nią obrazy naj­
bliższej jej przyszłości. Stajnia, krowy, cie­
lęta, śmietanka, masło i sery, zataczały sze­
rokie w koło niej kręgi, gdy w skromnym 
pokoiku oficyny osamotniona siedziała nad 
starą garderobą jej młodsza siostra. A do 
dworu wracała tymczasem wesoła drużyna, 
z krzykiem i hałasem, w towarzystwie psów 
gończych i naganiaczy z odbytego polowa­
nia. Na czele, w pół męskiom ubraniu na 
angielskim folblucie jechała Ewunia, z du-

było utrzymywanych, dziesiątki tysięcy u- 
czniów szkół kongregacy.jnych otrzymywały 
prócz nauki obiady i śn iadania; tysiące do­
stawały mieszkanie i całe utrzymanie. -— 
Obecnie to wszystko rozpędzone: Siostrom i 
duchownym kazano powrócić do klasztorów, 
z których wyszły, a które będą obecnie 'sku­
tkiem tego przepełnione i nie będę w stanie 
wyżywić wszystkich, — starcy zaś, kaleki 
i dzieci znaleźli się bez dachu nad głową, 
bez utrzymania i środków do życia. Łatwo 
zrozumieć także społeczną doniosłość takiego 
zarządzenia...

Ale wszystkie względy dydaktyczne, 
społeczne i humanitarne muszą ustąpić wo­
bec polityki — a polityka wewnętrzna Fran- 
cyi od szeregu lat, w stanowczej formie zaś 
od czasów gabinetu Waldeck-Rousseau, znaj­
duje si? w znaku „kulturkampfu". P. Com­
bes, satn były kapłan — jak publicznie, w 
mowie przyznał — podjął się dokonać te­
go, czego nie chciał uczynić p. Waldeck- 
Rousseau: wprowadzić w-życie ustawę prze­
ciw kongregacyom. Przy tej sposobności roz­
szerzono zastosowanie ustawy w sposób nie- 
przewidywany. Nie wystarcza władzom fran­
cuskim, iż dana kongregaeya postarała się 
we właściwym czasie o autoryzacyę; doma­
gają się one osobnej autoryzacji dla każdej 
szkoły, dla każdej ochronki, dla każdego 
schroniska z osobna przez kongregacye te 
utrzymywanego, chociaż w swoim czasie, 
gdy ustawę antikongregacyjną uchwalano i 
zamterpelowano o to p. Waldeck-Rousseau, 
oświadczył on uroczyście, że autoryzowane 
zgromadzenia duchowne nie potrzebują wno­
sić podań o autoryzacyę każdego przez nie 
utrzymywanego zakładu z osobna. Ponieważ 
zatem zgromadzenia o tę autoryzacyę się nie 
postarały, przeto zamykają im obecnie zakła­
dy i — jakby dla irouii — każą się sta­
rać o autoryzacyę na przyszłość.

Nie tylko katolicka, ale także poważna, 
umiarkowanie liberalna prasa francuska wy­
stępuje przeciw tym zarządzeniom. W ko­
łach katolickich zaś po prostu wre Gaulois 
ogłasza pismo, wystosowanie do prezesa ga­
binetu, podpisane przez pp. Oochin, br. Ma- 
ckau, hr. de Mun, Gayraud i innych depu­
towanych. W piśmie tem protestują oni bar-

— am riTwiffrimmfun̂ miwrmr nnwi

beltówką zgrabnie przez ramię przewieszoną. 
Była ona dzisiaj królową dnia, bo najwięcej 
zwierza ubiła...

W pobliskim buduarze wybijał zwolna 
■zegar starożytny kwadranse i godziny. W po- 
koju sypialnym panowała głucha cisza. Cho­
ra zdawała się zasypiać. Ciocia Justysia ma­
chinalnie przewracała kartki książki. Przy­
niesione jedzenie zastygało na stole. Nikt 
dzisiaj jakoś nie jadł, jakby zapomniano o 
głodzie.

Nagle za oknem ozwał się przeraźliwy 
pisk ptaszków. Chora otworzyła oczy, pisk 
powtórzył się kilka razy, a w trawie pod 
lipą zaszeleściały skrzydła lężącego tam zra­
nionego ptaka.

— Co to jest? — zapytała chora otwie­
rając oczy.

— To głodne pisklęta, z gniazda na 
lipie wołają matki, aby je nakarmiła.

— A gdzież ta matka? — pytała dalej 
chora.

— Leży pod lipą w trawie z prze­
strzelonym skrzydłem.

— A któż ją  postrzelił ?
— Ewunia nad wieczorem strzeliła do 

niej, gdy pisklętom żer niosła.
— Któż wówczas do matki strzela?
— Myśliwi o tem nie myślą.
— To brzydko, bardzo brzydko.

(Dokończenie nastąpi).



z

clzo energicznie przeciwko zamykania pry­
watnych szkól. Protest nazywa postępowa­
nie rządu „potrójnym zamachem: na pra­
wo własności, na wolność osobistą i na wol­
ność nauczania. Rząd śmie na swoje uspra­
wiedliwienie wzywać „szacunku dla ustawy". 
Teraz gdy zamknięto nam trybunę parla­
mentarną należy protestować we wszystkich 
dziennikach przeciw tym niegodnym ma­
newrom rządu". PosełPijon organizuje wiel­
ki meeting, który ma zaprotestować przeciw 
postępowaniu rządu a prasa katolicka wyra­
ża zdanie, że ten krok rządu wywoła reakcyę 
i obudzi z uśpienia lud francuski, w gruncie 
rzeczy bardzo katolicki.

N p r a w y  k r a j o w e ,

(Kółlca rolnicze).
(I) W czasie zjazdu w Tarnowie ogól­

nej Rady Kółek rolniczych zamieściliśmy ty l­
ko referat z obrad tego zebrania oraz po­
wzięte na niem uchwały, sprawozdanie zaś 
Zarządu głównego jako naczelnej władzy To­
warzystwa, zmuszeni byliśmy z powodu na­
wału materyału sejmowego, odłożyć na pó­
źniej.

Sprawozdanie to daje wyczerpujący o- 
braz działalności stowarzyszenia w r. 1901, 
na wszystkich trzech stopniach jego orga- 
nizacyi: Zarządu głównego, zarządów powia­
towych i poszczególnych Kółek rolniczych.

Działalność to prawdziwie pełna zasłu­
gi i pożytku. Zarząd może też z całkiem u- 
sprawiedliwioną radością podnieść, że To­
warzystwo w swej pracy posunęło się zno­
wu naprzód. Wyniki są dodatnie, mimo źe 
rok ubiegły był rokiem wyborów do Sej­
mów, u nas zaś walka polityczna sięga tak 
głęboko, że przeszkadza także pracy społe­
czno-ekonomicznej. To też po powiatach nie 
ujawnił sic w roku zeszłym taki ruch, jaki 
był pożądany, a objaw ten tera dotkliwiej 
dał się uczuć Towarzystwu, że i poprzedni 
rok z powodu wjiborów do Rady państwa 
również działalność Kółek nieco krępował.

Na szczęście jest to wyjątek i po za 
nim na wszystkich polach Towarzystwo ob­
jaw ił się postęp: wewnętrzna organizaeya się 
wzmocniła, a w kołach włościańskich wzmo­
gło się zrozumienie doniosłych celów Towa­
rzystwa i powiększyła się ufność podstawo­
wych organizacyj Kółek rolniczych, do kie­
rującego ich czynnościami Zarządu. Zasługa 
to tych, co stojąc na czele zarządu, ożywieni 
duchem prawdziwie obywatelskim, „nie mię- 
szając się do waśni, sporów i walk partyj­
nych, traktując porówno obie narodowości, 
a podnosząc jedynie konieczność wydatniej­
szej, łącznej pracy na ojczystym zagonie, 
dając impuls, wskazówki i pomoc do niej, 
wytwarzają neutralny zarząd współdziałania

dla wszystkich, którzy uznają potrzebę żmu­
dnej wprawdzie i trudnej, ale krzepiącej siły 
narodu pracy ekonomicznej".

Nie bez wpływu była też stale ujawnia­
jąca się dążność Zarządu głównego do wy­
zyskania tych skromnych subwencyi, jakiemi 
rozporządza, na pożytek członków przez ob­
myślenie takich środków i sposobów, za po­
mocą których najskuteczniej w'płynąć można 
na poprawę stosunków gospodarczych wło­
ściańskiej ludności. Urządzaniem pól do­
świadczalnych z nowemi odmianami zbóż ja ­
rych i ozimych wskazano małorolnym gospo­
darzom racyonalną drogę powiększenia plo­
nów, próbami nawozowemi na łąkach udo­
wodniono, że rozumnie zastosowany nakład 
sowicie się opłaca, pouczeniami zamieszezo- 
nenii w Przewodniku Kółek Rolniczych, obej­
mującemu wszystkie działy gospodarstwa, za­
poznawano członków stowarzyszenia z postę­
pami wiedzy rolniczej i najnowszymi do­
świadczeniami, wreszcie wyznaczaniem dro­
bnych nagród za udzielenie odpowiedzi na 
pytania stawiane w sprawach _ gospodar­
czych, wywołano wymianę myśli i ściślejszą 
spójnię między Zarządem głównym, a in te ­
ligentniejszymi i żądnymi wiedzy członkami 
Kółek.

Obok tych prac zmierzających do pod­
niesienia dochodów' z gospodarstw, roztoczo­
no troskliwą opiekę nad członkami stowa­
rzyszenia celem ochronienia ich od wyzysku 
przy zakupnie artykułów .rolniczych. Do da­
wniej już wykonywanego pośrednictwa przy 
nabywaniu maszyn i nasion podjęto w r. 
ubiegłym pośrednictwo przy zakupnie nawo­
zów sztucznych i węgla kamiennego. Wszyst­
kie te usiłowania, kierowane jedyną myślą 
podania pomocnej dłoni włościańskiej ludno­
ści, oddziałać musiały na podstawowe orga- 
nizacye i wpłynęły na to, że Kółka rolnicze 
z jednej strony coraz sumienniej spełniają 
nałożone na nie obowiązki i do dobrowol 
nych ofiar na cele stowarzyszenia się poczu­
wają, z drugiej zaś strony coraz więcej zna­
czenie zbiorowej działalności pojmują i do 
niej z pomoeą zarządu głównego się garną.

Do tych ostatnich ze wszech miar po­
cieszających objawów zalicza sprawozdanie 
coraz silniej ujawniające się zrozumienie obo­
wiązku nadesłania Zarządowi sprawozdań 
rocznych.

Postęp, jaki się w tym kierunku za­
znacza, uwidocznią najlepiej następujące da­
ty z lat ostatnich. Za rok 1898 dopełniło obo­
wiązku 840 Kółek; za 1899 r. — 529; za 
r. 1900 -  729; za 1901 r. — 898 Kółek 
rolniczych; przyrost zatem w stosunku do 
1898 r. wynosi 160 prc. Zasługuję dalej na 
podniesienie, iż niektóre Kółka rolnicze, p ra­
gnąc złożyć dowód, że uznają działalność 
Zarządu głównego za pożyteczną i konie­
czną, zapisują się na członków wspierających 
Towarzystwa i składają przepisane dla tych­
że wkładki. W r. 1898 było takich Kółek 
tylko 15; w 1899 r. -  36; w 1900 r, -

70, a rok 1901 zyskuje ich już 121. Te sa­
me oznaki postępu widoczne są z kwot, które 
wpływają z prenumeraty Przewodnika. Pi­
smo to wysyła się do wszystkich istnieją­
cych Kółek rolniczych ; podczas gdy dawniej 
Kółka rolnicze uie kwapiły się z uiszczaniem 
należytości za to pismo, obecnie rzadko które 
usuwa się od opłaty.

Słowem, Kółka rolnicze coraz ehętniej- 
szera spełnianiem obowiązków i poczuwa­
niem się do dobrowolnych świadczeń wobec 
organu kierującego ich czynnościami, coraz 
więcej uwydatniają zrozumienie podstawowych 
zasad asocyacyi.

A na powolne przeobrażenie stosun­
ków z pomocą asocyacyi, na skojarzenie sił 
włościańskiej ludności, wpajanie jej prze­
świadczenia o potrzebie zbiorowego działa­
nia, Zarząd szczególniejszą zwracał uwagę.

U nas w kraju eksploatowanym przez 
tysiące handlarzy i pośredników — powiada 
sprawozdanie — posiadających dziwny dar 
narzucania towaru swego włościanom, przy 
braku zmysłu asoeyacyjnego wśród ludności, 
po prostu nęcić i wabić trzeba do zbioro­
wego zakupna a nawet ponosić ofiary, by je 
do skutku doprowadzić. A jednak działal­
ność w tym kierunku jest konieczna i na­
gląca, bo włościanie nasi wyrzucają tysiące 
koron na bezwartościowe nasiona, opłacają 
straszny haracz nieuczciwym handlarzom 
nawozów sztucznych, przepłacają narzędzia 
rolnicze, narażając się ponadto przy ich za- 
uupnie na rozliczne procesa. Otóż Kółka rol­
nicze, wspierane i kierowane przez Zarząd 
główny, poczynają przeprowadzać sanaeyę 
tych niezdrowych a dla kraju szkodliwych- 
stosunków. Nie wszystkie jeszcze zrozumiały 
swe zadanie, jednak z roku na rok coraz 
więcej staje w szeregu do tej pracy. Tak w 
roku 1900 pośredniczył Zarząd główny 133 
Kółkom rolniczym w zakupnie nasion za 
ogólną kwotę 26.920 koron, w roku sprawo­
zdawczym zaś zgłosiło się o pośrednictwo 
już 171 Kółek rolniczych, a zakupiono dla 
nich nasion za 56.488 koron, a więc za 
kwotę o przeszło 100 procent wyższą. Głó­
wnie rozchodziło się o możliwie jak najzna­
czniejsze skoncentrowanie zamówień na ko­
niczynę czerwoną, by dostarczeniem nasie­
nia ustrzedz jak największą liczbę gmin od 
kanianki. Usiłowania te pomyślny miały wy­
nik, gdyż wobec 13.176 klg. dostarczonych 
na rok 1901, zamówienia na wiosnę 1902 r . 
osiągnęły poważną liczbę 30.801 klg. Żaku- 
pno wykonano częściowo w Związku han ­
dlowym Kółek rolniczych, częściowo w Ban­
ku rolniczym, wszystko w workach plombo­
wanych przez stacyg botaniczno-rolniczą we 
Lwowie.

Podobnie zwalczano agentów maszyn i 
narzędzi rolniczych, a zamówień przeprowa­
dzono za 12.137 koron w obec 9904 koron 
za r. 1900.

Zarząd główny załatwia całą czynność 
pośredniczącą zupełnie bezpłatnie, udziela

przy każdem zamówieniu, które się nieodpo- 
wiedniem wydaje, szczegółowych fachowych 
wyjaśnień i wskazówek, wszelkie opusty przy­
znane. przez fabryki czy składy przyznaje na 
korzyść zamawiającego, a przy zamówieniach 
na nasiona, zgłoszonych w wyznaczonym ter­
minie, udziela nawet subwencyi, wszystko 
w tym celu, by ludność włościańską z jedn a ć  
dla myśli zbiorowego zakupna.

Z Sejmu czeskiego.
P rag a , 22 lipca. Na wczorajszem po­

siedzeniu Sejmu przedłożył referent p. F u r­
manek sprawozdanie komisy i podatkowej o 
podatku od piwa i polecał je do przyjęcia. 
Wnioski komisyi zmieniły poprzednie przed­
łożenie o tyle, że podwyższyły normę poda­
tku z 1 korony 40 hal. na 2 korony za he­
ktolitr.

W dyskusyi, jaka nad tą sprawą roz­
winęła się po przemowie referenta Furman­
ka, zabrał głos Namiestnik hr. Ooudenhove. 
Nazwał on podatek od piwa najwłaściwszym 
środkiem pokrycia wydatków , zwiększonych 
w skutek podwyższenia plac nauczycielskich. 
Rząd żywo się interesuje tem, aby finanse 
kraju, mającego takie znaczenie, jak Króle­
stwo czeskie, były zupełnie uregulowane- 
Rząd nie może zgodzić się jednak na wy­
miar podatku piwnego, wyższy aniżeli przy­
jęta norma 1 kor. 40 hal. a to z powodów 
natury finansowej; wyjaśniono je już pod­
czas rokowań z Wydziałem krajowym, a to 
stanowisko zajął Rząd także w obec wszyst­
kich innych krajów koronnych i w obec po­
dobnych żądań z innych stron, i musi przy 
niem konsekwentnie obstawać. Przytein nale­
ży także uwzględnić bezustannie stawiane 
żądania, iż Państwo powinno przyjść finan­
som krajowym z pomocą przez specyalne od­
szkodowanie za czynności poruczonego za­
kresu działania. To nie byłoby możliwem bez 
wynalezienia nowych źródeł dochodów pań­
stwowych. —- Nie powinno się więc żądać, 
aby przeważna część najznaczniejszych źró­
deł dochodu, jak podatek wódczany, od pi­
wa i t. d. oddaną była krajowym finansom 
do zupełnego wyzyskania. Co się tyczy spo­
sobu pobierania podatku od piwa, zauważył 
Namiestnik, iż kraj ma z tego nadzwyczaj­
ne korzyści, gdy poboru dokonują państwo­
we organy podatkowe. Ta ostatnia uwaga 
tyczyła się wniosku referenta Formanku, 
który zaproponował imieniem komisyi po­
prawkę w tym duchu, aby poboru podatku 
od piwa dokonywały osoby, trudniące się 
sprzedażą piwa, pod kontrolą osobno w tym 
celu ustanowionych urzędników.

Nad powyższemi kwestyami rozwinęła 
się długa dyskusja. Większość mówców wy­
kazywała dobitnie konieczność sanacyi fi­
nansów krajowych i oświadczyła się za

13)

l LITERATURY ZAGRANICZNEJ.
R Z E C Z  S U M I E N I A .

( Wolny przekład z angielskiego).

(Ciąg dalszy).

IV.

Mieli prawo pozostania pod starym 
swoim dachem aż do św. Marcina, ale Jo­
anna już teraz miejsca sobie dobrać nie mo­
gła, snując się pomiędzy opustoszałymi bu­
dynkami i myśląc nieustannie o smutnej 
chwili wyjazdu.

— Ńie mogę sobie- dać rady, Janie! — 
Wszechmocny stworzył kobietę inaczej, niż 
mężczyznę i nie będę miała dopóty spokoju, 
dopóki” nie opuścimy naszej fermy. Nieruam 
już nic tutaj do roboty i nie wygląda to już 
na to, że to jest nasz dom. Wolałabym, że­
byśmy już byli daleko, rozgoszczeni tam, 
gdzie mamy dokończyć dni naszego żywota.

Burnbrae wynalazł w okolicach Kil 
dnimmie mały domek, dość blizko Drmn- 
tochty, żeby mógł przychodzić co niedzielą 
na nabożeństwo do owego kościoła, któremu 
za tak wielką cenę wiernym pozostał i dość 
blizko także, aby mógł często widywać się 
z tymi sąsiadami, z którymi silniejsze węzły 
przyjaźni obecnie się zawiązały.

— Słowo Boże, — mówił — z każdego 
miejsca może trafić do naszego serca i anioł 
świadczący o Jego obecności będzie zawsze 
przy nas, Joanno; ale nie ma na świecie 
miejsca, gdzieby mi było milej słuchać opo­
wiadanej Ewangelii, jak w liberalnym ko­
ściele w Drumtochty. Będziemy tu przycho­
dzić o ile siły nam pozwolą i w ten sposób

zobaczymy się z naszymi przyjaciółmi przy­
najmniej raz na tydzień. Dobrze nam to 
zrobi, że będziemy mogli od czasu do czasu 
uścisnąć rękę Nethertona, Donalda Menzies, 
a nawet Lachlana, chociaż on zawsze bywa 
taki oziębły. Nie zapominam przecież i tam­
tych z prawowiernego kościoła, bo po tem, co 
nastąpiło, nie przeczę, że w każdym razie 
miło będzie_ spotkać ich z Drumsheughem na 
czele. Będzie zawsze kącik w mojetn sercu 
dla wszystkich mieszkańców doimy i wiem 
dobrze, iż oni także nas nie zapomną, Joan­
no, kiedy będziemy w naszym małym domku 
w Kildrummie.

Pewnego czwartku po południu — w na 
stepny poniedziałek mieli opuścić fermę — 
Burnbrae zastał Joannę w ogrodzie, zajętą 
wykopywaniem roślin, których korzenie ota­
czała starannie grudkami ziemi, w której 
wzrosły.

— Nie mogłabym zostawić ich tutaj, 
Janie, a w naszym nowym ogródku przypo­
mną nam trochę ten, który opuszczamy. Ja 
sama posadziłam flance tych gwoździków' i 
fuksyi, a Jannie przynosiła wtedy konewe- 
czkę do polewania; i słuchaj, tego Tata, przed 
swoją śmiercią, także je polewała. Skoro P e­
ter Robertson oznajmił nam, żebyśmy nie 
płacili z naszej kieszeni za żadne reperacye 
z obawy przed nowym rządcą, a ja się go 
zapytałam, co mam robić z tymi kwiatami, 
powiedział mi, że jeżeli sama je posadziłam, 
to będę mogła zabrać je z sobą; Pan Bóg 
wie, że to wszystko moja własna praca i źe 
nikomu krzywdy nie zrobię, biorąc z sobą te 
biedne roślinki. Ale na miłość boską, któż 
to taki ?

Niepotrzebnie zadała to py tan ie , bo 
rzeczywiście jeden tylko człowiek w całej 
parafii posiadał tak poważną i godną posta­
wę i to dlatego, że ojciec jego i dziadek 
byli przed nim także pastorami w Drurato- 
ehty. . , .

— To doprawdy pięknie ze strony pa­
na, panie pastorze i bardzo to do pana po­
dobne, że przychodzisz odwiedzić nas, zanim 
opuścimy nasz stary dom. Jesteś pan mile 
widziany u nas, tak samo, jak był nim oj­

ciec pana u mego ojca. Słyszał pan zapewne, 
że w poniedziałek się wyprowadzamy ?

— Jeszcze nie odszedłeś, Burnbrae, je ­
szcze nie odszedłeś, nie tak to łatwo, jak so­
bie wyobraża nowy rządca, wyrzucić jednego 
z parafianów Drum tochty; jesteśm y uparci, 
my ludzie tutejsi, a korzenie, które nas przy 
gruncie trzymają, tęgo siedzą. Tomkins, jak 
się pokazuje, miał zamiar rządzić się tutaj, 
jak mu sie podoba i traktować na swój spo­
sób uczciwych ludzi z doliny; zobaczymy je ­
dnakże i to wkrótce, dziś jeszcze, kto będzie 
górą, on, czy my!

I pastor Dawidson, gdyż on to był, 
wbił tryumfującym ruchem ciężką swoją la­
skę ze złotą gałką w piasek alei.

— W sam czas przychodzisz pani Ba- 
ster — odezwał się do Joanny, która była 
odeszła na chwilę, aby się ogarnąć nieco i 
wracała teraz, cała drżąca, — bo mam wam 
dać jedną radę. Nie wykopuj pani swoich 
kwiatków, to im zaszkodzi, a mam wszelką 
pewność, że będziesz je pani zmuszona po­
sadzić znowu i to w tem samem miejsen.

Joanna zbliżyła się do Burnbraego i pa­
trzyła na pastora, prawie bojąc się oddychać, 
podczas gdy on końcem laski wskazywał na 
kwiaty, a potem wyjął okulary, nałożył je  i 
otworzył telegram, który odczytał głośno:

— „Paryż — List pana otrzymałem 
nareszcie ; we czwartek rano jadę z Londy­
nu z powrotem do domu: proszę oznajmić 
Burnbraemu, żeby przybył w piątek do Muir- 
town, do mnie. Kilsplindie".

— List, który pisałem do niego, rozmi­
nął się  ̂ z nim w Egipcie, ale doszedł w 
końcu, jak widzisz, Burnbrae. To bardzo ła  
dna roślina, pani Baster...

Pastor zwrócił się do Joanny przypa­
trując się z bliska kwiatkom, które, wysta­
wiła na słońce, gdyż pomimo swoich pom­
patycznych i wyniosłych manier, które sobie 
nadawał, pastor był wychowany według za­
sad grzeczności z dawnych czasów i dobrze 
o tein pamiętał.

Gdy p. Dawidson odszedł, Joanna otrzą­
snęła się nieco ze wzruszenia spowodowa­
nego jego przyjściem; Burnbrae jednak

uznał za stosowne powciągnąć jej radość, W 
obawie, że nowe rozczarowanie jeszcze przy- 
kszejsze dla niej by było.

— Pan Pastor uczynił wszystko, co 
było w jego mocy i bardzo pięknie z jego 
strony, że sam przyszedł do nas z tą wia­
domością. A czy uważałaś jego oblicze, gdy 
nam czytał telegram ? Jaki to piękny był 
widok! Ja ci mówię, że na całej doliui0 
niema lepszego człowieka. Ja wiem dobrze* 
iż to, co się stało nie byłoby nastąpiło, gdy­
by Jego Wysokość tutaj się znajdował i je ­
stem pewny, że lord Kilspindie uczyni wszyst­
ko, co od niego zależy, żeby naprawić tę 
historyę. Może da nam pierwszeństwo w wy­
borze gruntów, na które poszukują dzierża­
wców 1 ale trzeba nam będzie opuścić w ka­
żdym razie Burnbrae; mówią, że nasze grunta 
są tak, jakby już wypuszczone jednemu 2 
ludzi z Netheraird.

— Nie mów tak, Janie! ty wiesz, że 
pragnę tylko naszej starej fermy, a nie ża­
dnej innpj. Ach! możesz być pewny, że 2 
niecierpliwością oczekiwać będę twojego po­
wrotu jutro wieczorem; zobaczę ciebie j uZ 
na zakręcie drogi. Jeżeli wszystko dobi'2e 
pójdzie, poruszysz rękami w powietrzu, a 
kwiatki naszej Jannie będą zasadzone na- 
powrót nim jeszcze staniesz na progu.

Gdy Burnbrae przybył na stacyę na­
zajutrz rano, pokazało się, że mieszkańcy 
Drumtochty tłumnie udawali się do Muir- 
town tyra samym pociągiem, odbywając tg 
wycieczkę po raz ostatni przed żniwami- 
Okazano mu wiele względów, oddając mu naj­
lepszy kącik w przedziale wagonu i każdy 
silił się mówić o rzeczach, o których wie­
dział, że najbardziej go interesowały.

— Oto świetne wiadomości otrzymałeś 
o sierżancie, Burnbrae! — zaczął Jamie Sou- 
tar. — Spędziłem całą noc na czytaniu ar­
tykułu, w którym opowiadają, jak on wyra­
tował pułkownika broniąc go przed band*!: 
Afganistanów, aż do chwili, w której pułk 
zgromadził się na nowo. Z pięcioma, c25 
sześcioma bił sic jednocześnie i do tego je­
dną rę k ą !

— Nie zdaje mi się, żeby o tem wspomi-
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wnioskami komisyi podatkowej. Uchwalono 
wreszcie przejść do dyskusji szczegółowej. 
Następne posiedzenie dzisiaj.

aura m .

(Od naszego spccyalnego sprawozdawcy) 

B erno szw ajcarsk ie , 19 lipca.

(I) W chwili, kiedy ten list znajdzie 
się w rękach redakcji, obrady Kongresu bę­
dą już w pełnym toku, jakkolwiek właściwie 
rozpoczynają się dopiero pojutrze, t. j. 21 
b. m. Dziś przez cały dzień zjeżdżają się z 
wszystkich stron świata uczestnicy Kongresu, 
których liczba okrągło wynosi 280, a z przed­
stawicielami prasy szwajcarskiej i z paniami, 
towarzysząeemi uczestnikom, dochodzi do 380. 
W pierwszych międzynarodowych kongresach 
prasy nie ograniczano liczby uczestników, 
skutkiem czego bywało ich znacznie więcej, 
(idy jednak liczby te z każdym rokiem wzra­
stały, a w miarę tego rosły także dla komi­
tetów miejscowych olbrzymie trudności w 
przyjmowaniu i pomieszczaniu gości, przeto 
uznano później za konieczne udział uczestni­
ków' odpowiednio ograniczyć. Począwszy od 
IV. międzynarodowego kongresu prasy (w 
Sztokholmie) przyjęto regułę, wedle której 
oznaczano z góry nieprzekraczalną liczbę u- 
czestników i liczbę tę rozdzielano następnie 
między Towarzystwa "dziennikarskie, należące 
do "międzynarodowego Związku prasy, odpo­
wiednio do liczby członków' każdego poszcze­
gólnego Towarzystwa. W tym roku licz.bę 
uczestników Kongresu ograniczono do 300, 
z których na Towarzystwo dziennikarzy pol­
skich wypadło trzech. Niestety, później zło­
żyło się tak, że z wyznaczonych przez To­
warzystwo delegatów mógł wziąć udział w 
kongresie tylko jeden, a tym jest właśnie 
sam sprawozdawca. Z Polaków, o ile dotych­
czas wiadomo, będą uczestniczyli w Kongre­
sie jeszcze dwaj, mianowicie pp. Alfred Szcze­
pański (ojciec) i Ludwik Szczepański (syn). 
Obaj są przedstawicielami wiedeńskich sto­
warzyszeń dziennikarskich.

.Tak wspomniałem już wyżej, właściwa 
praca Kongresu rozpoczyna się dopiero w 
poniedziałek. Mimo to uważam za potrzebne 
już dziś rozpocząć moją czynność sprawo­
zdawcy niejako wstępnym listem. Będzie to 
z jednej strony dla mnie ułatwieniem w dal­
szej pracy, z drugiej umożliwi czytelnikowi 
lepsze, oryentowanie się w następnych listach 
i późniejszych szczegółach. Więc przede- 
wszystkiem krótki historyczny rys dotych­
czasowych kongresów.

Pierwszy międzynarodowy kongres pra­
sy odbył się wt r. 1894 w Antwerpii. Z po­
ruszonych i omówionych na nim spraw za­
wodowych ważniejsze tyczyły się-, ochrony 
własności artykułów dziennikarskich, które

nał w swoich listach, ale jego kapitan pisał 
do mojej żony, — to przecież pięknie z jego 
strony! — pisał rzeczy wiście, że walczył prze­
ciw sześciu i dodawał, że cały pułk dumny 
jest z Sandie.

Przez mgnienie oka Burnbrae uniósł 
się, jakby urósł na swojem miejscu, a potem 
dorzucił:

— Ale nie jest to rzecz ojca mówić 
o le n i! Ostatecznie, Sandie spełnił tylko 
.swój obowiązek.

— No, proszę ! Ja mówię, że nie ma 
na świeeie większych kłamców, jak dzienni­
ki londyńskie — rzekł Jam ie w zamyśleniu.— 
Ozyż nie napisali, że Sandie jest bohaterem! 
Trzeba było widzieć jakeśmy rozszarpali po­
między siebie te gazety ostatniego piątku, 
na stacyi w Muirtown! Ja, który do was 
mówię, nie widziałem nigdy ludzi w pocią­
gu tak uradowanych, jak dnia tego! A prze­
cież to okropność tak w błąd wprowadzać 
biednych ludzi!

— Piggie Walker był u nas wr ponie­
działek — rzekł Hiiloek i patrzył w prze­
strzeń po nad głową Burnbraego — i mówił 
nam, że mieli w parafii kazanie młodego 
kandydata, które po prostu miało być cudo­
wne. „Chciałbym, żeby Burnbrae tam się 
znajdował", rzekł mi Piggie, „byłby z pe­
wnością olśniony. A ch! doczeka się wkrótce 
swego kościoła, ten chłopak, dobrego kościo­
ła!" Piggie, to nie byle co, prawda? Na całe 
Kildrummie nie ma jak on, żeby ocenić do­
bre kazanie!

Jeden tylko Drunisheugh nie wysilał 
się wraz z innymi do podtrzymania odwagi 
Burnbraego; ale wbrew swoim zwyczajom i 
bez żadnej przyczyny wybuchnął kilkakro­
tnie śmiechem, czerwieniąc się do tego sto­
pnia, że Hillock szukał w pamięci pomiędzy 
krewnymi starego dziekana, czy pomiędzy 
znanymi mu członkami tej rodziny nie było 
kogo, któryby skończył na uderzenie krwi 
do głowy.

(Ciąg dalszy nastąpi).
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należy uważać za płody ducha.,- obniżenia 
we wszystkich krajach taryfy pocztowej co 
do przesyłki gazet; obniżenia międzynaro­
dowej taryfy telegraficznej i telefonicznej 
dla służby dziennikarskiej; wreszcie spoczyn­
ku niedzielnego dla dziennikarzy i ograni­
czenia pracy dziennikarskiej w niedziele tyl­
ko do najkonieczniejszych potrzeb.

D r u g i  Kongres odbył się następnego 
roku (1895) w Bordeaux. Poruszono tu po­
nownie sprawę obniżenia taryfy telegraficznej 
i telefonicznej dla celów dziennikarskich; 
zlecono międzynarodowej komisyi wypraco­
wanie projektu regulaminu dla międzynaro­
dowego sądu rozjemczego, któryby, podobnie 
do ustroju Izb adwokackich, miał prawo wy­
konywania władzy dyscyplinarnej nad człon­
kami Związku i w ten sposób przyczyniał się 
do ochrony godności stanu dziennikarskiego; 
nadto zajęcia się sprawą zawodowego wykształ­
cenia dziennikarzy.

Sprawa obniżenia taryfy telegraficznej 
i telefonicznej, tak ważna dla rozwoju dzien­
nikarstwa, a przeto nie schodząca z porządku 
dziennego wszystkich międzynarodowych kon­
gresów prasy, wypełniła prawie wyłącznie 
Kongres t r z e c i ,  odbyty w czasie wystawy 
r. 1896 w Budapeszcie. Postanowiono^ tutaj 
poczynić wszystkie kroki, aby te państwa, 
które już zgodziły się na obniżkę taryly de­
pesz dla wewnętrznej służby dziennikarskiej, 
skłonić do przyjęcia zniżonej taksy także we 
wzajemnym międzynarodowym ruchu, oraz 
starać się o wprowadzenie takiej zniżonej 
międzynarodowej taksy również w krajach, 
zajmujących dotychczas stanowisko odporne. 
Na tym kongresie uchwalono nadto obowią­
zujący obecnie statut i regulamin międzyna­
rodowych kongresów prasy i międzynarodo­
wego związku stowarzyszeń dziennikarskich.

Kongres c z w a r t y ,  w Sztokholmie 
r. 1897 uznał w sprawie własności dzienni­
karskiej, że należy zakazać także przedruko­
wywania potocznych wiadomości, o ileby to 
nosiło znamiona niezdrowej konkurencji; w 
sprawie obniżki taryfy telegraficznej i tele­
fonicznej polecił starać się, aby rządy po­
szczególnych państw przystąpiły do układu, 
zaprojektowanego w tej mierze przez ów­
czesny rząd francuski, oraz wyraził podziękę 
francuskiemu ministrowi handlu, poczt i te­
legrafu Boucherowi; wreszcie zlecił komitowi 
dyrekeyjnemu zająć się prowizoryczuem urzą­
dzeniem biura korespondencyjnego.

Przed Kongresem p i ą t y m  r. 1898 w 
Lizbonie sprawa zniżenia taryfy telegraficznej 
i telefonicznej postąpiła już o tyle, że mię­
dzy Franeyą a Hiszpanią został zawarty układ, 
bardzo korzystny dla dziennikarstwa obu 
tych państw. Uchwalono tedy podziękować 
francuskiemu ministrowi handlu p. Marnćjolo 
za przeprowadzenie tej sprawy, oraz dążyć 
wytrwale do skłonienia innych rządów, aby 
także przystąpiły do tego układu. Postąpiła* 
również naprzód sprawa międzynarodowego 
sądu rozjemczego. Upoważniono mianowicie 
centralne biuro Związku, aby się ukonsty­
tuowało jako taki sąd, oraz ustalono dla niego 
regulamin. Ważną dla dalszego rozwoju mię­
dzynarodowego Związku stowarzyszeń dzien­
nikarskich była uchwała tego Kongresu, po­
stanawiająca odtąd wydawanie przynajmniej 
cztery razy do roku urzędowego organu 
Związku (Bulletin officiel), celem pomieszcza­
nia najważniejszych postanowień i sprawo­
zdań centralnego biura, oraz komunikatów 
poszczególnych stowarzyszeń związkowych.

Na kongresie s z ó s t y m  r. 1899 w 
R z y m i e  zajęto się, poważnie ochroną praw 
własności autorskiej, także co do dzieł lite­
ratury i sztuki i przyjęto zasadę, że nawet 
zupełna sprzedaż praw własności nie pozba­
wia autora moralnego prawa sprzeciwienia 
się wydaniu lub publicznemu wystawieniu 
jego dzieła w zmienionej, względnie wy­
paczonej  ̂ formie. Uchwalono dalej dążyć 
do obniżenia porta gazetowego w mię­
dzynarodowym obrocie pocztowym. Po­
stanowiono rozpisać konkurs na" ułożenie 
słownika skróceń telegraficznych dla użytku 
dzienikarskiego. Celem ułatwienia dzienni­
karzom, należącym do Związku, podróży za 
granicą, uchwalono zaprowadzić karty legi- 
gitymacyjnej (Carte Internationale d’Jourena- 
liste) (Uchwałę tę rozszerzono jeszcze na 
następnym kongresie tak, że karty legity­
macyjne, które w bieżącym roku po raz pierw­
szy zostają zaprowadzone, będą mogły dzien­
nikarzom w podróży oddawać wprost nieoce­
nione ^usługi. Międzynarodowe stosunki ko- 
leżańskie dziennikarzy znajdują w- tych kar­
tach najwyższy a zarazem niezmiernie pra­
ktyczny wyraz).

Wreszcie kongres s i ó d m y ,  odbyty 
przed dwoma laty podczas wystawy w P a­
ryżu, zajął się ochroną własności rysunków 
w pismach ilustrowanych; omówił ponownie 
sprawę zniżeaia porta dziennikarskiego w 
pocztowym obrocie międzynarodowym ; poru­
szył ŵ  końcu sprawę, dla dziennikarzy bar­
dzo ważną, a dotychczas zupełnem pomijaną 
milczeniem, mianowicie sprawę ustawowego 
uregulowania stosunków między dziennika­
rzami a wydawnictwami i wogóle zarówno 
społecznego, jak materyalnego położenia 
dziennikarzy. Polecono tedy centralnemu 
biuru Związku wypracowanie regulaminu,
. lipca 1902.

określającego szczegółowo wzajemny stosu­
nek właścicieli pism i dyrektorów z jednej, 
a redaktorów i współpracowników z drugiej 
strony, oraz przeprowadzenia ankiety w spra­
wie społecznego, moralnego i materyalnego 
położenia dziennikarzy w poszczególnych 
krajach.

Takie oto były sprawy, któremi zajmo­
wano się na dotychczasowych międzynaro­
dowych kongresach prasy. Niektóre z nich. 
można już uważać za przeprowadzone po­
myślnie, z korzyścią dla dziennikarstwa ca­
łego ejwilizowanegf świata; inne, niezupeł­
nie jeszcze dojrzałe i niewykończone lub 
trudne do urzeczywistnienia, wracają na po­
rządek dzienny obecnego kongresu, który 
ma je znów o krok naprzód posunąć. Prócz 
tych, przybywają nowe, jak n. p. sprawa ju ­
ry sdykcyi i koinpetencyi trybunałów w pro­
cesach prasowych, salwowanie praw reda­
ktorów7 przy zmianie właściciela pisma (echo 
głośnej swego czasu „afery11 paryskiego F i­
gara), obowiązek wydawnictwa co do w yna­
grodzenia redaktorów, skazanych za przestęp­
stwa prasowe.

M ateryał jest więc obfity i zapewne 
sporo zajmie czasu. Kongres ma odbyć ogó­
łem siedtn posiedzeń. Szczegółowy program 
wraz z przyjęciami i wycieczkami, tak się 
przedstawia:

W niedzielę o godz. S!/2 rano pierw­
sze towarzyskie zebranie w Grant Grenier.

W poniedziałek o godz. 9 rano uro­
czyste otwarcie kongresu, w sali Rady zwią- 
skowej. Przemawiać będą: "wiceprezydent 
szwajcarskiej Rady związkowej Deucher i 
prezes komitetu dyrekcyjnego międzynarodo­
wego Związku pracy, poczerń nastąpią zwy­
kłe formalności, wybór prezydyum i t. d.
0  godzinie 2 po południa posiedzenie kon­
gresu. O godzinie 5 30 bankiet w „Inne- 
re E nge“ w połączeniu z koncertem. W ie­
czorem iluminacya, tańce i różne wido 
wiska.

We wtorek przed południem i po po­
łudniu posiedzenia. O godz. 6 wieczorem wy­
cieczka osobnym pociągiem do Neunburgu, 
gdzie odbędzie się przyjęcie gości. Powrót 
do Berna w nocy.

We środę przed południem posiedze­
nie. O godz. 2 po południu lunch na Gurten, 
połączony z koncertem. Zabawa ogrodowa, 
tańce pod golem niebem. O godz. 9 wieczo­
rem iluminacya pałacu Rady związkowej.

We czwartek przed południem posie­
dzenie, po południu zamknięcie kongresu. 
Wieczorem reeepeya u prezesa komitetu, przyj­
mującego uczestników Zjazdu, prof. Steina. 
Iluminacya Ville de Berno, gdzie odbędzie 
się przyjęcie i protestanckiej katedry.

_ W piątek wycieczka do Thun, zwie­
dzanie tego miasta i odjazd specjalnym 
statkiem do Interlaken. Tutaj o godz. 12 
bankiet w hotelu „Victoria“. Od godz. 2 do 
8‘30 wieczorem wycieczki w okolice. O godz. 
9 wieczorem reunion w Kursalonie i w o- 
grodzie zakładowym, wielki koncert i ognie 
sztuczne.

Program urzędowy kongresu zostaje _w 
ten sposób wyczerpany. Następnego dnia. 
t. j. w sobotę, dzielą się uczestnicy dzienni­
karskiego kongresu na cztery grupy, stoso­
wnie do tego, w jakiej kto chce wziąć udział 
wycieczce: do Dengernalp, do Murren, do 
Schyniga Platte, czy wreszcie do Rothorn- 
Meiringen. W  drukowanym i rozdanym u- 
czestnikom kongresu programie wyliczony 
jest jeszcze cały szereg uroczych wycieczek 
w różne strony Szwajcaryi na dni następne, 
ale odtąd już każdy zostawiony samemu so­
bie, musi kierować się własnym zmysłem i 
przedsiębiorczością. Przyjdzie mu’ to o tyle 
łatwiej, że posiadając dostarczoną przez ko­
mitet, a ważną na przeciąg 15 dni kartę 
jazdy wszystkiemi kolejami i parostatkami 
w Szwajcaryi, ma pod ręką mnóstwo wybor­
nych przewodników po całym kraju. A. bo- 
gdaj czy te nadprogramowe wycieczki nie 
stanowią właśnie i najbardziej pociągającej 
strony tegorocznego Kongresu prasy.

(Telegram).
Berno, 22 lipca. Wczoraj otwarto ósmy 

międzynarodowy kongres prasy. Na przemo 
wę wiceprezydenta Rady związkowej Deu- 
chera odpowiedział prezydent międzynarodo­
wego komitetu dyrekcyjnego p. Wilhelm Sin­
ger z Wiednia, dziękując za gościnne przy­
jęcie, jakie uczestnikom kongresu zgotowano 
w Bernie, oraz za życzliwe dla kongresu 
usposobienie ludności szwajcarskiej. Nastę­
pnie wspomniał mówca o ważnych zadaniach
1 wynikach Kongresów i zakończył okrzy­
kiem na cześć Szwajcaryi. Następnie odbyły 
się wybory i ukonstytuowanie się kongresu.

Towarzystwo dziennikarzy polskich re­
prezentuje na kongresie sekretarz Towarzy­
stwa p. Bronisław Laskownicki. Od Wice 
prezesa Towarzystwa p. Kazimierza skrzyń­
skiego nadeszła depesza, że z powodu^ zdro­
wia na kongres przybyć nie może. Również 
członek wydziału p. Karol Kucharski z po­
wodu zdrowia nie mógł przybyć na kongres.

Z pod berła carskiego.

(Mowa nowego prawosławnego arcybiskupa ży­
tomierskiego Antoniego. — Upośledzenie pod 
względem materyalnym zawodu profesorskiego 

w Rossyi).
Świeżo mianowany prawosławnym arcy­

biskupem wołyńskim i żytomierskim, Antoni, 
wygłosił przy wstąpieniu na katedrę, długą 
mowę w żytomirskim soborze. Narzekał na­
przód, iż dziś ogół owieczek prawosławnych 
nie odnosi się z taką sympatyą do ducho­
wieństwa jak za czasów dawnych, a to z 
winy inteligencyi i wpływóyy Zachodu. Ale 
pasterze nie powinni rozpaczać, należy im 
owszem zdwoić gorliwość, a tern bardziej na 
kresach zachodnich, gdzie nietylko ogół wy­
kształcony, ale i prosty naród nie jest oży­
wiony takiem przywiązaniem do cerkwi pra­
wosławnej, jakiem się jeszcze bądź co bądź 
odznacza plemię wielkoruskie! Ubolewał na­
stępnie nad istniejącymi dotychczas śladami 
wpływu katolickiego i polskiej światowości 
i próżności, którą tu na ludziach wykształ­
conych znać o wiele silniej, aniżeli w gu­
berniach środkowych. „Nie patrzmy jednak 
z rozpaczą na te obie smutne strony życia, 
lecz czerpmy odwagę w innych objawach11. 
Pierwszym z nich jest to, że pod „korą wpły­
wów niewoli naprzód tatarskiej, a potem ła­
cińskiej, zachowało się wśród miejscowego 
ludu więcej niż gdzieindziej rysów najda­
wniejszej Rusi, Rusi przedmongolskiej, swo­
bodnej, pełnej życia. Wszak tutaj na Woły­
niu, jak w Kijowie i na Haliczu, było cen­
trum najdawniejszego rossyjskiego chrześeiań- 
stw a; wszak tu do końca XVII. wieku za­
chowała się zawisłość od wschodnich pa- 
tryarchów“. Szeroko na ten temat rozpra­
wiając, zawadził mówca znowu o Euro­
pę, mówił o romansach francuskich, o spe- 
cyalności rossyjskiej „rozróżnienia dobra od 
zła“, znowu powtarzał frazes „o pozostało­
ściach tatarskiej i łacińskiej niewoli11, w re­
szcie obiecał pracować „nad wyswobodzeniem 
dusz inteligencyi rossyjskiej z europejskiego 
nihilizmu11 i wyraził nadzieję, iż pasterze p ra­
cą nad sobą i nad ludem obudzą w tym o- 
statnim przekonanie, że nie są tylko specja­
listami w swym zawodzie, ale prawdziwymi 
przewodnikami potrzeb duchowych.

Zapowiedziana w reskrypcie carskim 
na imię zarządzającego ministerstwem oświa­
ty, rewizja etatu personalu pedagogicznego, 
daje Noto. Wrem. powód do poruszenia sp ra­
wy wynagrodzenia profesorów i nauczycieli. 
Dziennik ten podnosi, że wynagrodzenie to 
nie odpowiada zupełnie ilości pracy i nie 
zabezpiecza wcale bytu materyalnego.

„Profesor nadzwyczajny w Uniwersyte­
cie — powiada Now. Wr. — pobiera taką 
samą pensyę, jak pomocnik młodszego rewi­
zora w kontroli państwowej, profesor zaś 
zwyczajny tyleż, co młodszy rewizor kon­
troli, a przecież imiona wielu z nich znane 
są całemu światu naukowemu. Młody uczo­
ny, który pracą i talentem odznaczał się po­
śród kolegów, odbył poważne studya, na­
reszcie zyskał katedrę, pobiera takie same 
wynagrodzenie, co niżsi urzędnicy w depar­
tamentach, i nigdy nie będzie zarabiać tyle, 
co naczelnik dystansu na kolei, wzięty le­
karz lub adwokat! To też nie trzeba się dzi­
wić, że bardziej energiczni młodzieńcy na 
ławie akademickiej marzą nie o tern, aby 
poświęcić się pracy naukowej dla dobra po 
koleń przyszłych, ale przeciwnie, o tern, że­
by co prędzej pożegnać Uniwersytet i szu­
kać pracy na innem polu.

„Dawniej, kiedy wszystkie posady były 
źle płatne i niedobory pokrywano z „docho­
dów tajnych", garniono się i do profesury, 
ale skoro wszędzie zwiększono etaty i wszę­
dzie dano możność istnienia bez tych ta­
jemniczych źródeł dochodu, profesorowie in 
spe rzucili się do sądownictwa, adwokatury, 
medycyny lub inżynieryi. Zwiększenie upo­
sażenia nauczycieli i profesorów stanowi n a­
glącą potrzebę ministerstwa oświaty, a tam, 
gdzie młody uczony pod względem wynagro­
dzenia zbliża się najbardziej do kancelisty z 
departamentu, a dla nauczyciela elem entar­
nego pensja kancelisty wydaje się szczytem 
marzenia, tara nie ma uszanowania ani dla 
nauki, ani dla nauczycieli11.

Wogóle, zdaniem przytoczonego dzien­
nika, brak zapału do profesury wśród dzi­
siejszej młodzieży rossyjskiej ma źródło w 
upośledzeniu maleryalnem tego zawodu.

Z Anglii.

Obocny premier angielski, Artur Balfc 
znany jest z tego, że objąwszy po Hi 
Beachu w r. 1887 — to jest za drugh 
gabinetu Salisburego - -  urząd sekreta 
stanu dla Irlandyi, z bezwzględną suroi 
śeią stłum ił wówczas irlandzki ruch na 
dowy; łatwo przeto zrozumieć, że nominai 
jego nie mogła wywołać, i nie wywołała 
rzystnego wrażenia w Irlandyi, gdzie w og



od szeregu lat, pod rządami Salisburego, 
znowu zaogni! się antagonizm przeciw A n­
glikom.

Podczas wojny południowo - afrykań­
skiej Irlaudczycy otwarcie stawali po stro­
nie nieprzyjaciół W. Brytanii i cieszyli się 
z każdego ich zwycięztwa. Wskrzeszony na 
nowo do życia organ agitacyjny „Zjedno­
czona liga irlandzka11 rozwija bardzo oży­
wioną działalność i nie przebiera w środkach, 
aby podburzyć lud przeciw angielskim land- 
lordom. Niedawno nacyonaliści irlandey zwo­
łali do Limerick zgromadzenie, na które 
przybyły tysiące ludności, a John Redmond 
przedstawił program „Zjednoczonej ligu ir­
landzkiej". Z mowy jego wynikało, że liga 
gotową jest starać się o przeprowadzenie 
swych żądań wszelkiemi sposobami, nie co­
fając się przed niczem. Wobec tego oczeki­
wać można w najbliższym jnż czasie nie­
przyjemnych dla rządu angielskiego zajść na 
„Zielonej W yspie11. „Jeżeli kto pójdzie do 
więzienia skutkiem defuncyacyi skąpca, który 
nie chce płacić składek dla ligii narodo­
wej — mówił Redmond — to sześciu in ­
nych wstąpi na jego miejsce. Jeżeli rząd bę­
dzie kogo ścigał sądownie, ujmie się za nim 
cała liga i będzie go broniła, choćby z zamku 
dęblińskiego wysiano całą armię1 na ściąga­
nie należytośei dzierżawnych11. — Charakte- 
ry.stycznem jest także wrogie usposobienie 
łrlandyi wobec uroczystości koronacyjnych. 
W pewnej wiosce niedaleko Dublina miano 
urządzić zabawę dla dzieci. Nazajutrz po 
ogłoszeniu planu krążył w wiosce okólnik, 
gwałtownie potępiający tych, którzyby odwa­
żyli się pójść na zabawę. Przypomniano tam 
krzywdy, wyrządzone przez Anglików Irland­
czykom, jako katolikom, oraz ustawę z roku 
1847, która spowodowała wielki głód, skutkiem 
czego dwa miliony Irlandczyków wyemigro­
wało lub umarło. Zabawa się nie odbyła.

Jak wiadomo, z gabinetu angielskiego 
ustąpi w połowie sierpnia Michał Hic-ks- 
Beacb. Ustępujący minister ma 65 lat, aka- 
ryerę polityczną rozpoczął jako deputowany 
do Izby gmin w roku 1864 i przyłączył się 
do parlyi konserwatywnej Zajmował nastę- 
.pnie różne urzędy i wraz z rządem konser­
watywnym ustąpił, poczem zwalczał w Izbie 
gmin bil Gladstona, tyczący się tajnego gło­
sowania. Gdy w roku 1874 Disraeli powró­
cił do rządów, Hicks-Beacb został sekreta­
rzem dla łrlandyi, lecz objęcie steru władzy 
przez Gladstona w roku 1880 pociągnęło 
znów za sobą ustąpienie Hieks-Beaeba. — 
Wraz z różnemi zmianami gabinetowemi pia­
stował kolejno urząd kanclerza skarbu i 
przywódcy Izby gmin, sekretarza stanu dla 
Jrlandyir  m inistra handlu, a w roku 1895 
objął w trzecim gabinecie Salisburyego sta­
nowisko kanclerza skarbu Hicks-Beach ucho­
dził zaWsze za t. zw. „safe m an“ — czło­
wieka pewnego, który nie wdawał się w ża­
dne awanturnicze eksperymenty w kwestyach 
finansowych i monetarnych. Jako zwolennik 
monety złotej, nie sympatyzował z dążenia­
mi bimetalistycznemi, przeważając-emi u czę­
ści torysów. Jego polityka finansowa, oparta 
na starych, solidnych zasadach, wywoływała 
oddawna krytykę nawet w obozie jego zwo­
lenników, Hicks-Beacb nie chciał uwzględniać 
rozmaitych życzeń, wywołanych nowmżytne- 
rtii potrzebami, ale też potrafił przeprowa­
dzić Anglię nez nadwerężenia kredytu przez 
tak ciężkie przesilenie, jakie panowało wcza- 
sie wojny w Afryce południowej.

Dymisya Hicks-Beacha uchodzi także 
za objaw kierunku „odmłodzenia11, który Bal­
io u r ma nadać konserwatywnemu gabine­
towi.

Wiadomo już z depesz, że wiceguber- 
natorem Transwaalu zamianowany został sir 
A rthur Lawley, dotychczasowy gubernator 
Australii Zachodniej. Norninacya ta jest po­
dobno wprowadzeniem w życie jednej z taj­
nych klauzul traktatu pokoju w Uereeniging, 
wodzowie boerscy postawili mianowicie za 
warunek, aby gubernatorem Transwaalu nie 
był lord Milner. — Lawley został na razie 
mianowany wicegubernatorem, bo lord Mil­
ner jest jeszcze dotychczas „naczelnym ko­
misarzem dla Południowej Afryki11.Twierdzą, 
że bezpośrednio po koronacyi Milner poda 
się do dpnisyi, która będzie przyjęta. Podo­
bno sprawozdania lorda Kitchenera stawiają 
w bardzo złem świetle postępowanie Milne- 
rą^z Boerami. Odrzucenie przez Chamberlai­
na wniosku Milnera, aby znieść konstytucyę 
w kolonii Przylądka, zaostrzyło sytuacyę i 
stwierdziło, że pozostawienie Milnera w urzę­
dzie, uniemożliwiłoby politykę pojednawczą 
w obec Boerów, którą postanowił prowadzić 
rząd angielski.

K R O N I K A
Lwów, 22 lipca.

Z Politechniki. Drugi egzamin pań­
stwowy na wydziale chemii technicznej w Po­
litechnice lwowskiej złożyli: p. Kuloński Gustaw

z Kijowa, p. Krupa Andrzej, rodem i  Tarnopo­
la (f-.odzn.) i p. Dembowski Felicyan Eustachy, 
rodem z Gorlic.

— Wiceprezydent magistratu p. J. Ro­
manowski wyjechał na 6-tygodniowy urlop; za­
stępuje go starszy radca p. K. Strzelbicki.

—  Bawi we Lwowie p. Adam Szymań­
ski, autor znanych nowel i szkiców.

— P. Konrad Zawiłowski, rodem z 
Krakowa, promowany został w sobotę na Uni­
wersytecie wiedeńskim na doktora filozofii. .Jako 
specyalność obrał on .sobie historyę muzyki, a 
za temat rozprawy doktorskiej: „Twórczość kom­
pozytorską Stanisława Moniuszki".

— Towarzystwo sztuk pięknych we 
Lwowie wysłało z powodu zawalenia się dzwon­
nicy św. Marka, telegram do syndyka miasta 
Weoecyi z wyrazami współczucia.

— Nowy kościół poświęcił w niedzielę 
w Krynicy ks. biskup Wałęga w obecności przed­
stawicieli władz powiatowych i licznych gości 
kąpielowych.

— Premie Muzeum przemysłowego.
Zarząd Muzem przemysłowego miejskiego we 
Lwowie uchwalił przeznaczyć z funduszu zakładu 
kwotę 400 K. na premie dla zasługujących na 
odznaczenie współpracowników i czeladników, 
którzy brali udział w robotach wystawionych w 
dziale przemysłu artystycznego na tegorocznej 
wystawie Towarzystwa politechnicznego. Premie 
te postanowiono, niezależnie od nagród których 
udzieli wystawcom komitet sędziów, rozdać w 
równych kwotach po 50 K. w złocie ośmiu pra­
cownikom firm krajowych, poleconym do uwzglę­
dnienia przez jurorów wystawy.

Stosownie do propozycyi jury, otrzymali 
premie następujący rzemieślnicy: Józef Seidler 
i Józef Kulinowski, obaj praoujący w fabryce 
Braci Wczelaków we Lwowie; Jan Szczyrba, 
czeladnik w pracowni stolarskiej p. Pawliszaka 
we Lwowie; Stanisław Greń, pracownik w fa­
bryce koszykarskiej p. A. Koniewicza we Lwo­
wie; Roman Marzyński, czeladnik w fabryce ślu­
sarskiej p. J. Daschka we Lwowie; Jan Jani­
cki c czeladnik w pracowni stolarskiej p. L. Sza­
frańskiego we Lwowie; Bolesław Sopiński, cze­
ladnik w zakładzie wyrobu szyldów p. S. Sclia- 
piry we Lwowie; wreszcie Józef Ty raków, pra­
cujący w zakładzie introligatorskim p. Jahody 
w Krakowie.

— Lwowska „Gwiazda11 odbyła wczo­
raj wieczorem przy dość licznym udziale człon­
ków, doroczne swoje walne zgromadzenie. 
Przewodniczył wiceprezes p. Wojciech Friiauff. 
Rozpoczęto obrady od przedłożenia sprawozdania 
z czynności wydziału i obrotu funduszów w roku 
1901. Po udzieleniu absolutoryum wydziałowi, 
przystąpiono do wyboru kuratorów stowarzyszenia, 
wydziału L komisyi kontrolującej. Członkami hono­
rowymi stowarzyszenia wybrano Najprz. księży Ar­
cybiskupów: Bilczewskiego, Szeptyckiego, Teodo- 
rowicza i Hryniewieckiego, dalej Henryka Siem 
kiewieza i przeora OO. Karmelitów ks. Maryana 
Spolskiego. W końcu uchwalono dyrektywę dla 
wydziału, ażeby zastanowił się nad zmianą sta­
tutu w tym kierunku, by na przyszłość i czło­
nek zwyczajny mógł piastować godność prezesa. 
Dotychczas przysługiwał ten zaszczyt jedynie 
członkom honorowym.

— Według spisu .. początku b. r. ordy­
nuje we Lwowie lekarzy 276, weterynarzy 23, 
chirurgów 13. Akuszerek posiada nasze mia­
sto 285.

— Egzamin dojrzałości w męskiem se- 
minaryum nauczycielskiem w Stanisławowie od­
był się w czasie od 2 —18 b. m. pod przewo­
dnictwem c. lt. krajowego inspektora szkolnego 
p. Jana Matiiowa. Egzaminowano 44 uczniów 
publicznych, 8 eksternistek i 11 eksternistów.

Świadectwo dojrzałości otrzymali: Copi Zy­
gmunt, Floryański Zenon, Goldenberg Markus, 
Guzik Zygmunt, Ingber Majer, Jarosz Piotr, Ja- 
ryszkowski Michał, Jasińczuk Leoncyusz, Jasiń­
ski Józef, Kramer IJersz, Majewski Michał, 
Markowski Michał, Piotrowski Ludwik, Popiel 
Jakób, Seniuk Fryderyk, Sieniatowicz Włodzi­
mierz, Sieradzki Stanisław (z odzn.), Szaniaw­
ski Jan, Tenschert Wilhelm, Wierzbicki Jan, 
Wilner Albin, Winter Rudolf, Wisłocki Emil, 
Wojtowicz Władysław, Wożniczka Leon, Zahaj- 
kiewicz Dymitr.

13 uczniów publicznych, 2 eksternistów i 
1 eksternistkę przeznaczono do powtórnego egza­
minu z jednego przedmiotu po wakacyach; re- 
probowano 4 uczniów publicznych, 1 eksternistę 
i 7 eksternistek; 1 nczeń publiczny i 8 ekster- 
nistów odstąpiło w ciągu egzaminu.

a, Poświęcenia pralni Piaseckiej z 
Wrześni, dokonał wczoraj proboszcz parafii św. 
Mikołaja ks. prałat Gorazdowski w obecności 
kilkunastu zaproszonych osób. Pralnia jest już 
w ruchu i daje zajęcie kilkunastu praczkom i 
pięciu prasowniczkom.

A  Rabunek. W nocy z niedzieli na po­
niedziałek wracał p. Jakóbczyński w towarzy­
stwie dwóch pań i czeladnika szewskiego do 
domu ogrodem Pojezuickim. W tern wypadł z za 
drzew jakiś żołnierz obrony krajowej, uderzył 
jedną z pań, a gdy p. Jakóbczyński stanął w 
jej obronie, żołnierz rzucił się na niego, potrącił 
go, a zerwawszy mu z kamizelki złoty łańcu­
szek od zegarka, wartości 160 K., począł ucie­
kać. P. Jakóbczyński. puścił się za nim w po­

goń, chwycił go za kark, ale zagrożony wycią­
gniętym bagUetem, puścił go.

Wczoraj rano udał się p. Jakóbczyński z 
agentem policyjnym Przestrzelskim do koszar 
19 p. obr. kraj. i poznali tam rabusia. Jest to 
szeregowiec nazwiskiem Holz, którego zaraz 
aresztowano.

A  Kradzież z włamaniem. Do mie­
szkania prof. Szomka przy ulicy Frydrychów, 
włamali się ubiegłej nocy złodzieje i korzysta­
jąc z nieobecności gospodarza, który przebywa 
obecnie na wilegiaturze, porozbijali szafy, ku- 
fiy i kredens i zabrali mnóstwo przedmiotów. 
Co zabrali, sprawdzić nie podobna, gdyż nikogo 
z rodziny ani domowników prof. Szomka nie 
ma we Lwowie. Policya jest już na tropie 
sprawców.

A Ściganego za oszustwo przez wa­
dowicki sąd obwodowy Leona A., kupca, are­
sztował dziś rano w Grnad Hotelu, agent policyi 
Przestrzełski.

A  Nagłym wybuchem krwi osłabio­
nego, niewiadomego nazwiska zarobnika, prze­
wiozło Towarzystwo ratunkowe z domu pod 1. 
16, przy ulicy Zamkowej, do szpitala powsze­
chnego.

A Dzieciobójstwo. W dole kloacznym 
przy ul. św. Marcina obok „Złotego mostu11, 
znalazł dziś rano czyściciel kanałów miejskich, 
Ziółkowski, zwłoki nowonarodzonego dziecka 
płci żeńskiej. Dr. Landau orzekł, że dziecię 
spoczywa w dole owym około 6 dni, wrzucono 
je zaś do dołu prawdopodobie żyjące, w ciągu 
pierwszych 24 godzin po urodzeniu.

Poszukiwania wyrodnej matki są w toku.
A  Z aresztów miejskich uciekł ubie­

głej nocy, po wyłamaniu ściany w murze, do­
stawiony tam onegdaj więzień Jan Sparyła vel 
Sparyl.

— Zmarli w ostatnich dniach: We Lwo­
wie, Andrzej Kukurudza, były inżynier c. k. 
Namiestnictwa, w 73 roku życia; — Franciszek 
Brojanowski, porucznik korpusu weteranów woj­
skowych, w 49 roku życia; — Aloizy Kożanow- 
ski, em. radca wyższego sądu krajowego; — 
Antonina Dydyńska, nauczycielka w ZółtańGńch, 
w 23 roku życia.

W Brzuchowicach, Tekla Marya z Wisło­
ckich Gucklerowa, właścicielka realności, w 61 
roku życia.

— Do Rabki przybyło do dnia 16 b. m. 
rodzin 381, osób 1354.

— Z Krakowa donoszą: Starsi i pod- 
starsi cechów ki akowskich zebrali się wczoraj 
wieczorem w sali cechu rzeźnickiego na wspólne 
narady, w obecności instruktora stowarzyszeń 
przemysłowych p. Sohoenetta. Przedmiotem obrad 
była sprawa zmiany statutów cechowych, zmiany 
ustawy przemysłowej, sprawa zaprowadzenia kur­
sów majsterskich dla wszystkich zawodów, spra­
wa urządzenia wystawy prac uczniów, którzy mają 
być wyzwoleni na czeladników i sprawa wydania 
opinii co do zmiany § § . 5 9  i 60 ustawy prze­
mysłowej, wreszcie sprawa reformy szkół uzu­
pełniających wieczornych dla młodzieży ręko­
dzielniczej. W ostatniej sprawie zabierał głos 
radny p. Kossobudzki, który krytykował obecne 
szkoły wieczorne. Dla omówienia szeregu spraw 
wybrano ściślejszy komitet z 8 członków, który 
ma wnioski przedstawić obszerniejszemu zgro­
madzeniu.

Wczoraj o 4 po południu rzucił się nie­
znajomy z nazwiska robotnik z nędzy na szyny 
tramwayu elektrycznego w zamiarze samobój­
czym. Motorowy zdołał w czas zatrzymać wóz.

Sekcya III., prawnicza, Rady miejskiej, 
odbędzie we środę posiedzenie w sprawie ra­
chunku wystawionego przez obrońcę gminy w 
przegranym procesie z arcybractwem Miłosier­
dzia o zapis ś. p. Rzewuskiego. Gmina prze­
grała proces w najwyższej instancyi i skazaną 
została na zapłacenie kosztów procesu w kwo­
cie ] 500 koron. Obrońca gminy wystawił ze 
swej strony rachunek na 5500 koron. Gmina 
ma własnego syndyka, któremu płaci 4000 ko­
ron. Chodzi o to, kto ma te koszta pokryć.

— Skutki lekkomyślnej zabawy.
Z Krakowa donoszą: W Krzeszowicach pod Kra­
kowem pewien student gimnazyalny, bawiąc się 
strzelaniem z fiobertu, trafił wczoraj przypad­
kiem w czoło 12 letnią córkę agenta handlo­
wego p. Schellenbcrga. Przywieziono dziewczyn­
kę do Krakowa, gdzie mimo pomocy lekarskiej 
dziś nad ranem zmarła. Niefortunnego Strzelca 
aresztowano.

— W Wiedniu — jak z tamtąd tele­
grafują — spadł wczoraj po południu ulewny 
deszcz tak silny, jak gdyby nastąpiło oberwanie 
się chmury. Nawałnica wyrządziła znaczne szkody 
w budowlach i kanałach. Wiele piwnic i sute­
ren, jako .też parterowych pomieszkań w niżej 
położonych częściach miasta zalała woda. Ruch 
tramwayowy doznał kilkakrotnej przerwy. Szkody 
zrządzone nawałnicą, ogromne. Zanotowano wiele 
nieszczęśliwych wypadków, między innemi w po­
mieszkaniu suterenowem miało utonąć małe 
dziecko.

— Paryską szkołę nauk politycznych 
i społecznych (L'ecole des Sciences politupies 
et sociales) ukończyli w roku bieżącym nastę­
pujący Polacy: W. Chrzanowski (rozprawa „Fry­
deryk Wilhelm i sejm czteroletni"), K. Fuda- 
kowski (rozprawa „Finanse i stan ekonomiczny 
Księstwa Warszawskiego1’)-; Z. Gąsiorowski (roz 
prawa o traktacie Kopernika: De monetae cu-

dendae ratione), G. Werthoim (rozprawa „O roli 
Banku polskiego w obec przemysłu krajowego 
w początku XIX. w.) i Stanisław Wolff (roz­
prawa „O roli związków współdzielnych w obec 
przełomu dzisiejszego w socyalizmie").

— Dr. Gustaw Jaeger, słynny wyna­
lazca bielizny wełnianej i autor dzieła „Odkry­
cie duszy", które ty!e swego czasu narobiło 
wrzawy, obchodził w Sztutgarcie 70 rocznicę 
urodzin. Jaeger jest rodem z Wirtembergii.

— Z Kijowa telegrafują: Onegdaj wie­
czorem panowała tu niezwykle silna burza z ule­
wnym deszczem i gradem wielkości laskowego 
orzecha. Grad powybijał mnóstwo szyb. Woda 
wtargnęła w wielu domach do suteren. Jak do­
tąd stwierdzono, 15 osób utonęło. W ulicach 
stoi woda na wysokość l m . ,  a gdzieniegdzie 
jeszcze wyżej. Nasypy kolejowe woda podmuliła, 
wskutek czego ruch pociągów doznał przerwy. 
Wieczorem po godzinie 8 spadł ponowny deszcz: 
chwilami robiły ulice wrażenie rwących potoków.

— Allain Targe, dziennikarz, ekonomi­
sta i polityk, zmarł w Paryżu, przeżywszy lat 
70. Zmarły napisał kilka dzieł ekonomicznych, 
był założycielem Revue politiąue i Rćpifbliąue 
Franęciise, brał żywy udział w sprawach poli­
tycznych swego kraju, kilkakrotnie piastował 
urząd radcy miejskiego miasta Paryża i posła.
W gabinecie Gambetty objął tekę ministra skar­
bu, a w gabinecie Brissona — tekę ministra 
spraw wewnętrznych.

—  W Paryżu rozegrała się w tych dniach 
sprawa, która śmiało za „P affaire bien pari- 
sienne" uchodzić może i prędzej lub później sta­
nie się tematem komedyi prawdziwie francuskiej. 
Brały w niej udział cztery osoby. Światowa da­
ma, znana ze swych zamiłowań sportowych, zło­
cista blondynka pani du Gast-Crespin, siwowłosy 
uczony, b. prezes Izby adwokackiej, publicysta 
Barboux, modelka Marya Renard i — ta czwarta, 
osoba z portretu, malowanego niegdyś przez mi­
strza Gervex, który w przystępie dobrego humoru 
pokazał ciekawym Paryżanom klasycznych kształ­
tów kobietę, w czarnej koronkowej masce na 
twarzy. Przez długie miesiące łamali sobie 
wszyscy głowę nad rozwiązaniem tej zagadki, 
czyje rysy ukrywają się pod tą zasłoną. Odbyło 
się nawet kilka pojedynków. Wreszcie wyjaśniła 
się tajemnica w sposób prawdziwie paryski.

Oto nadobna pani du Gast wytacza proces j 
bratu o „jakąś drobnostkę", o sfałszowanie te­
stamentu, kradzież rodzinnych klejnotów, czy o 
coś podobnego. Jego obrońca Barboux polegając 
na rodzinnych informacjach przedstawił, w obro­
nie swego klienta, stronę przeciwną za najczar­
niejszy charakter, jaki kiedykolwiek wyrósł na 
bruku paryskim. „W tern cudownem ciele, od­
danym tak po mistrzowsku przez Gervexa na 
znanym wam obrazie „Dama w masce", kryje 
się zła, przewrotna dusza" — mówił sędziwy 
Barboux zwrócony do sędziów.... Pani du Gast 
zaprotestowała przeciwko tej potwarzy. A że 
protest był zbyt kobiecy, płaczliwy i głośny, 
więc wyproszono ją za drzwi. W duszy swej 
zaprzysięgła jednak zemstę. Udała się natych­
miast do malarza, wydostała od niego poświad­
czenie, że nie ona była modelem do owego por­
tretu, tylko zawodowa modelka Marya Renard i 
wytoczyła proces o oszczerstwo p. Barboux. Po­
ruszyła cały Paryż, chcąc znaleźć obrońcę, ho 
nikt nie chciał narażać się wpływowemu, po- , 
wszechnic poważanemu adwokatowi, aż wreszcie 
znalazła go. Na dzień 17 b. m. wyznaczono 
rozprawę. Sala sądowa przypominała wyglądem 
trybuny Longchamps w czasie „Grand - prix": 
wszystko co wielkie, bogate, wytworne, co jeździ 
własnymi automobilami i powozami zjawiło się 
na tej cause cćlebre w pałacu sprawiedliwości.
Nie nadanno jednak przedstawiają Temidę z 
zamknietemi oczami. Pani du Gast proces prze­
grała dla braku dowodów. Słowa p. Barbonx 
nie były wpisane w protokół sądowy i tak bra­
kło jej autentycznego materyału.

—  Porwany przez orła. Z Chiavenny, 
we Włoszech północnych, donoszą, że w wiosce 
Surade orzeł porwał 3 - letniego chłopczyka i 
uniósł go w przestwory. Ojerec nieszczęśliwego 
dziecka wyśledził gniazdo orła, ale znalazł W 
niein tylko krwawe, poszarpane szczątki.

Notatki Iracko-artyslycziB.
Repertoar teatru miejskiego we Lwowie.

Dziś, we wtorek, po raz drugi „Pierwsza 
mucha", komedya w 3 aktach Wiktora Krylowa.

We środę „Salamandra", sztuka w 4 aktaeli 
Stanisława Grąybnera.

We czwartek „Popychadło", komedya w 4 
aktach a 5 odsłonach Jana Szutkiewicza.

W piątek po raz pierwszy „Balon do kie­
rowania", krotochwila w 3 aktach Emila Nori 
ni i Ernesta Bauma, tłumaczył Franciszek Wy­
socki.

W sobotę (wznowienie) „Intryga i miłość", 
tragedya w 5 aktach Fr. Schillera.

W niedzielę po raz trzeci „Pierwsza mu­
cha", komedya w 3 aktach Wiktora Krylowa.
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W 0 M S I W O ! HAKDEL
Przystanek osobowy „Steiniiberfuhr“ 

położony na szlaku óerćan-W ran m:ędzy 
stacjam i Krhanitz i Eule w obrębie c. k. 
Dyrekcyi kolei państwowej w Pradze, urzą­
dzony dotychczas, 'tylko dla ruchu osobowe­
go i ograniczonego pakunkowego, został z 
dniem 15 lipca 1902 otwarty także dla ru­
chu towarowego w  ładugach całowozowych.

W iedeń , 22go lipca. (Kursa giełdy 
wiedeńskiej). Losy : a) procentowe : Austrya- 
ekie zakładu krajowego z obłig. pr. z roku 
1880 3-prc. 266-75, Austr. zakł. kr. z obi. 
pr. z r. 1889 S-prc. 268-—, Tow. żegl. na 
Dunaju 100 zł. m. k. 4-prc. — '— , Uregul. 
Dunaju z 1870 r. 100 zł. 5-prc. 286’—,W ęg 
Banku hip. po 100 zł. 4-prc. 254-70, Poty­
czka serb. prem. po 100 fr. 2-prc. 86 50, 
Tureckie oblig.prem. kolej po 400 fr. 109 25,
b) bezprocentowe: Budapeszteńskie (Basi!'ca) 
5 zł. 19-25, Zakł. kred. dla h. i p. po 100 
zł. 438-—, Clary 40 zł. m .k. 188-—. Poży­
czka m. Insbruku 20 zł. 82-50. Losy m. Kra­
kowa 20 zł. 74-50, Pożyczka m. Lubiany 20 
zł. 71-—, Ofen 40 zł. 198'—, Paifiy 40 zł. 
m. k. 189'—, Czerw, krzyża austr. tow .lC zł. 
56-—, Czerw, krzyża węg. t>w. 5 zł. 28-50, 
Losy fund. Arcyksięcia Rudolfa 10 zł. 75' - ,  
Salma 40 zł. m. k!” 284-50, Pożyczk7 Salz­
burga 20 zł. 76-—, Pożyczka St. Geuois. 
40 zł. m. k. 264 —, Losy komunalnem. 
Wiednia z 1874 r, 423-— ,

Wieaeń, 22go lipca. Oujrier (spokojnie) 
16-60 do —'— . Spirytus 38'40 do —'—
(bez zmiany). Nafta niezmieniona.

Wiedeń, 22go lipca. Targ zbożowy. (K ur­
sa w koronach i po 50 klg.) Pszenica
na jesień 7-17 do 7'18. Pszenica na wiosnę.
—■!_ do — _ Pszenica na maj-czerwiec
—■— do . Żyto na wiosnę — do —'—.
Zyto na maj - czerwiec — ' — do — '— . 
Żyto na jesień 6'SO do 6'81. Kukuru-
dza na m aj-czerw iec —•— do —'— ■ Ku- 
kurudza na lipiec-sierpień 512  do 5 .8. Ku- 
kurudza na sierpień-wrzesień — ' — do — . 
Kukurudza na wrzesień-paźdz. 5"21 do 5 22. 
Owies na wiosnę —"— do — '—. Owies na 
maj-ezerwńec — "— d o  . Owies na je ­
sień 5-70 do 5-71. Rzepak na sierpień- 
wrzesieri 10'80 do 1090. Rzepak na wrzesień- 
październik —■— do — •—. Rzepak na sty­
czeń-luty —■— do —'—. Olej rzepakowy 
33 — do 34 — .

Usposobienie: słabe. — Pogoda: piękna.

Budapeszt, 22go lipca. Targ zbożowy. 
(Kursa w koronach i po 50 Mg.). Pszenica 
na czerwiec —'— do —' —. Pszenica na pa­
ździernik 6-80 do 6'81. Pszenica na kwie­
cień —■— d o —1— . Żyto na kwiecień — 
do — ■—. Zyto na maj — ■— do —•— Żyto 
na październik 5S9 do 5"90. Owies na kwie­
cień —'— do — • Owies na maj — •— do
 . Owies na październik 5'81 do 5'82.
Kukurudza na maj 4"90 do 4"91. Kukurudza 
na l ipiec— -— d o —-— Kukurudza na sier­
pień A8L do 4'82, Kukurudza na paź­
dziernik — ■— do — —. Rzepak na sierpień
10-30 do 10-40.

Oferty na pszenicę: mierne. — Chęć 
kupna: dobra. — Usposobienie: sline. — Po­
goda: piękna.

Berlin, 22go lipca. Banknoty austrya- 
ekie 85-45, Spirytus 36-70.

T a r s  » D o ż o w y .

Lwów, 22 lipca. W aluta koronowa, 
en a za 50 kg. loco Lwów . Pszenica gotowa 
■— do 9-25, pszenica ua termina 6-75 do 
'—, żyto gotowe 7-40 do 7-60, żyto na 
irmina 5.50 do 5 75, owies obroezny gotowy 
■— do 8*25, owies obroezny na termina 5'25 
o 6-— , jęczmień pastewny 6 25 do 6’50 
iczmień browarniczy 6-75 do 7-— , rze- 
ak 10-25 do 1050, lnianka —1— do 

, groch pastewny — do — , groch 
o gotowania 9-— do 1 2 —, wyka 7"— 
o 7-25, nasienie lniane — •— do —'—,
asienie konopne —"— do — ■— , b ó b -------
o — , bobik 6-50 do 6-75, hreczka 7-— 
o 7‘50, kukurudza nowa 6 25 do 6'40, kuku- 
udza s ta r» —' —do —■— , chmiel za 56 kilo 
-•— do — , koniczyna czerwona 85'— do 
0-—, koniczyna biała 40-— do 45"—, koni- 
zyna szwedzka — ‘— do — *—, tymotka —■— 
o —■— .

Spirytus loco za 50 litr. gotowy pari­
as Tarnopol 16"— do 16*25, za 50 litr. pa- 
itas Tarnopol na term in —•— do —■ —, 
. -ran ty  — .— do — , ekskontyngentowy 
!•— do 8-25

Wskutek osłabej tendencyi targu bu- 
apeszteńskiego ceny nowego zboża obni- 
ają się.

Wiedeń, 22 lipca. (Telegram „Gazety 
Lwowskiej11). Na wczorajszy targ spędzono 
bydła rogatego, przeznaczonego na rzeź ogó­
łem 4896 sztuk.

W tem było z Galicy i 109 sztuk, z Bu­
kowiny 13.

Przebieg targu był ożywiony.
Ceny niezmienione.
Niesprzedanych pozostało 87 sztuk.
Wołów7 z Galicy i i Bukowiny sprzedano: 

12 sztuk po 60 do 65 koron, 25 sztuk po 
66 do 71 kor., 70 sztuk po 72 do 77 kor.

Buhaje podtuczońć bez różnicy pocho 
dzenia kupowano po 58 do 68 kor., krowy 
podtuczone po 54 do 66 koron, bydło chude 
po 40 do 56 koron. Wszystko licząc za ce- 
tnar metryczny żywej wagi.

0STATIL4 POCZTA

O rokowaniach ugodowych, toczących 
się w Wiedniu, donosi depesza: We wezo- 
rajszem posiedzeniu konferencji ełowo-han- 
dlowej uczestniczyli zastępcy .Ministerstwa 
spraw zagranicznych, hadlu, skarbu i rolni­
ctwa, oraz zastępcy węgierskich ministerstw 
skarbu i rolnictwa. Przewodniczył P. M ini­
ster spraw zagranicznych hr. Gołuchowski. 
Obrady trwały od 10 do 12 w południe. — 
Na porządku dziennym było omówienie 
spraw klauzuli cłowej na wino. Dziś po po­
łudniu o g. 8 odbędzie się drugie posiedze­
nie konferencji; na porządku dziennym wy­
miana zdań o rossyjskiej nocie w sprawie 
cukrowej.

JEm. ks. Kardynał

M i e m s ł a i  L a S ó c lo w s I i
Rzym 22 lipca. J E m .  ks.  K a r d y n a ł  

M i e c z y s ł a w  L e d ó c h o w s k i ,  P r e f e k t  
k o n g r e g a c j i  d e  P r o p a g a n d a  f i d e  
u n /S -rł d z i ś  o godz .  6 r a n o .

*
Z głębokim, serdecznym smutkiem dzie­

limy się z czytelnikami żałobną tą wieścią
0 zgonie znakomitego księcia Kościoła. Wszę­
dzie, gdzie tylko rozlega się polska mowa, 
wieść ta wywrze silne, przygnębiające wra­
żenie, cały bowiem naród nasz widział w zmar­
łym Kardynale wzór kapłana i Arcypasterza, 
który, najtroskliwszy opiekun swej archi- 
dyecezyi, gdy trzeba było dać świadectwo 
prawdzie nie uląkł się także prześladowa­
nia, a potem był wobec Stolicy apostolskiej 
zawsze najgorliwszym rzecznikiem interesów
1 potrzeb narodu naszego.

To też gdy przed trzema miesiącami— 
w połowie kwietnia b. r. — nadeszła z Rzy­
mu wiadomość, że sędziwy ks. Kardynał za­
padł ciężko na zdrowiu, na zapalenie oskrze­
li i płuc, — żywo objawiło się powszechne 
zaniepokojenie o życie dostojnego księcia Ko­
ścioła. Pomimo ośmdziesięciu lat wieku, sil­
ny, chociaż znękany cierpieniami i przeby­
tymi wypadkami organizm ks. Kardynała 
oparł się wówczas chorobie. N iestety , nie 
na d ługo! Dzisiejsza wiadomość o zgonie 
przychodzi całkiem niespodziewanie.

S. p. ks. Kardynał Ledóchowski uro­
dził się w d. 29 października w Górkach 
koło Sandomierza. Już jako 18-letni młodzie­
niec wstąpił do stanu duchownego i udał się 
do Rzymu, gdzie w Collegium nobilium OO. 
Jezuitów w i\ 1845 otrzymał święcenia ka­
płańskie. Przez Papieża Piusa IX. otaczany 
opieką i poparciem był naprzód audytorem 
nuneyatury w Lizbonie, a następnie delega­
tem Apostolskim dla pięciu republik połu­
dniowo-amerykańskich w Bogota (1856 r.). 
W r. 1861 powróciwszy do Rzymu został 
arcybiskupem thebańskim m  partibus infi- 
delium, a wkrótce potem nuncjuszem w Bru­
kseli. W r . -1865 kapituły poznańska i gnie­
źnieńska wybrały go swym Arcybiskupem, 
a po zatwierdzeniu wyboru przez Papieża 
i króla pruskiego objął rządy archidye- 
cezyi. — po powrocie z soboru watykań­
skiego, na którym głosował zawsze z wię­
kszością, udał się w dyplomatycznej misyi 
papieskiej do Wersalu, gdzie wówczas znaj­
dował się ze zwycięzkiemi wojskami niemie- 
ckiemi król Wilhelm pruski. Chodziło o u- 
trzymanie władzy świeckiej Papieży; misya 
nie powiodła się, a w Prusiech zaczął się 
wkrótce okres „kulturkampfu . Ks. Arcybi­
skup Ledóchowski za wykonywanie swych 
arcypasterskieh obowiązków obkładany grzy­
wnami, pozbawiony płacy, odrzucił propo- 
zycyę naczelnego prezesa regencyi w pro- 
wincyi poznańskiej (w d. 24 listopada 1873),

aby złożył urząd, poczem zasądzony na dwu­
letnie więzieAie, w d. 3 lutego 1873 został 
uwięziony i odstawiony do więzienia sądu 
okręgowego w Ostrowie.

W dniu 15 kwietnia 1874 pruski try ­
bunał dla spraw kościelnych orzekł złożenie 
go z urzędu, ale ks. Arcybiskup stale bro­
n ił swych praw arcypasterskieh i mimo cię­
żkich przejść, pomimo więzienia oraz wątłego 
zdrowia, odrzucał wszystkie propozycje rzą­
du pruskiego, zmierzające do skłonienia go, 
aby zrzekł się swego urzędu. W tym czasie 
w dniu 15 marca 1875 Pius IX mianował 
go kardynałem.

W roku 1876 wypuszczony z więzienia, 
wśród pamiętnych dowodów miłości i przy­
wiązania wiernych, zmuszony był opuścić 
archidyeęezyę, poczem udał się do Rzymu i 
tam stale osiadł.

Przez długie lata próżne były starania 
władz pruskich, aby skłonić ks. Kardynała 
do złożenia urzędu Arcybiskupa gnieźuień- 
sko-poznańskiego; skutkiem tego w archi- 
dyecezyi rządził; w imieniu ks. Ledóchow- 
skiego wikaryusz generalny. Wreszcie „Kub 
turkampf“ w Prusiech przełamał się; ks. 
Arcybiskup widział, że może już ustąpić ze 
swego posterunku, i wówczas to zamianowa­
ny został arcybiskupem gnieźnieńskim ks. 
Dinder, a po jego śmierci ksiądz dr. Sta- 
blewski.

Ks. Mieczysław Ledóchowski mianowa­
ny Prefektem Kongregacji de Propaganda 
fide (1892 r.), zajął najwybitniejszych miejsc 
w Kolegium kardynalskiem (t. zw. Papa ros- 
so), a wpływa swego używał zawsze dla do­
bra swej dawnej archidyecezyi i <Ra całego 
polskiego Kościoła katolickiego.

Pamiętny to szczegół, że cesarz Wil­
helm w czasie pierwszej bytności swej w 
Watykanie (1886), zbliżył się do ks. Kardy­
nała i na dowód zmienionego usposobienia 
pruskich decydujących czynników, ofiarował 
ks. Kardynałowi kosztowną tabakierkę ze 
swymi inieyałami.

Kończąc tę dorywczą, tymczasową no­
tatkę, która nie ma zamiaru wyczerpać ca­
łokształtu działalności zmarłego księcia Ko­
ścioła, należy przypomnieć, że ks. Kardynał 
Ledóchowski, który także pod względem po­
litycznym był wybitną osobistością, otrzymał 
również od Najj. Pana wielką wstęgę orderu 
św. Szczepana.

Z mianowanych jeszcze przez Piusa 
IX. kardynałów, po jego zgonie zostało już 
tylko dwóch przy życiu: ks. kardynał Ore- 
glia i ks. kardynał Parocchi.

Wiedeń, 22 lipca. Wiener Ztg. dono­
si: Najj. Pan nadał godność podkomorzego, 
z uwolnieniem od taksy, hrabiemu Karolowi 
P o t  u l i c k i e m u .

Najj. Pan nadał staroście, Wacławowi 
Z a l e s k i e m u ,  przydzielonemu do M inister­
stwa spraw wewnętrznych, tytuł i charakter 
radcy Namiestnictwa.

P. Minister rolnictwa zamianował star­
szego komisarza leśnictwa, Aleksandra N o- 
w i c k i e g o w Krakowie, radcą leśnictwa.

Wiedeń, 22 lipca. Pan Marszałek kra­
jowy hr. A. Potocki wyjechał dzisiaj z po­
wrotem do Lwowa.

Wiedeń, 22 lipca. Zmarł tu generalny 
opat ormiańskiej kongregacji Mechitarystów.

Wiedeń, 22 lipca. W Hiszpanii daje 
się uczuwać brak mięsa, w skutek czego prze­
dłożono Kortezom projekt ustawy, mającej 
upoważnić rząd do zupełnego zniesienia na 
6 miesięcy, albo do znacznego zniżenia cła 
od mięsa wołowego, cielęcego, od krów, ja ­
łówek, jakoteż innych rodzajów mięsa. Ze 
względu na to wyrażono w dobrze poinfor­
mowanych kołach we Wiedniu zapatrywa­
nie, że austryaccy hodowcy bydła mogliby 
skorzystać z nadarzającej się sposobności i 
stanąć również do konkurencyi w Hiszpanii 
w dostawach mięsa. Mogliby oni ewentual­
nie utworzyć konsoreyum i przedewszystkiem 
targ mięsa w Madrycie do pewnego stopnia 
zmonopolizować przez urządzenie tam rzeźni, 
wyposażonej we wszystkie najnowsze urzą­
dzenia, odpowiadające sanitarnym i innym 
wymaganiom. Przy tem wchodzą w rachubę 
na razie tylko lepsze, w Hiszpanii prawie 
nieznane gatunki mięsa, gdyż tanie mięso 
przywożą do Hiszpanii na wielką skalę z A r­
gentyny.

ZaGar, 22 lipca. Sejm uchwalił we­
zwać Wydział krajowy, aby poczynił kroki 
u W atykanu w celu przywrócenia starosło­
wiańskiej liturgii.

Berlin, 22 lipca. Reichsanzeiger ogła­
sza zakaz rozpowszechniania krakowskiego 
pisma humorystycznego Dyabeł w granicach 
państwa niemieckiegi na przeciąg 2 lat, po­
cząwszy od 17 lipca b. r.

Petersburg-, 22 lipca. Koło Bresinik 
zatonęła podczas przejazdu przez Wołgę tra ­
twa z 80 żołnierzami. Tylko 22 zdołało się 
uratować.

Petersburg, 22 lipca. (Doniesienie ros= 
syjskiej Agencyi telegr.). Zupełnie nieuzasa­
dnione jest doniesienie zagranicznych dzien­
ników, jakoby w Jusówce miały nastąpić 
rozruchy. Więcej aniżeli od dwu miesięcy 
panuje na całym obszarze dorzecza Donu 
pod każdym względem zupełny spokój.

W ładykaukaz, 22 lipca U źródeł rzeki 
Genaldon. usunął się drugi lodowiec i za­
trzymał się na 12 kilometrów przed pierw­
szym. o którego usunięciu się depesze przed 
dwoma dniami donosiły. Przy usunięciu się 
pierwszego lodowca było 32 ofiar w ludziach, 
przy drugim 4.

Rzym, 22 lipca. Papież przyjmował 
wczorai misyę amerykańską z gubernatorem 
cywilnym Filipinów, Taftem, na czele. Na 
znak swego zadowolenia z wyniku rokowań 
wręczył Ojciec św. każdemu członkowi misyi 
pamiątkę.

Belgrad, 22 hpca. Królestwo udają się 
dnia 15 października b. r. w podróż do 
Rossyi.

Paryż, 22 lipca. Po rozdaniu nagród 
w prywatnych szkołach w dzielnicy Saint 
Roche udały się matki dzieci szkolnych w 
znacznej liczbie do pałacu elizejskiego i 
przesłały na ręce małżonki prezydenta rze- 
czypospolitej Loubeta petycyę o zatrzymanie 
nadal zakonnic w szkołach, jako nauczycie­
lek i opiekunek. Pani Loubet kazała odpo­
wiedzieć, że petycya ta będzie oddaną do 
ministerstwa spraw wewnętrznych. Polieya 
miała trudne zadanie do spełnienia, aby na­
kłonić kobiety do opuszczenia pałacu eli­
zejskiego-! Chciały bowiem koniecznie mówić 
z samą panią Loubet.

Paryż, 22 lipca. Były minister spra­
wiedliwości Monis oskarżył generała Mereie- 
ra o obrazę honoru.

Paryż, z T  lipca. Dzienniki paryskie do­
noszą, że wkrótce pojawi się encyklika pa­
pieska o przeprowadzeniu ustawy kongrega- 
cyjnej we Francyi i że stronnictwa klery- 
kalne i konserwatywne zamierzają po poja­
wieniu się encykliki urządzić w całej F ran ­
cyi szereg zgromadzeń ludowych.

Londyn, 22 lipca. Na wczorajszem po­
siedzeniu Izby gmin, na interpelacyę, czy 
rząd wie o rokowaniach między rządami 
francuskim, włoskim i hiszpańskim w celu 
utworzenia „łacińskiej lig i“ dla uporządko­
wania spraw politycznych na Morzu Sród- 
ziemnem, odpowiedział podsekretarz stanu 
Cranborne, że rządowi o niezem podobnem 
uie wiadomo.

Londyn, 22 lipca. Ogłoszony wczoraj 
dodatkowy preliminarz budżetowy w sumie 
501.076 funtów sztąrligów zawiera żądanie 
kredytu 25.000 funtów szterliugów na uro­
czystości koronacyjne oraz 250.000 funtów7 
ua pomoc dla zachodnio-indyjskiego prze­
mysłu cukrowego, która ma być niesioną do­
póty, póki nie wejdzie w życie cukrowa kon­
wencja brukselska.

Nowy Jork, 22 lipca. Powyżej St. Louis 
Mississipi wystąpiła z brzeg-ow. Zboże, które 
uchodziło za najpiękniejsze w całym okręgu 
stoi pod wodą tak głęboko, że po nad łan a ­
mi zbóż płyną łodzie parowe. Szkodę oce­
niają na 6 milionów dolarów.

Zanzibar, 22 lipca. Przybyło tu wczo­
raj 7 okrętów angielskich.

Telegrafowany kurs wiedeński.
W iedeń, 22 lipca 1902. — Zamknię­

cie giełdy sWmmscourse). Godz. 2 min. 30. 
Akcje austryackiego Zakładu kredyt. 675S-2, 
Akcye węgierskiego Zakładu kredyt. 705 50, 
Akcje Auglobanku 277*—, Akcya Unionban- 
ku 52-5—, Akcye Landerbanko 415 50 Akey-B 
Baskyereinu 452 52, Akc. Bodeaeredit 926 - - ,  
Akcye galieyjsk. Banku hipotecznego 545-—, 
Akcye Kolei państwowych 701---, Akcye Ko­
lei Południowej 68-75. Akcye Trsmway A )  
—■■— , Akcye Tramway B ) —- —, Akcye 
Kolei Elbethal 462 — , Akcye Kolei Pół­
nocnej 5690'—, Akcya Kolei Czerniowieekiej 
568-—, Akcye Alpiny 396 75, Akcye Rima 
Muranyi 492 — , Akcye Praskiego Towarzy­
stwa żel. 1510-—, Akcye Fabryki broni 
—•— , Akcye Tureckie, tytoniowe 290-— , 
Obligacye węgierskiej iadenmizacyi 97-70, 
Renta majowa 101-75, Austryaeka Renta koro­
nowa 99-65, Węgierska Renta koron. 97 85. 
56 1. Listy Tow. kredytowego z;em. 96 50, 
4 prc. Listy Banku krajów eg > 97’-- , 4 i pól 
prc. Listy Bauku krajowego 101-75, 4 prc. 
Listy Banku hipotecznego 96-50. 4 i pół prc. 
Listy Banku hipotecznego 100-60, 5 prc. Li­
sty Banku hipotecznego 110-—, 4-prc. Gał. 
Obligacje propinacyjne 99’—, 4-prc. Gal. 
pożyczka kraj. z r, 1898 97 35. 4-prc. po­
życzka miasta Lwowa 94"20, Losy tureckie 
109-50, Marki 117-07, Ruble 2 5 3 -- .

Odpowiedzialny redaktor Adam  K rechcw iecki
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.Nadesłane.

M «rbats  lecznicza Franciszka W il­
helma. H erbata przeczyszczająca F rane . Wilhelma, 
aptekarza, e. i k. dostawcy nadwornego w Neun- 
kirchen,  Niższa Austrya, otrzymać można we wszyst- 
k i oh aptekach po 2 kor. za paczkę.

Fabryla asfaita i m i  flactowej

Sze l i f i i - iysz t i f l f i cza
i 2 n . ± 3 7 - n l e r a .

Lwów  — Ellarcina 29,
osusza gorącym asfaltem, jako jedynym środ­
kiem, najbardziej zawilgocone ściany w po- 

mieazkaniaek, niszczy grzyb drzewny.

Dr. Józef (iracka
ordynuje w chorobach wewnętrznych

ul. Żółkiewska I. 71,
Przystanek tramwaju konnego Podzamcze.

Jako pewną i korzystną lokacyę 
kapitału polecamy [3] 

A k c je  kolei Iw ow sko-C zer- 
^łowieckiej, której dywidendagw a- 
rantowaiia przez Rząd przynosi wobec 

kursu chwilowego 4 ‘7 %

S o k a l  ScL i l i e n
Zlecenia z prowii±o.yi wykonujemy od­

w rotną pocztą.

W y s t a w y  i Muasea.

Muzeum im ienia Lubomirskich.
W dnie powszednie otwarte od godziny 9 d ■ 
1 z południa, we wtorek i piątek od godziny 
3 do 5, a w niedzielę przed południem po 
godziny 11 do 1.

Zakład narodowy im . Ossolińskich. 
Biblioteka otwarta codziennie od godziny 9 
rano do godziny 2 po południu z wyjątkiem 
niedziel i świąt uroczystych. — Gabinet mo­
net i medali polskich otwarty jest dla zwie­
dzających codziennie w godzinach urzędowych, 
a nadto we wtorki i piątki także od godziny 
3 do 5 po południu.

.Nieustająca wystawa zjednoczonego 
Towarzystwa przyjaciół sztuk pięknych we 
Lwowie, przy placu św. Ducha 1. 10, pierw 
sze piętro, jest otwarta codziennie od godziny

10 przed południem do godziny 5 po południu. 
Wstęp od osoby kosztuje w niedzielę 30 hal 
w dnie powszednie 60 hal. — Dla członków 
wstęp wolny.

Nieustająca wystawa wyrobów prze­
mysłu krajowego otwarta codziennie w domu 
niegdyś Biesi adeckieii (przy placu Halickim). 
Wstęp wolny w poniedziałek, czwartek i pią­
tek, w inne dnie 20 hal. — Wszystkie przed­
mioty na sprzedaż.

Muzeum przem ysłowe m iejskie 
otwarte codziennie (z wyjątkiem poniedziałków) 
od godziny 9 rano do godziny 3 po południu, 
w niedzielę i święta od godziny 10 rano do 
godziny 1 z południa. — Biblioteka muzealna 
otwarta codziennie od’ godziny 11 przed po 
ładuiem do godziny 3 po południu w niedzielę 
i święta od godziny 10 do godziny 1). — 
Wstęp w dnie powszednie 40 hal., w nie­
dzielę wolny.

€  Jtó »  X  1  K

lw ow skiej izby handlowej i przem ysłowej
Lwów, dnia 22. lipca 1902. płacą żądają

walutą koron.
I . Akeye za sztukę. K h. K. h.

Banku kip. gal. po 200 zł. (4*J0 kor.) 1)40 — 555 —
Banku gal. dla handlu i przem.

po zł. 200 (400 kor.) . . . . 350 - 380 -
Bant u  kred. gal. po 200 zł. w. a.

w l i k w i d a c y i ........................... — — — _
Kol. gal. Kar. Ludw. po 200 zł. mk

(420 kor ) ..................................... — — _  _
Kul. Lwów-Czern.-Jassy po 200 zł.

w. a. w srebrze (400 kor.) . . 564 - ■572 -
Garb. w Rzeszowie po 200 zł. (400 k.) _  ._ 100 -
Fabryki wagonów w Sanoku przed­

tem Lipińskiego po 500 kor. — — 350 -
Tow. dla gal. przedsięb. elektry- ® 

cznyuh wod. po 200 zł. (400 kor.) 46 400 - 420 -
II . Listy zastawne za 100 kor. ®
Banku h. g. 5°/„ w. a. wyl. z lO0̂  s . 109 70 _ —

„ „ 4\'«7. „ los- w 50 1. 100 — —  —
„ „ 4 •/. „ 601. po 200 k-. „ 95 80 96 50
„ kraj. 4 '/,7„ „ los. w 51 I u_ 101 20 101 90

1 „ 4°/, „ los. w 57 1. ja 97 - 97 70
Tow. kred. gal. ziem. 4°/„ (pierw­

sza e m i s y a ) .................................B 96 30 97 -
Tow. kredyt, galic. ziemsk. 4% a 

los. w 41'/, l a t .......................... ® 97 - — —
4'70 los. w 56 l a t ..................... 96 30 97 -

IU . Obllgl za 100 kor.
Gal. funduszu propin. 4°/0 w. a. 99 — 99 70
Buków, funduszu propin. 5°/u w. a. n 102 50 — —
Komunalne Banku kr. 5°/„ (2 ern.) * 102 30 103 -

C 4 V U 3 e m .)  as 100 70 — _
„ „ c  4°/„ (4 em.) 96 80 97 50

Kolej, lokalne dtto 4°/u po 200 kor. 97 20 97 90
Pożyczki kraj. 6°/o w. a. z r. 1873 — — — _

„ 4°/o po 200 kor. .
„ z roku 1893 ..................... 97 - 97 70

Pożyczka m. Lwowa 4"/0 {>o 200 kor. 94 — 94 70
„ „ c 4‘U l, „ 200 B 100 - 100 70

IV . Losy.
M. Krakowa po zł. 20 (40 kor.) 73 - 78 -

V. Slonoty.
Dukat c e sa r s k i................................ 11 22 11 34
20 f r a n k ó w k a ................................ 19 10 19 30
J 00 rubli rosyjskich srebrnych 350 - 254 - |
100 ruUi rosyjskich papierowych 352 50 254 501
100 marek niemieckich . . . . 117 10 117 80|

Kurs giełdy wiedeńskiej .
Dnia 20. lipca 1902.

A. Ogólny d ług państwa. płacą, żądają
Jednolity dług państw a w banknot.

101.80m aj-listopad . , . . . 102 —
lu ty -s ie rp ie ń ..................................... 101. .5 101.95

Jednolity  dług państwa w srebrze
101.70s t y c z e ń - l ip ie c ................................ 1**190

Kwiecień-pażdziernik . . . . 101.70 101 j 0

płaca
190.--
1-53.40
188.—
250.—
2 5 0 .-
300.50

żadaja
L93.—
154.40
1 9 0 .-
2 5 3 .-
253—
302.50

Losy z roku 1854 po 250 zł. rnk. 4 pr. 
r „ 1860 po 500 zł. wa. 5 pr.
,, „ 1860 po 100 zł. 5 pr.

„ 1864 po 100 zł. . . .
„ „ 1864 po 50 zł. . . .

Listy zast. domen paust. 120 zł. 5 pr.

B . D łu g  p aństw a  (wszystkich w Radzie państwa 
reprezentowanych krajów koronnych).

Austr. renta złota wolna od podatku
za 100 zł. 4 p r................................... 121 60 121 80

Austr. renta w wal. kor. wolna od 
podatku za 200 ko--. 4 pr. . . .  99.75 99.95

C. ObDgaeye kolejowe.
Kol. Arcyks. Albrechta za 100 zł. 4 pr. 99 10 100.10
Kol. Cesarz. Elżbiety w złocie wolne

od podatku za 100 zł. 4 pr. . . 118.70 119.70
Kol. za 200 zł. mk. 53ń pr. (osteinp.

a k e y e ) ..........................................  . 509.— ——
Kol. Cesarza Franciszka Józefa za 100

z |  5*/4 p r , ..........................................  126.60 127 60
Kol. Arcyks. Rudolfa w wal. koron.

wolne od podatku za 200 kor. 4 pr. 99.20 100 20
K%1. Karola Ludwika po 200 zł. mk.

(ostcrnp. akeye) 5 pr............................  99.50 100.50

Ohllg-acyo pierwszeństwa (kolejowe).
Kol. Are. Albrecnta za 300 zł. 5 pr. 110.— — .—

w złocie za 200 zł. 5 pr. . . . —•— —-—
Kol. Czeskiej zaeh. za 200 1000 i

50G0 zł. 5 pr.......................................  99.60 100.60
Kol. Czeskiej emiss. z r. 1895 za 400

kor. 4 pr...............................................  99.50 100.25
Kol. bukowińskiej lokaln. za 400 kor.

4 pr. .  ................................ 98.15 99.15
Kol. galie. Karoia Ludwika za 200,

100 -zł. 4 pr.........................................  99.25 100.25
Kol. lwowsko-ezern.-jasskiej z r. 1894

za 200 kor. 4 p r................................. 99.30 100 30
Kol. Arcyks. Rudolfa (Salzkammer- 

gut) za 400 marek 4 pr...................

D , Dług- p aństw a (krajów korony węgierskiej). 
Węg, złota renta za 100 zł. 4 pr. . —.—

„ w wal. kor. za 200
kor. 4 pr.................................... , . . 97.90

Węg. oblig. prop za 100 zł. 47,  pr. 100.—
obi. pr. reguł. Cisy za 100 zł. 4-®/0 162 50
poż. pretn. za 100 zł. (200 kor.) 206.25 

„ za 50 zł. (100 kor.) 206 25

3 .  O bligacje indemnizauyjne. 
Kroacyi i Sławonii za 100 zł. 4 pr. 98—
Węgior za 100 zł. 4 p r ......................... 97 70

F. InHe publiczne pożyczki.
Losy reguł. Dunaju z r. 1870 za 100

zł. 5 pr..................................................  286—
Poż. reg. Dunaju z r. 1878 los 5 pr. 107.50 
Poż. kraj. Bukowiny z r. 1893 los za 

200 kor. 4 pr. . . . . . . .  97—
B ukow ińskie obi. propinacyjne los za 

100 zł 5 pr ■ . . . .  103.r -

98.10 
100.20 
163.10 
207 25 
207 25

99—
98.70

288—

104.

93 70 94.70

płacą żądają
Gal. poż. kr. z r. 1873 za 100 zł. 6 pr. —•— —.—

„ „ „ „ 1893 za 200 k. 4 pr. 96.80 97.80
„ obi.prop.,, 1889 za 100 zł. 4 pr. 98.60 99.60

Pożyczka miasta Lwowa z r. 1896 za
100 zł. 4 pr..........................................

Renta włoska za 100 lirów (96 kor.)
4 pr...........................................  —;• ~  — ■—

Poż. serb. prem. za 100 frank. 2 pr. 86—  88—
Tureckie obi. prem. kol. za 400 frank. — —.—

G. L isty  zastawne. Oblig. Lipot. i listy dłużne
(za 100 zł. Nom.).

Anglo Austr. banku los w 30 1. 47, pr.
Austr. zakł. kr. ziem. los w 50 1. 4, pr.

„ „ obi. prem. z r. 1830 3 pr.
„ „ „ „ ,, 1889 3 pr.

Bukowiński zakł. kred. ziem. los 5 pr.
„ los 4 pr.

Gal. akc. b. hip. 10 pr. prem. los 5 pr.
„ „ „ „ los 50 ła t 41/, pr. .
„ „ „ „ „ 60 lat za 200 kor.
4 pr........................................................

Gal. Tow. kred. ziem. 4 pr. los. 56 lat 
„ „ „ „ 4 pr. los. 41 lat
„ „ „ 4  pr. stare . .
„ „ „ „ 4 pr. za 200 kor.

Banku krajowego dla Galieyi Lodom.
4 '/, pr. 51'/s lat zwrotne . . . .

Banku krajowego oblig. komun. 2 emi-
sya 5 p r................................................

Banku krajowego oblig. komun. 3 emi- 
sya 42 lat za 200 kor. 4l/s pr.

Banku kr. losy 57 '/, L za 200 k. 4 pr. 
instro-węg. banku 40'/, lat los. 4 pr.

„ „ „ 50 lat los. 4 pr.

97.50 98.50 
266.75 268 75 
263- — 5465. — 
104—
97.50 97.75

d o , -  - —
100.30 100.45

96.— 96.50
96.10 97 -
9.7.5 1 ——
96.— ——

101.25- 102 25

102.25 10325

100.60 101.60 
97.— 98—

100 25 101.25
100.25 101.25

Czerw, krzyża wgg. tow. 5 zł. . .
Losy fund. arcyks. Rudolfa 10 zł. 
Saima 40 zł. mk . ,
Pożyczka miasta Salzburga 20 zł.
St. Genois 40 zł. mk.............................
Pożyczka ra. Stanisławowa 20 zł.

„ „ Tryestu 100 zł. mk. 41/, pr.
„ „ Tryestu 50 zł. 4 pr. . .

płacą
28.50
75—

234—
76.—

2 6 4 ,-

żądają 
29,50 
80—  

236.50 
7 1—  

274—

230—  250,

I .  OM Ięacye z prawem pierwsze! stwa 
za 100 zł. nom.

Czeskiej kolei półn. za 300 zł. 5 pr.
Tow. żegl. par. po Dunaju za 100 i 

200 zł. 6 pr.........................................
Tow. żegl. par. po Dun. Em. r. 1886 4 pr.
Kol. półn. ces. Ferii. em. z r. 18864 pr. 

c c c  „ n a  1887 4 pr. 
c c n n c c 188S 4 pr.
„ n „ c c  18914pr.

Kolej Lwów-Czern.-Jassy z r. 1884 za 
300 zł. 5 pr.........................................

Kolej Lwów-Ozern. z r. 1884 za 300 
zł. 4 pr..................................................

Gal. kol. lok. wschód, za 100 zł, 4 pr.
Węg. gal. kol. ern. 1870 za 109 zł. 5 pr.

,, „ „ ,. 1878 za: 200 zł. 5 pr.
B „ c ń 1837 za 200 zł. 4 pr.

J .  Losy (za sztukę).
Budapeszteńskie (Basilica) 5 zł. . .
ZakłąlI kred. dla hand. i przem. 100 zł.
Olary 40 zł. mk......................................
Pożyczka miasta Insbruku 20 zł.
Losy miasta Krakowa 20 zł. . . .
Pożyczka m iasta Lubiany 20 zł.
Palffy 40 zł. mk.....................................

107,65 108.05
LI 4.25
100.10 101.10
100.25 101.25
100.30 101.30
100.30 101.30

90.4! 91.40

97.65 98.(15

1.08.20 109.20
108.3(1-* 109.20
97 60 93.60

19.35 20.25
433.— 4 3 7 .-
188.— 191. -
82.50 84.50
74.50 76.50
71.— 75.—

1 8 9 .- 193.—
56.— 5 7 . -

K . Akeye banków (za sztukę).
Banku Anglo Austr. 240 kor. . . . 276.— 278—
Peszt, banku handl. 500 zł. . . .  2513.— 2515. -  
Zakład kred. dla handlu i przem. . —.—
Węg. banku kredyt. 200 zł. . . . 707.— 708.—
Dolno austr. tow. esk. 500 zł. . . . 480.50 48 li50
Galie, banku kipot. 200 zł...................  543.— 547.—

„ „ dla hand. i przem. 200 zł. 334.-- 344, -
Banku dla krajów koronnych 200 zł. 417.50 412 50

„ Austro-węg. 1400 k.................... 1597.— 1603—
„ Związk. (Unionbans) 200 zł. . 527.— 529-.— 

Czeskiego banku związkowego 10U zł. 248.50 249.50 
Ziynosieńska banka 100 zł...................  257.— 259. ---

L . Akeye Przedsiębiorstw transportowych.
Buk. kol. lok. ake. pierw. 200 M . 400.-- 400.--

„ „ „ akeye zakład. 200 zł. 362.— 304.—
Kolei półn. ees. Ferd. 1000 zł. mk. 5695.— 5714. — 
Kołom kol. lok. (akc. pierw.) 200 zł. —.— — —
Kol. Lwów-Bełzec (akc. pier.) 200 zł. —.—
„ Lwów-Ozein.-Jassy 200 zł. . . 569.— 573.— 
„ wschod.-galie.-lokaln. 200 zł. . 392. — 400. -
„ państwowych 200 zł.......................—.—
„ południowej 200 zł.........................  —.— — -
„ węg. galie, I. 200 zł.......................... 434.— 436 —

Austr. Tow. żegl. na Dunaju 500 zł. mk. 919.— 9.35 —

M. Akeye Przedsiębiorstw przemysłowych.

S‘/i Pf- — -—

fow. kopalń #Bgla w Briii 100 zł. . 716—
Galie, karpackie naft. tow. 500 kor-. 870. -
Austr. tow. górniczą Alpine 100 zł. . 409—
Praskiego tow. Żelazn, przem. 200 zł. 15(>0. —
Sehodniey 500 kor.................................  970.—
Tureek. zarz. tytoniow. 500 franków —.—
Trifaił. tow. kop. węgla 70 zł. . .

N. W E K S L E .
Berlin za 100 marek 5 pr.
Londyn za 10 funt. szt. 4 p:
Paryż za 100 franków 
Petersburg za 100 rubli 
Niemieckie banki . . ,
Włoskie b a n k i................................
Francuskie b a n k i .....................
Szwajcarskie b a n k i .....................

O. W A L U T
Dukat cesarski . . . . .
Austr. węg. 8 guld. złota moneta
2 0 -fran k ó w k a................................
20-markówka . . .  . .
Rosyjski półiinperyał.....................
Nie nieekie banknoty za 100 marek 
Włoskie banknoty za 100 lir . .
B u b le .......................... ’ . . . . 2,53

72 1, 
891. 
401, 

1579. 
i om

m i . — 39 S v

117.077, 117.30
239.77’/, 240.i 0

95.27'/, 95.40

117.20 117 50
94.10 94.30
94 87'/, 95 02’/
94 877, 95.02 ’

Y.
11.30 11.34

19.00 19.08
23.40 23 48

117'07'/, 117 ,0
94.20 94.40

2 53*/4

w ®  w , w  m i m  j w  w . w  i i  m ©  v  w ,

Licytacye,
L. ci. E. 397/2 (8) (6105 3— 3)

Na żądbiiie Julii Kunic.kiej w Lioianowy, 
odhedzie się duia 18. sierpnia 1902 o gedz. 
10 przed południem w sądzie niż-j wymie­
nionym, w biurze Nr. 5 w Limanowy. 1 icy- 
laeya 8/8 części realności lwh. 68 1/12 czę­
ści realności lwh. 71 : potowy realności lwh. 
415 gm. kat Starawieś Mare na Szewczyka 
własnych.

Nieruchomości powyższe, wystawione na 
licjtacyę, są ocenione na 2685 kor,  odnośnie 
do 3/8 części realności lwh. 68 zaś odnośnie 
do reszty realności na 504 kor. 50 łul.

Nainiższa cena wynosi za lwh. 68 — 
1756 kor ,  za lw. 71 i 415 — 336 kor.

Warunki licytacyjne i inne dokumenta 
odnoszące się do powyższych realności przej­
rzej; można w biurze Nr. 4.

0. k. Sąd powiatowy.
Limanowa, 3. lipca 1902.

L. cz. E. 2 2/2 (6) (60 ‘7 3 - 3 )
Na żądanie p. Samuela Gleichera w Ha­

liczu, odbędzie się duia 27. sierpnia 1902 o 
godz. 9 przed południem w s dzie niżej wy­
mienionym, w biurze Nr. 9, licytacya poło­
w y realności wyk hip. 1. 247 ks. g r. gm. 
kat. Halicz objętej.

Nieruchomość, wystawiona na lieytacyę, 
jest ocenioną na 1625 kor.

Najniższa cena wynosi 895 kor. 83 
hal., poniżej tej ceny sprz daz nie przyjdzie 
do skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu­
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenienia 
i t. d.) może każdy, mający chęć kupienia, 
przejrzeć podczas godzin urzędowych w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. 7.

Takie prawra, w obee których mniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter­
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być jr.ż ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo­
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Halicz, dnia 12. czerwca 1802.

L. 66.249. (6129 3— 3)
OBWIESZCZENIE.

W celu oddania w przedsiębiorstwo do­
stawy szutru na drogę strategiczną Dolina 
Wyżków w Slryjskim okręgu budownic ym 
w Ltach 1903, 1904 i 19d5 odbędzie się dnia 
30. lipca 1902 w c. k. Starostwie w Stryju 
licytacya ofertowa.

Koszta fiskalne szutru w roku 1903 do­
stawie się mającego wynoszą: za 2680 metrów 
sześć. 9241 kor. 80 hal.

Warunki przedsiębiorstwa, przejrzane być 
mogą w godzinach urzędowych w wymieniouem . 
c. k. Starostwie, gdzie także w wyż oznaczo- 

I nym dniu najpóźniej do godziny 12 w połu­
dnie wnoszone być mają oferty, sporządzone 
na blankietach urzędowych, których Starostwo 
bezpłatnie udzieli, a zaopatrzone marką stem­
plową na 1 kor. i we wadyum wynoszące 
5°/0 kwoty fiskalnej, z wyrażeniem opustu 
cen jednostkowych nie tylko cyframi ale i 
liierami.

Oferent winien na blankiecie na właści- 
wern miejscu podać nazwę kamieniołomu lub 
szutrowiska i ofiarowaną cenę jednostkową 
b- z żadnych d 'pisków, wreszcie położyć datę 
i podpisać ofertę imieniem i nazwiskiem.

Oferty wnoszone być mają na każdy ka­
mieniołom lijfo szutrowisko osobno, jeżeliby 
zaś oferta obejmowała kilka kamieniołomów 
lub szutrowisb, wtedy podać w niej należy ceny 
jednostkowe dla każdego kamieniołomu lub 
szutrowiska osobno, albowiem zatwierdzenie 
ofert nastąpi bezwarunkowo według poszcze­
gólnych kamieniołomów lub szutrowisk.

Oferty niesporządzone na blankietach 
urzędowych, albo zawierające jakiekolwiek do­
piski, z staną oferentowi zaraz przez komisję 
przeprowadzającą licytację zwrócone, zaś po 
terminie licytacyi nie będą oferty przyjrm;- 
w ainfc

Z c. k. Namiestnictwa.
Lwów, dnia 19. lipca 1902.

L. cz. E. 472/2 (6) (6008 3 -3 )
Na żądanie p. Judy Singera, kupca w 

Haliczu, odbędzie się dnia 27. sierpnia 1902

0 godz. 8 przed południem w sądzie niże
. wymienionym, w biurze Nr. 9, licytacya 1/24 

części realności wyk. hip. 1. 66 ks. gr. gm. 
kat. Halicz.

Nieruchomość, wystawiona na lieytacyę, 
jest ocenioną na 248 kor. 9 hal.

Najniższa cena wynosi 124 kor. 05 
hal., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku.

Warunki iicytaeyjne i odnoszące się do tej 
części nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu­
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenienia
1 t. d.) może każdy, mający chęć kupienia, 
przejrzeć podczas godzin urzędowych w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. 7.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter­
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary ua powyższtj nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo- 
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Halicz, dnia 11. czerwca 1902.
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7
L. cz. E. 868/2 (4) (6073 2 - 8 )

Dnia 28. sierpnia 1902 o godz. 9 przed 
południem, odbędzie się w tutejszym sądzie, 
biuro Nr 2, licytacja realności lwh. 26 — 
410 — 442 ks. gr. Frzytkowice.

Nieruchomości te, są ocenione a miano­
wicie: realność lwh. 26 na kwotę 5810 kor. 
T'2 bal., realność lwh. 410 na 148 kor. 21 
hal., realność lwh. 442 na kwotę 614 kor. 
80 hal.

Najniższa cena wynosi odnośnie do re­
alności lwh. 26 kwotę 3S93 kor. 82 hal., 
odnośnie do realności lwh. 410 kwotę. 98 
kor. 80 hal., odnośnie dc realności lwh. 442 
kwotę 409 kor. 86 hal., poniżej tych cen 
sprzedaż nic przyjdzie do skutku.

Warunki licytacyjne i inne odnośne do- 
kumenta prz jrzeć można w sądzie tutejszym, 
w biurze Nr. 2

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacja byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa luh 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo­
wej, jeżeli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
Wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

O. k. Sąd powiatowy, -Oddz ał II.
Kalwarya. dnia 27. czerwca 1902.

L. 76.352. (6240 1 - 3 )
OBWIESZCZENIE.

W celu oddania w przedsiębiorstwo do­
stawy szutru na gościnie; państwowy w rze­
szowskim okręgu budowniczym w latach 1903 
1904 i 1905 odbędzie się dnia 7. sierpnia 
1902 w c. k. Starostwie w Rzeszowie licy- 
tacya ofertowa.

Koszta fiskalne szutru w roku 1903 do­
stawić się mającego wynoszą: za 910 m 3
9.550 kor.

Warunki przedsiębiorstwa przejrzane być 
mogą w godziłaeh urzędowych w wymie­
nionym c. k. Starostwie, gdzie także w wyż 
oznaczonym dniu najpóźniej do godziny 12-tej 
w południe wnoszone być mają oferty, spo­
rządzone na blankietach urzędowych, któ­
ry eh Starostwo bezpłatnie udzieli, a zaopa­
trzone marką stemplową na, 1 koronę i we 
wadyum wynoszące 5 °/o kwoty fisk Inej, z 
wyrażeniem opustu z cen jednostkowych nie 
tylko cyframi ale i literami.

Oferent w inen na blankiecie na właści- 
wem miejscu podać nazwę kamieniołomu lub 
szutrowiska i ofiarowaną cenę jednostkową 
bez żadnych dopisków, wreszcie położyć datę 
i podpisać ofertę imieniem i nazwiskiem.

Oferty wnoszone być mają na każdy 
kamieniołom lub szutrowisko osobno, jeżeliby 
zaś oferta obejmowała kilka kamieniołomów 
lub szutrowisk, wtedy podać w niej należy 
oeDy jednostkowe dla każdego kamieniołomu 
lub szutrowiska osobno, albowiem zatwierdze­
nie ofert nastąpi bezwarunkowo według po­
szczególnych kamieniołomów lub szutrowisk.

Oferty niesporządzone na blankietach 
urzędowych, albo zawierające jakiekolwiek do­
piski, zostaną oferentowi zaraz przez komisję 
przeprowadzającą licytację zwrócone, zaś po 
terminie licytacyi nie będą oferty przyj­
mowane.

Z c. k. Namiestnictwa.
Lwów, dnia 18. lipca 1902.

L. 40.133. (6241 1— 3)
OBWIESZCZENIE.

W celu oddania w przedsiębiorstwo bu­
dowli konserwacyjnych na gościńcach pań­
stwowych w przemyskim okręgu budowniczym 
w latach 1902, 1903 i 1904 odbędzie się 
dnia 30. lipca 1902 w c. k. Starostwie w Prze­
myślu licytaeya ofertowa.

Koszta fiskalne budowli wykonać się 
mających w roku 1902 wynoszą 25.863 kor. 
72 hal.

Warunki przedsiębiorstwa przejrzane być 
mogą w godzinach urzędowych w wymienio­
nym c. k. Starostwie, gdzie także w wyż 
oznaczonym dniu najpóźniej do godziny 12 
w południa wnoszone być mają oferty, spo­
rządzone na blankietach urzędowych, których 
Starostwo bezpłatnie udzieli, a zaopatrzone 
marką stemplową na 1 kor. i we wadyum 
wynoszące 5°/0 kwoty fiskalnej z wyrażeniem 
opustu z cen fiskalnych nie tylko cyframi 
ale i literami.

Oferent winien na blankienie na właści- 
wem miejscu podać sekcyę drogową i ofiaro­
wany opust czy nadwyżkę cen jednostkowych 
bez żadnych dopisków wreszcie położyć datę 
i podpisać ofertę imieniem i nazwiskiem.

Oferty wnoszone być mogą na każdą 
sekcyę drogową osobno, jeżeliby zaś oferta o- 
bejmowała kilka sekcyi drogowych, wtedy 
podać w niej należy opust lub nadwyżkę cen 
fiskalnych dla każdej sekcyi drogowej osobno, 
albowiem zatwierdzenie ofert nastąpi bezwa­
runkowo według poszczególnionych sekcyi 
drogowych.

„Gazet* Lwowska" Nr. 167

Oferty niesporządzone na blankietach 
urzędowych, albo zawierające jakiekolwiek 
dopiski, zostaną oferentowi przez komisję 
przeprowadzającą licytację zwrócone, zaś po 
terminie licytacyi nie będą oferty przyjmo­
wane.

Z c. k. Namiestnictwa.
Lwów, dnia 8. lipca 1902.

L. 78 452. (6213 1—3)
OBWIESZCZENIE.

Celem oddania w przedsiębiorstwo bu­
dowli wodnych regulacyjnych na Dunajcu 
pod Zarzeczem, Zabrzeżem i Ozerńcem o ile 
przypadną do wykonania w latach 1902 i 
1903 odbędzie się dnia 14. sierpnia 1902 o 
godzinie 12 w południe w c. k. Starostwie 
w Nowym Sączu publiczna licytacja ofertowa.

Koszta budowy wynoszą 82.596 80 kor.
Warunki przedsiębiorstwa i ceny jedno­

stkowe przejprzeć możua w godzinach urzę­
dowych w wymienionem c. k. Starostwie gdzie 
także do godziny 12 w południe wyżej ozna­
czonego dnia wncśznne być mają oferty spo­
rządzone ściśle według przepisanego wzoru a 
zaopatrzone marką stemplową na 1 koronę i 
we wadyum wynoszącem 8850 koron z wy­
rażeniem opustu z cen fiskalnych cyframi i 
słowami.

Oferty oddane po terminie lub w innym 
urzędzie albo nie zaopatrzone w wadyum, 
wreszcie nie sporządzone ściśle w sposób 
przepisany lub zaopatrzone dopiskami wyraża- 
jącemi opusty dla różnych robót osobno bez­
warunkowo nie będą uwzględnione.

Z c. k. Namiestnictwa.
Lwów, dnia 14. lipca 1902.

Wzór oferty.
O F E R T A

Stempel na 1 koronę, 
mocą, której niżej podpisany obowiązuje się 
wykonać budowle wodne regulacyjne na, Du­
najcu pod Zarzeczem, Zabrzeżem i Czerńctm
w latach 1902 i 1903 za o p u s te m .................
s ło w n ie  procentów z cen
fiskalnych.

Warunki licytacyjne znam dokładnie i 
poddaję się im bez jakiegolwiek zastrzeżenia.

Jako wadyum s k ła d a m ...........................
(Data)

(Imię i nazwisko oferenta).

L. cz E. 161/2 (3) (6034 1— 3)
Dnia 2. września 1902 o godz. 10 przed 

południem w sądzie niżej wymienionym, w 
biurze Nr. 14, odbędzie się licytacja realności 
wyk. hipotecznym 151 księgi gruntowej gmi­
ny Kozielniki objętej wraz z przynależnościami. 
składającemi się z dwóch stodół, spichrzu, 
stajni, wozowni, kuźni, rzeźni, jatek, stajenki, 
wychodków, lodowni, studni i dwóch szop.

Nieruchomość ta, wystawiona na licy­
tację, jest ocenioną z przynależytosciami na 
62.638 kor.

Najniższa cena wynosi 36.953 kor. 50 
hal., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku.

Niniejszem zatwierdzone warunki licyta­
cyjne i odnoszące się do tej nieruchomości doku- 
menta (wyciąg tabularny, protokoły opisania 
i t. d.) może każdy, mający chęć kupienia, 
przejrzeć podczas godzin urzędowych w są­
dzie niżej wymienionym, w kancelaryi Od­
działu IV.

Tamę prawa, w obec których niniejsza 
licytaeya byłaby niedopuszczalną należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter­
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego poste- 
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo­
wej, jeśli n;e mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

C. k. Sąd powiatowy, S. II., Oddział IV.
Lwów, dnia 14. maja 1902.

L. cz. E. III. 857/2 (7) (6091 1 - 3 )
Na żądanie c. k. uprz. gal. ackc. Banku 

hipotecznego do rąk Dyrekcji we Lwowie, 
odbędzie się dnia 2. września 1902 o godz. 
10 przed południem w sądzie n!żei wymie­
nionym, w sali licytacyjnej Nr. VI. licytacja 
realności pod 1. k. 1265% we Lwowie obj. 
whl. 1411/TI. dz. k s., gr. gm. m. Lwowa, 
położonej przy ulicy Źródlanej 1. 11 O. we 
Lwowie wraz z przynależnościami, składają­
cemi się z ogrodzeń, okien, drzwi, kluczy, 
wodociągów, dzwonków, krat, komórek i t. d.

Nieruchomość, wystawiona na licytację, 
jest ocenioną na 65.200 kor., przynależności 
zaś na 1346 kor. 80 hal., służebność która 
ma być przyjęta bez policzenia na cenę kupna 
na 950 kor.

Najniższa rena wynosi kwotę 33.048 kor. 
40 ha]., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyj­
dzie do skutku.

dnia 23. lipca 1902.

Warunki licytacyjne, które się niniej­
szem zatwierdza i odnoszące się ao tej nie­
ruchomości dokumenta (wyciąg tabularny, 
wyciąg katastralny, protokoły ocenienia i t. d.) 
może krżdy, mający chęć kupienia przejrzeć 
podczas godzin urzędowych w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. 32.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacja byłaby niedopuszczalną należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaazoayra ter­
minie licytacyjnym, inaczej r-ifzezepia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już z« k n tk ie ra  podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo­
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą . temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

C k. Sąd powiatowy, S. I., Oddział III.
Lwów, dnia 26. czerwca 1902.

L. cz. E. 437/2 (3) (6200;
Na żądanie Stowarzyszenia pożyczkowe­

go i oszczędności ^Wzajemna Pomoc" w Dob­
czycach, odbędzie się dnia 29. sierpnia l^o2
0 godz. 10 przed południem w sądzie tutej­
szym biuro 2, licytacja realności lwh. 54 gm. 
Zegartowice wraz z przynależnościami, sk ła­
dającemi się z budynku mieszkalnego, stajni
1 stodoły.

Nieruchomość, wystawiona na licytację, 
jest ocenioną na 781 kor. 40 hal. z przyna- 
leżuościami.

Najniższa cena wynosi 390 kor. 70 hal , 
poniżej tej c my sprzed"aż nie przyjdzie do 
skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta może k*żiy 
mający chęć kupienia, przejrzeć podczas go­
dzin urzędowych/ w sądzie tutejszym, biuro 
Nr. 2.

Takie prawa, w obec których mniejsza 
licytaeya byłaby niedopuszczalną ńsleży zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter­
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie juz istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tabficy sądo­
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Dobczyce, dnia 1. lipca 1902.

L. cz. E. 1498/2 (8) (6198)
Dnia 14. sierpnia 1902 o godz. 9 przed 

południem, odbędzie się w sądzie tutejszym 
w biurze Nr. 18, licytaeya realności lwh. 
1 i 97 ks. gr. Stryj położonej obok rynku skła­
dającej się z, parc. bud. na której znajdują się 
dwa budynki murowane (drewutnie), tudzież 
część trzeciego budynku murowanego, obej- 
mującego dwie komórki i izbę.

Wartość szacunkowa wynosi 749 Kor.
Najniższa oferta, niżej której sprzedaż 

nie nastąpi wynosi 370 kor.
Warunki licytacyjne i inne odnośne do­

kumenta przejrzeć można w sądzie tutejszym, 
w biurze 18.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacja byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić uo sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter­
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa- lub 
ciężary na powyżsiej nieruchomości bądź 
obecnie istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo­
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu miej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Stryj, dnia 9. lipca 1902.

L. cz. E. 719/1 (6) _ (6023)
Dnia 29. sierpma b. r. o godzinie 10 

rano, odbędzie się- w sądzie niżej wymienio­
nym w biurze Nr. III., licytacja 1/3 części 
realności lwh. 305 i 1 3 części z połowy re­
alności lwh. 306 kg. gm. Karów objętych.

Oszacowanie ad 1) 913 kor., 57 hal., 
ad 2) 1100 kor.

Najniższa cena ad l j  305 kor., ad 2) 
111 kor. 11 hal.

Warunki i akta do przejrzenia.
C. k. Sąd powiatowy, Oddział III.
IThnów, dnia 24. czerwca 1902

S P R O S T O W A N I E .
Prostuję edykt w Nr 166 do L. 6152 

w ten sposób że licytaeya odbędzie sio w c. 
k. sądzie powiatowym w Drohobyczu a nie 
jak mylnie f-odaud Drobor.z.

O. k. Sąd powiatowy, Oddjąal VIII. 
Drohobycz, dnia 22. lipca 1903.-

L. cz. E. 597/2 (5; (0*150)
Na żądanie Franciszka Wyrwalskiego. 

odbędzie się dnia 2B- sierpnia 1902 o godz. 9 
przed poJudnl&m wsadzie niżej wymieniony**, 
w biurze Nr. W,  licytaeya połowy realność, 
lwh. 23, eafbj realności lwh. 24, 1/3 cząśsi 
reMnośei lwh. 25 i całej realności lwh. 86 
wszystkich Ł . gr. gm. Bystra wraz z przy- 
nałeżytośoiami.

Nieruchomości, wystawione n* lieytacye, 
są ocenione a) połowa realności lwh. 23 
ks. gr. Bystra z przynależytoścjjfcni na 16 000 
kor. 40 hal., b) cała realność lwh. 24 ks. 
gr. gm Bystra na 4726 kor. 79 hal., c) 1|3 
część realaości lwh. 25 ks. gr. gm. Bystra 
na 444 kor. 83 hal., d) cała realność lwh. 
86 ks. gr. gm. Bystra na 82 kor,

Najniższa -cana wynosi ad a) 10.666 kor. 
95 hal., ad b) 3152 kor., ad c) 297 ker., ad 
d) 55 kor., poniżej tej ceny sprzedaż me 
p.z/jdzie do skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tych nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu­
la rny , wyciąg katastralny, protokoły ocenienia 
i t. d ) może każdy, mająoly chęć kupienia, 
przejrzeć w sądzie niżej wymienionym, w biu­
rze Nr. 18.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Biała, dnia 2. lipca 1902.

L. cz. E. 1156/2 (7) (5S91)
Dnia 29. si-rpnia 1902 o godz. 11 przed 

południem, odbędzie się w biurze Nr. III. 
sądu tutejszego, licytacja realności whl. 182 
ks. gr. gminy Krużyki objętej.''-

Nieruchomość, jest ocenioną na 900 kor. 
Najniższa cena, niżej której sprzedaż nie 

nastąpi, wynosi 600 kor.
Warunki licytacyjne i inue odnośne do­

kumenta, przejrzeć można w7 sądzie tutejszym, 
w biurze Nr. III.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacja byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter­
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jak:e prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w tchu postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamia;}o 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo­
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego,

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 
Sambor, dmr. 2. lipca 1902.

L, cz. E. 342 2 (7) i  (0151)
W sądzie tńt/.fśzym odbędzie się 27. 

sierpnia 1902 o godz. 9 przed południem w 
biurze Nr. 7, licytaeya 7/12 części reslnoś.-i 
lwh. 645 ks. gr. gm. Boliorodczany objętej 
zobowiązanego Izaaka Teu.-ra włsnej wraz z 
przynależnościami, składającemi się z 2 okien.

Nieruchomość, wystawiona na licyiacyę, 
jest ocenioną Da 1580 kor., przynależności zaś 
na 4 kor. 10 hal.

Najniższa cena wynosi 792 kor. 10 hal., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku.

Warunki licytacyjne które się niaiąiszem
zatwierdza i odnoszące, się do tej nieruchomości 
dokumenta (wyciąg tabularny, wyciąg kata­
stralny, protokoły ocenienia i t. d.) może ka­
żdy, mający chęć kupienia, przejrzeć podczas 
godzin urzędowych w sądzie niżej wymienio­
nym, w biurze Nr. 8,

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacja byłaby niedopuszczalną należy zgło­
sić do sądu najpóźniej' przy wyzu&feonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju, co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo­
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

Dla osób którym edykt nie będzie mógł 
być doręczonym lub doręczenie nie da się 
uskut cznić w esańe właściwym albo też któ­
rym doręczenie edyktu nadaremnie usitowa- 
nem będzie ustanawia się kuratora w osobie 
pana Antoniego Pękło w Bohorodczanach.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II 
Bohorodczacy, dnia 27. czerwca 1902.
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L. cz. E. VIII. 195/2 (20) (5815)

Na żądanie Kasy oszczędności miasta 
Krakowa, odbędzie się dnia 2. września 1902
0 godz. Óprzed południem w sądzie tutejszym, 
w biurze Nr. 3, ul. św. Jana 1. 13, licytacya 
realności lk. 273 Dz. VI. lwh. 2000 ks. gr. 
gm. Kraków objętej, stanowiącej dom muro­
wany dwupiętrowy.

Nieruchomość, wystawiona na licytacyę, 
jest ocenioną na 96.842 kor. 50 hal.

Najniższa cena wynosi 48.421 kor. 25 
hal., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku.

Warunki licytacyjne, i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu­
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenienia
1 t. d.) może każdy, mający chęć kupienia, 
przejrzeć podczas godzin urzędowych w sądzie 
tutejszym, w biurze Nr. 2.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter­
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach lego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo­
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

O. k. Sąd po wiato wTy, Oddział VIII.
Kraków, dnia 22. czerwca .1902.

L. cz. E. 227/2 (3) (5671)
Na żądanie Naftalego Herziga, kupca w 

Dukli, odbędzie się dnia 1. września 1902 o 
godz. 9 przed południem w sądzie niżej wy­
mienionym, w biurze Nr. 2, licytacya real­
ności whl. 378 ks. gr. gm. kat. Osiek obję­
tej dłużnika Abrahama Schumana własnej.

Nieruchomość powyższa, wystawiona na 
licytacyę, jest ocenioną na (Tysiąc pięćset 
siedmdziesiąt pięć koron.) 1575 kor.

Najniższa cena wynosi 1050 kor., poni­
żej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do skutku.

Warunki licytacyjne, które sięj równo­
cześnie zatwierdza z tem że się niniejszą ofertę 
zaznacza po myśli §. 151 o. e. na 105O 
koron i odnoszące się do tejże nierucho­
mości dokumenta (wyciąg tabularny, wyciąg 
katastralny, protokoły ocenienia i t. d.) może ka­
żdy, mający chęć kupienia, przejrzeć podczas 
godzin urzędowych w sądzie niżej wymienio­
nym, w biurze Nr. 2.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
limtaeya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter­
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo 
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo­
wej, jeżeli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i n i’ wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Żmigród, dnia 25 czerwca 1902.

L. cz. E. 55/2 (7) 
Dnia 2. września

(5989)
1902 o godz. 9 przed 

południem, odbędzie się w biurze Nr. 4 sądu 
tutejszego, licytacya realności lwh. 24 gm. Pi- 
sarzowice.

Nieruchomość tę oceniono na 5091 kor. 
16 hal.

Najniższa cena niżej, której sprzedaż 
nie nastąpi, wynosi 3394 kor. 10 hal.

Warunki licytacyjne i inne odnośne do­
kumenta przejrzeć można w sądzie tutejszym, 
w brurze Nr. 5.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licyUcyjnjm, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby już być ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo­
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział III.
Kęty, 1. lipca 1902.

objętej, 2) całej realności wyk. hip. 1. 331 
tej księgi objętej, 3) połowy realności wyk. 
hip. 1. 15 tej księgi objętej i 4) jednej szóstej 
części realności wyk. hip. 1. 150 tej księgi
objętej, dłużnika Pawła Domskiego własnych, 
tudzież przynależności, składająccyh się z in­
wentarza żywego i martwego.

Nieruchomości, wystawione na licyta­
cyę, są ocenione a to : ad 1) na kwotę 5565 
kor., ad 2) na kwotę 1850 kor., ad 3) na 
kwotę 1662 kor. 52 hal., ad 4) na kwotę
800 kor., przynależności zaś realności ad 2) 
na 316 kor.

Najniższa cena wynosi ad 1) 3710 kor., 
ad 2) 1444 k o r , ad 3) 1103 kor. 35 hal.,
ad 4) 533 kor. 34 hal., poniżej tych cen
sprzedaż nie przyjdzie do skutku.

Niniejszem zatwierdzone warunki licyta­
cyjne i odnoszące się do tych nieruchomości 
dokumenta (wyciąg tabularny, wyciąg kata­
stralny, protokoły ocenienia i t. d.) może 
każdy mający chęć kupienia przejrzeć podczas 
godzin urzędowych w kancelaryi Oddz. IV. 
tut. Sądu.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłshy niedopuszczalną należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter­
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
głjby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
oboenie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo­
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

O. k. Sąd powiatowy S. II , Oddz. IV.
Lwów, dnia 11. czerwca 1902.

wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postę- 
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo­
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i me wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział III.
Kadomyśl, dnia 8. lipca 1902.

L. cz. E. 558/2 (4) (6191)
Dnia 18. sierpnia 1902 o godz. 10 przed 

południem w sądzie niżej wymienionym, w 
biurze Nr, 21, odbędzie się licytacya realności 
lwh 1752 gminy Koznów składająca się z 
pr. bud. 625 i pr. gr. 2118/1 wraz z przy- 
należnościami, składająe.emi się z budynku mie­
szkalnego, stajni, studni i ogrodzenia.

Nieruchomość, wystawiona na licytacyę, 
jest ocenioną na 596 kor. 60 hal., przyna­
leżności zaś na 1000 kor.

Najniższa; cena wynosi 1064 kor. 40 
h a l , poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu 
laruy, wyciąg katastralny, protokoły ocenienia 
i t. d ) ,  może każdy, mający chęć kupienia, 
przejrzeć podczas godzin urzędowych w sądzie 
niżej wymieciopym, w biurze Nr. 21.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszszenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego _ powstaną zawiadamiane

tego postępo-

L. cz. E. 1003/2 (4) (5806)
Dnia 29. sierpnia 1902 o godz. 10 przed 

południem w sądzie niz j wymienionym, w 
biurze Nr 14, licytacya 1) całej realności 
wyk. hip, 1. 310 ks. gr. gm. kat. Knkizów

będą o dalszych wydarzeniach 
wania jedynie prz'Z przybicie na tablicy sądo­
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Zabłotów, dnia 9. lipca 1902.

I . cz. E. 636/2 (8) (6207)
Na żądanie stowarzyszenia oszczędności 

i pożyczek w Radomyślu, odbędzie się dnia 
26. sierpnia 1902 o godz. 10 przed południem 
y? sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 
A, licytacya całych realności a) whl. 17, b) 
155 i c) 461 ks. gr. gminy kat. Czermin 
objętych, składających się z gruntów ornych 
i łąk o obszarze ad a) 97 ar. 4 m, ad b) 
1 h. 60 ar. 47 m. ad c) 96 ar. 7 m.

Nieruchomości, wystawione na hcyta- 
cyę, są ocenione ad a) na 877 kor., 36 hal., 
ad b) na 1283 kor. 76 hal., ad a) na 784 
kor. 30 hal.

Najniższa cena wynosi ad a) 584 kor. 
91 hal., ad b) 855 kor. 84 hal., ad c) 522 
kor. 87 hal., poniżej tej ceny sprzedaż nie 
przyjdzie do skutku.

Warunki licytacyjne, i odnoszące się do 
tych nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu­
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenienia 
i t. d.) może każdy, nający cbęć kupienia, 
przejrzeć podczas godzin urzędowych, w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. 3.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną należy zgło 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter­
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa łub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­

L cz. E. 503/2 (4)
Na żądanie Towarzystwa Zaliczkowego 

w Brzesku, odbędzie się dnia 26. sierpnia 
19 ‘2 o godz. 9 przed południem w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. 13 w Brze­
sku, bcytacya realności lwh. 3 gminy Grabie 
wraz z przy należnościami, składająeeini się z 
1 cielęcia i świni.

Nieruchomość fa, wystawiona na licy' a- 
cyę, jest oceniona 3209 kor. 13 h a l, przyna­
leżności zaś na 130 kor.

Najn ższa cena wynosi 2226 kor., poni­
żej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do skutku 

Warunki licytacyjne odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta może każdy, 
mający chęć kupienia, przejrzeć podczas go­
dzin ur.ędowych, w sądzie niżej wymienio­
nym, w biurze Nr. 13.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter­
minie licytacyjnym, inaczej roszczenie tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo­
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Brzesko, dnia 3. lipca 1902.

L. cz. E 242/2 (3) (6202)
Dnia 20. sierpnia 1902 o godz. 9 rano, 

w sądzie tutejszym w biurze Nr. 5, odbędzie 
się licytacya następujących księgą gruntową 
Jaworów-objętych posiadłości, a to: 1) whl 
158, ocenionego na 3010 kor. z najniższą ceną 
1797 kor., 2) whl. 1.49 oszacowanego na 780 
kor. z najniższą ceną 497 kor., 3) whl. 150 
oszacowanego na 500 kor. z najniższą ceną 
?-34 kor., 4) whl. 1313 osz .cowanego na 300 
kor. z najniższą ceną 200 kor. i 5) whl. 
3576 oszacowanego na 250 kor. z najniższą 
ceną 167 kor.

Zatwierdzone warunki licytacyjne i odno­
szące się do tych nieruchomości dokumenta 
może mający chęć kupienia przejrzeć podczas 
godzin urzędowych sądzie tutejszym, w biu­
rze Nr. 5.

Prawa w obec których licytacya byłaby 
nii-dopuszczalną, należy zgłosić do sądu naj­
później przy terminie licytacyjnym, inaczej 
roszczenia te eo do samej nieruchomości nie 
mogłyby być skutecznie podnoszona

Osoby, dla których jaki?, prawa lub c ę- 
źary na powyższych nieruchomościach bądź 
istnieją, bądź w toku postępowania licytacyj­
nego powstaną, zawiadamiane będą o dalszych 
wydarzeniach tego postępowania jedynie przez 
z przybicie na tablicy sądowej, jeśli nie mie- 
zkają w okręgu sądu tutejszego i nie wskażą 
sądowi pełnomocnika do doręczeń w siedzibie 
sądu zamieszkałego.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział V. 
Jaworów, dnia 16. czerwca 1902.

L cz. E. 714/2 (6)
Na żądanie Banku zaliczkowego w Ra­

domyślu, odbędzie się dnia 26. sierpnia 1902
0 godz. 11 przed południem w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. 4, licytacya po­
łowy realności whl. 79 ks. gr. gminy kat. 
Czermin objętej, składającej się z połowy do­
mu mieszkalnego i stodoły oraz gruntów or­
nych o obszarze 3 ha 88 ar. 83 m.

Nieruchomość, wystawiona na licytacyę, 
jest ocenioną na 3144 kor. 55 hal.

Najniższa cena wynosi 2096 kor. 37 
hal., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu­
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenienia
1 t. d.) może każdy, mający chęć kupienia, 
przejrzeć podczas godzin urzędowych, w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. 3.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter­
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku pustępo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo­

wej, jtśU nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział III.
Radomyśl, dnia 5. lipca 1902.

L. cz. E. 209/2 (8) (6182)
Na żądanie Banku krajowego we Lwo­

wie, zastąpionego przez adw. dra Sołowija, 
odbędzie się dn a 29. sierpnia 1902 o godz. 
10 przed południem w sądzie tutejszym biuro 
Nr. 2, licytacya realności lwh. 11 ks. gr. 
gra. Hrzesłowice objętej, wraz z przynależno- 
ściami.

Nieruchomość, wystawiona na licytacyę, 
jest ocenioną z przynależytościami na 12.607 
kor. 70 hal.

Najniższa cena wynosi 8405 kor. 13 
hal., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta może każdy, 
mający chęć kupienia, przejrzeć w sądzie 
tutejszym, w biurze Nr. 2.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter­
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jodynie przez przybicie na tablicy sądo­
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Dobczyce, dnia 13. czerwca 1902.

L. cz. E. V. 450 2 (6) (6228)
Na żądanie Banku mieszczańskiego w 

Stanisławowie, zastąpionego przez adw. dra 
Mandyczawskiego, odbędzie się dnia 6. sier­
pnia 1902 o godz. 10 przed południem w 
sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 38, 
licytacya realności whl. 198 i 343 gm. Pa­
sieczna Jana Mullera i Janiny Dziuban Dwer­
nickiej po połowie własnych.

Wartość szacunkowa realności whl. 198 
gm. Pasieczna wynosi 1746 kor. 85 hal., zaś 
realności whl. 343 tejże gminy kwotę 892 kor.

Najniższa oferta co do realności whl. 
198 wynosi 1164 kor. 56 hal., zaś co do 
realności whl. 343 kwotę 594 kor. 66 hal.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tych nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu­
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenie­
nia i t. d.) może każdy, mający chęć kupienia 
przejrzeć podczas godzin urzędowych w są­
dzie n'żti wymienionym, w biurze Nr. 35.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacja byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter­
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo­
wej, jeżeii nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział V.
Stanisławów, dnia 30. czerwca 1902.

L. cz. E. 1362/1 (5) * (6086)
Dnia 27. sierpnia br. o godz. 9 przed 

południem odbędzie się w sądzie niżej wymie­
nionym, w biurze Nr. III. licytacya 1 5  czę­
ści realności whl. 129 ks. gr. Korczów objętej.

Oszacowanie 136 kor.
Najniższa cena 90 kor. 67 hal.
AVarunki i akta do przejrzenia.
C. k. Sąd powiatowy, Oddział III.
Uhnów, dnia 26. czerwca 1902.

L cz. E 847/1 (7) (6179)
Zastanowienie postępowania licytacyjnego. 

Wprowadzone na wniosek Bronisławy 
Worobijczuk i tow. postępowanie licytacyjne 
co do realności lwh. 276 gminy Milatyn zo­
stało zastano wionem.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Busk, dnia 16. lipca 1902.

L. cz. E. 1024/1 (6) (6180
Zastanowienie postępowania licytacyjnego. 

Wprowadzone na wniosek Wolfa Wie 
na~a postępowanie licytacyjne co do 1/5 
6/200 realności lwh. 67 i 6/120 i 6/800 lwh 
396 ks. gr. Poburzany zostało zastaaowionem 

0. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 
Busk, dnia 18. lipca 1992.



L. ez. 17. 901/95 (5) (5821 1 - 3 )
Zawieszoną, narl Stefanem Szczerbą 

z Nakwaszy kuratelę z powodu marnotrawstwa 
znosi się.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział I.
Brody, dnia 9. kwietnia 1902.

L. cz. P. 260/1 (11) (5893)
Uko Murfa z Bouszows wyposzczony 

z pod kurateli i uznany własnowolnym.
0. k. Sąd powiatowy, Oddział 7. 
Bursztyn, dnia 18. maja 1902.

L cz. E. 286/2 (5) (6012)
W sądzie niżej wymienionym biuro 4, 

odbędzie się dnia 1. września 1902 o 8 rano, 
licyiacya realności lwh. 159 gminy Kury 
łówka.

Cena szacunkowa 3860 kor.
Najniższa oferta 2573 kor. 32 hal.
Warunki i odnośne dokumenta do przej­

rzenia w1 sądzie biuro 4.
0. k. Sąd powiatowy, Oddział 17.
Leżajsk, dnia 31. maja 1902.

1. ez. E. 34/2 (5) (6110)
Dnia 30. sierpnia b. r. o godz. I I przed 

południem, odbędzie się w sądzie niżej wy­
mienionym w biurze Nr. III., licytacya całej 
realności lwh. 104 ks. gr. gm. Zaborze objętej.

Oszacowanie 1173 kor.
Najniższa cena 634 kor.
Warunki akta do przejrzenia.
0. k. Sąd powiatowy, Oddział 111.
Hhnów, dnia 29. czerwca 1902.

ilpainOścL
L. cz. 7 . 18,96 69 k k. (6238)

W sprawie konkursowej Chaima Stern- 
lieba wyznacza się do likwidaeyi ogłoszonych 
dodatkowo pretensyi, tudzież celem ustalenia 
rachunku z zarządu majątkiem masy konkur­
sowej i ustalenia wynagrodzenia zarrądów 
masy audyencyę na dzień 28. lipca 1902 o 
10 przed południem w biurze Nr. 9 poniżej 
wymienionego sądu, na którą ogół wierzycieli 
wzywa się.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I.
Tłuste, dnia 30. czerwca 1902.

Kcnkursa.
L. 74.275/11. (6130 2—3)

K O N K  U E S .
Na posady expedyentów przy c. k urzę­

dach pocztowych : a) w Kamieniu 3 klasy 
1 stopnia z ryczałtem ^399 kor. na służącego 
oraz wynagrodzeniem 1300 kor. za ewentu­
alne utrzymanie codLennej jnzdy posłańczej 
z Kamienia do Budnika i z powrotem.

b) Majdanie sieniawskim 3 k l , 4 st. 
z ryczałtem 378 kor. na służącego i wyna­
grodzeniem 2.200 kor. za ewentualne utrzy­
mywanie jazdy posłańczej raz na dzień między 
Sieniawą Końską ulicą i z powrotem, i mię­
dzy Końską ulicą a Tarnogrodem trzy razy 
w tygodniu.

c) W Okszowie 3 kl., 5 stopnia z ry­
czałtem 630 kor. na służącego.

Podama należy wnieść najpóźniej do 4. 
sierpnia b. r. do e. k. Dyrekcji poczt i tele­
grafów wt Lwowie.

Z c. k. Dyrekcyi poczt i telegrafów 
dla Galicyi.

Lwów, dnia 16. lipca 1902.

L. 8.2*79 nr. (6162 2 - 3 )
K O N K U R S .

47 celu obsadzenia sześciu posad c. k. 
kancelistów Namiestnictwa z systemizowanymi 
poborami XI. klasy rangi, rozpisuje się kon­
kurs z terminem do końca sierpnia 1902.

O b iegający  się o te posady, winni wnieść 
swe podania zaopatrzone w7 dowody kwalifi- 
kaeyi i znajomości języków krajowych, w dro­
dze służbowej do Prezydyum c k. Namiestni­
ctwa we Lwowie.

Posady kancelistów Namiestuictwa na­
dane będą w myśl ustawy z dnia 19. kwie­
tnia 1872, Dzień, p. p. Nr. 60 przed innymi 
ukwańfikowanynr, wysłużonym podoficerom, 
zaopatrzonym w certyfikaty, o ile nie będą 
ubiegać się o nie kompetenci z kategoryi 
urzędników państwowych.

Prezydyum c. k. Namiestnictwa.
Lwów, dnia 16. lipca 1902.

Wyroki prasowe.
L. ez. Pr. 240/2 (2) (6215)

OGŁOSZENIE. _
W Imieniu Jego Cesarskiej Mości!
O. k. Sąd krajowy dla spraw karnych 

we Lwowie, orzekł na mocy §§. 4S9 i 493 
p. k. i § 37 ust p ra s , że treść artykułu 
umieszczonego w Nr. 328 czasopisma „Dziennik 
polski“ z dnia 16. lip-̂ a. 1902 pod napisem 
„List gończy“ w ustępie od słów: „Kaiser 
W ilhelm1* do „tu donieść.11 zawiera znamio­
na występku z §§ 491 i 494 u. k., a zatem 
usprawiedliwioną jest zarządzona przez c. k. 
Prokuratora rządowego konfiskata tego czaso­
pisma.

W skutek tej uchwały wzbronione jest 
dalsze rozpowszechnienie tego artykułu a za­
brany nakład ma być zniszczony.

Lwów, dnia 19. lipca 1902.

L cz. Pr. 239/2 (2) (6216)
OGŁOSZENIE.

W Imieniu Jego Cesarskiej Mości!
O. k Sąd krajowy dia spraw karnych 

we Lwowie, orzekł na mocy §§. 489 i 493 
p. k. i §. 37 ust. pras., że treść artykułów 
umieszczonych w Nr. 6 czasopisma: „Kary­
katury" z dnia 15. lipca 1902 pod napisem: 
1) „Senuik egipsko-chiński11 w ustępie od 
słów „błazna widzieć11 do „ośle", 2) „Owie- 
rze“ zawiera znamiona występku z §. 491, 
494 u. k. a zatem usprawiedliwioną jest 
zarządzona przez c. k. Prokuratora rządowego 
konfiskata tego czasopisma.

W skutek tej uchwały wzbronione jest 
dalsze rozpowszechnienie tych artykułów, a 
zabrany nakład ma być zniszczony.

Lwów, dnia 19. bpca 1902.

L. ez. Pr. III. 125/2 (6220)
O b w i e s z c z e n i e .

O. k. Sąd krajowy jako prasowy na 
wniosek c. k Prokuratora Państwa orzekł, że 
zamieszczony w Nr. 2 za II. półrocze czaso­
pisma „Nowy Dzwonek" z dnia 15. lipca 
1902 artykuł pod tytułem „Wdzięczność ży­
dów względem narodu polskiego" od początku 
do słów „zgubą narodu i Kościoła" zawiera 
znamiona występku z § 302 u. k., że zaka­
zuje się rozszerzania tego artykułu.

O. k. Sąd krajowy jako prasowy.
Kraków, dnia 19. lipca 1902.

Kuratele.
L. cz. IV. 254.93 (7) (5670 8— 8)

W skutek uchwały c. k. Sądu krajo­
wego we Lwowie z dnia 30. listopada 1901
1. cz. Nc. 711. 747/1 (1) zatwierdzającej tus. 
wniosek z dnia 20. listopada 1901 1. ez. 17. 
254/93 — 01 (6) uchyla się zawieszoną nad 
Teodorem i Paraszką Łukaczami z Domaszowa 
kuratelę z powodu marnotrawstwa.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Uhnów, dnia 5. giudnia 1901.

L. cz. P. 123/2 (7) (5703 3 —3)
Michał Kostiuk Hrycia ze Stapczatowa 

umysłowo chory.
Kurator Iwan Wowkunec Ilka ze Stap­

czatowa.
O. k. Sąd powiatowy, Oddział 17. 
Peczeniżyn, dnia 12. maja 1902.

L. cz. P. 711. 312/2 9/7II. (5763 3 - 3 )
Jarko Fedorów z Daszawy uznany mar­

notrawcą kurator jego Hryń Skobłyk tamże. 
0. k. Sąd powiatowy, Oddział 711.
Stryj, dnia 16. czerwca 1902.

L cz. P. 731% (1) (5770 3—3)
Gittla Buller z Kut uznana umysłowo 

chorą, kuratorem ustanowiony Antschel Bul- 
ler z Kut.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział V.
Koty, dnia 1. marca 1902.

L. cz. L. 711. 15 1 (3) (5730 3—3)
Józefa Winiarska z Roztoki ad Brzezi­

ny uznaną została umysłowo niedołężną. Ku­
rator Tadeusz Wolak.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział 711.
Nowy Sącz, dnia 24. marca 1902.

L. cz. P. 22/2 (6) (5736 3 - 3 )
Józef Urban z Owikowa został uznanym 

marnotrawcą, a kuratorem jego ustanowiono 
Wojciecha Bułata z Owikowa.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Dąbrowę, dnia 22. czerwca 1902.

L. cz. P. 106/2 (6) (5747 3 - 3 )
Piotr Kołaeznik uznany został marno­

trawcą, kuratorem ustanowiono Fedia Rajtę 
z Rojańca

O. k. Sąd powiatowy.
Mosty wielkie, 31. maja 1902.

L. ez. L. 1.02 (58-29 1 - 3 )
Dmyter Semków syn Piotra z Janówki 

uznany został marnotrawnym, a kuratorem 
jego ustanowiony został Iwan Iluciów z Ja­
nówki.

O. k._ Sąd powiatowy, Oddział III 
Rożniatów, dnia 11. czerwca 1902.

L. ez. L 1/2 (4) (5820 1 — 3)
Małżonkowie Anna i Dmytro Pobereźniki 

z Nakwaszy zostali uznani marnotrawcami 
kuratorem ich ustanowiony został Pc-tro Ko- 
leśnik z Nakwaszy.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział 1.
Brody, dnia 15. kwietnia 1902.

L. cz. P. 80/2 (3) (5826 1—3)
Anna Majkrzak z Juszczyna uznaną zo­

stała uznaną za głupkowatą, kuratorem usta­
nowiono Jana Majkrzaka z Juszczyna.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Maków, dnia 18. czerwca 1902.

L cz. P. 23/1 (4) (5772)
Marnotrawnemu Fedorowi Nestorukowi 

ustanowiony kuratorem Stefan Wołoszyn Mi­
chała z Wmogradu

O. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 
Ottynia dnia 20. lutego 1902.

L. ez. P. 137/2 (1) (5864 1 - 3 )
Katarzyna Głuszko z Załukwi została 

uznaną umysłowo chorą, a kuratorem jej usta­
nowiono Fedia Głuszko z Załukwi.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 
Halicz, 1. maja 1902.

L cz. L. 1/2 (4) (5831 1 - 3 )
Filipa Bscka z Ohrusna nowego uznaje 

się umysłowo chorym i ustanawia się mu ku­
ratora Leopolda Kiihnera z Ohrusna nowego. 

O. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 
Szczerzec, dnia 15. lutego 1902.

L. cz. L. I. 1/2 (2) (5848 1 - 3 )
Magdalena Fedorczykówna ze Składzi- 

stego uznaną została za umysłowo niedołężną. 
Kuratorem Dymitr GHajda ze Składzistego.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział I.
Nowy Sącz, unia 14. kwietnia 1902.

L cz. P. 120/1 (5817 1 - 3 )
W miejsce Pawła Dolisznego ustanowio­

no Maksyma Bendusa z Uzina. kuratorem 
marnotrawcy Kością Drabczuka z Uzina.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział XI. 
Stanisławów, 5. kwietnia 1902.

L cz. P. 138/2 (8) (5873 1— 3)
Seńko Popowicz syn Fedka z SzotomI- 

niee uznany niewłasnowolnym z powodu nie- 
dołęztwa umysłowego, kuratorem ustanowio­
ny Stefan Nadcyn.

Z c. k. sądu powiatowego, Oddział I. 
Rudki, dnia 16. czerwca 1902.

L. cz. P. 154/2 (,5932 1—3)
Jakób Stępień z Rożniat uznany mar­

notrawcą. Kuratorem jego Paweł Labusz z 
Rożniat

O. k. Sąd powiatowy 
Mielec, dnia 3. czerwca 1902.

L. cz. P. 76/2 (5) (5S60 1 - 3 )
Ołeksa Dragan vel Dragańczuk Wasyla 

z Baliniee został uznany marnotrawcą. Kura­
torem ustanowiono Wasyla Sawiaka Pawła z 
Baliniee.

O k. Sąd powiatowy, Oddział III. 
Gwoździec, dnia 3. czerwca 1902.

L. cz. P. 151/2 ( l j  (5851 1 - 3 )
Wojciech Janus, współwłaściciel realno­

ści na Strusińce koło Tarnowa umysłowo cho­
rym uznany, a kuratorem jego Ks M chał 
Janus w Chomranicach ustanowiony.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Tarnów, dnia 18. czerwca 1902.

L cz. P. 113/2 (1) (5904 1 - 3 )
Olena Szewezuk z Pieczarnej uznana 

umysłowo chorą, kuratorem jej mąż Michał 
Szewezuk z Pieczarnej.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 
Zabszczyki, dnia 17. czerwca 1902.

L. cz. 17. 197/97 (5946 1 - 3 )
Zawieszoną uchwałą 15. grudnia 1897 

nad Stefanem Błońskim kuratelę z powodu 
marnotrawstwa znosi się.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział XI- 
Stanisławów, 27. maja 1902.

L. cz. P. XII. 39/2 (5) (5984 1 - 3 )
Laura Marya Stoeger uznaua umysłowo 

chora, kuratorem jest Seweryn Stoeger w Zwie­
rzyńcu.

O k. Sąd powiatowy, Oddział XII 
Kraków, dnia 12. czerwca 1902.

L. cz. P. 148/2 (5667 1 - .3)
Walenty Chruściel i Katarzyna ze Swia- 

towców Chruścielowa z Grochowego uznani 
zostali za marnotrawców kuratorem Ignacy 
Pielryka z Grochowego.

O. k. Sąd powiatowy.
Mielec, 24. maja 1902.

L. cz. P. 94/2 (2) (5773)
Dla uznanego marnotrawcą Franciszka 

Gawła z Niepołomic Nr. kat. ustanowiono 
kuratorem Marcina Mleko tamże.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Niepołomice, dnia 9. czerwca 1902.

L. cz. L 12/2 (4) (5795)
Piotr Maziak z Chłóp umysłowo chory, 

kuratorem Wojciech Stefanko z OhJóp 
O. k. Sąd powiatowy w Komarnie.

L. cz. L 11/2 (5) (5905)
Dla umysłowo niedołężnego Augusta 

Luszczkiewieza z Żywca ustawiono kuratorem 
Andrzeja Omastę z Żywca.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Żywiec, 8. lipca 1902.

L. cz. P. X 7III. 33/2 (17) (5983)
Stanisław i Zofia małżonkowie Ziołko- 

wie z Giebułtowa uznani za marnotrawców, 
kuratorem ustanowiony Franciszek Ziółko w 
Trojanowi cach

O. k. Sąd powiatowy, Oddział X 7III. 
Kraków, dnia 20. czerwca 1902.

Rozmaite obwieszczenia.
L. cz. A. X7I. 424/1 (6) (5982 2 - 3 )

Sąd powiatowy cywilny w Krakowie 
podaje do wiadomości, że dnia 2. grudnia 
1901 — zmarła w Branicach Jadwiga Ro- 
pianka bez pozostawienia rozporządzenia osta­
tniej woli.

Ponieważ sądowi nieznanem jest miejsce 
pobytu spadkobiercy Kaspra Rapy, przeto 
wzywa się tegoż, aby w przeciągu roku od 
dnia poniżej podanego — zgłosił się w tym 
sądzie i wniósł oświadczenie do spadku, 
gdyż inaczej postępowanie spadkowe będzie 
przeprowadzonem ze zgłaszającymi się spad­
kobiercami i z ustanowionym dla tegoż kura­
torem Szczepanem Stankiem.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział X7I.
Kraków, dnia 16. czerwca 1902.

L. cz. A. 8/2 ( 1 - 4 )  (5929 3 - 3 )
O. k. Sąd powiatowy w Dolinie podaje 

do wiadomości, iż dnia 3. grudnia 1901 
zmarł w Dolinie Samuel Grosmann i pozo­
stawił ustny kodycyl, którym poczynił po­
szczególne legata.

Gdy nie jest wiadomem, czy i komu 
przysługują prawa do reszty spuścizny po 
zaspokojeniu legatów, wzywa się wszystkich, 
którzyby z jakiegokolwiek tytułu rości sobie 
prawa do spadku, by w przeciągu roku licząc 
od daty edyktu o swoich prawach sądowi 
donieśli, wykazali prawny tytuł dziedziczenia 
i złożyli oświadczenia do spadku, gdyż po 
bezskutecznym upływie zakreślonego czaso­
kresu postępowanie spadkowe prowadzonem 
zostanie tylko z tymi, którzy wykażą tytuł 
dziedziczenia, oraz wniorą oświadczenie, im 
też w miarę wykazanych praw zostanie spa­
dek prżyznany, dla którego kuratorem usta­
nawia się dr. Józefa Dobrowolskiego, adw. w 
Dolinie.

W braku wykazania praw spadkowych 
i złożenia oświadczeń do spadku przypadnie 
reszta spadku pozostała po zaspokojeniu lega 
tów, c. k. Skarbowi Państwa jako bezdzie- 
dziczna.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział 17.
Dolina, dnia 7. czerwca 1902

L. cz. Cg. II. 273/2 (1) (6127 3— 3)
Przeciw nieobecnemu Józefowi Ochoc­

kiemu byłemu właścicielowi majętności w 
Dobropolu przedtem we Lwowie zamieszka­
łemu wniósł Maurycy Majblum technik we 
Lwowie przez adw. dra Adolfa Brendla we 
Lwowie skargę o 11.700 kor. z pn.

Pierwsza audyeneya odbędzie się dnia 
4. września 1902 o godz. 9 przed południem 
w biurze Nr. 13.

Ustanowiony dla strzeżenia praw po­
zwanego kuratorem adw. dra Adolfa Men- 
kesa we Lwowie będzie go zastępował dopo- 
kąd się w sądzie nie zgłosi lub pełnomo­
cnika nie ustanowi.

C. k. Sąd krajowy cywilny, Oddział II. 
Lwów, dnia 15. lipca 1902.



L. cz. A. 476,00 (30) (5981 8 - 8 )
Wzywa się niewiadomych z życia i miej­

sca pobytu Barbarę zam. Bosch i Margaretę 
zam. Hohrn z mocy ustawy do spadku po 
Elżbiecie Henchert powołanych, ażeby w cią­
gu jednego roku od dnia niżej wymienionego 
oświadczyli się. osobiście lub przez należycie 
wykazanego pełnomocnika o pozostały po tej­
że zmarłej spadek, gdyż w przeciwnym razie 
rozprawa przeprowadzoną będzie z ich kura­
torem Filipem Templem z Josefshergu i ze 
spadkobiercami do spadku się zgłaszającymi.

0. k. Sąd powiatowy.
Medenice, 1. lipca 1902

L. cz. T. 29/2 (2) (5974 3 — 3)
0. k. Sąd krajowy cywilny Oddział 71. 

w Krak .wie wzywa każdego, kto by w posia­
daniu książeczki udziałowej Towarzystwa 
wzajemnego kredytu w Krakowie Nr. 1032 
z dnia 1. stycznia 1902 na kwotę 2531 kor. 
8 hal. opiewającej znajdował się, aby w ciągu 
jednego roku, 6 tygodni i 3 dni licząc od 
dnia ostatniego ogłoszenia edyktu — prawa 
swoje do tej książeczki tem. pewniej wykazał, 
ile że w przeciwnym razie, książeczka ta na 
ponowne żądanie, za umorzoną i nieważną 
uznaną zostanie.

Kraków, dnia 2. lipca 1902.

Res Nr 6040 Gt. G. (6116 3—3)
Vom k. und k. Garnisons-Gericbte in 

Przemyśl wird Boleslaus ! azarewicz Ilaupt- 
mann 1. Cl. des Infsnterie Regimentu, Pritiz 
zu „Windisoh Grartz" N r 90, weleher ani 
10. Marz 1902 nach Veri'ibung des Yerbre- 
chens der Verunti>uung aus der Station 
Rzeszów fluchtig gewmrden ist, hiemit vorge- 
ladeń, sich vor dera obigen Gerichte binnen 
90 Tagen urn so gewisser zu stellen, ais im 
Falle seines Nicbterscheinen, gegen in ais 
einen Ungehorsamen nach dem Gesetze ver- 
fahren und die Verhanldlung und Urtbeils- 
fiillung in seiner Abwesenheit erfolgen 
wlirde.

Przemyśl, am 16. Juli 1902.
L. S. Johann Czapliński m. p.

Hauptmann-Auditor.

L. cz. Praes 1183/2, (6142 1 - 3 )
Jego Ekscelencja Prezydent sądu krajo­

wego wyższego, na mocy §. 301 post. kam. 
zamianował dla trzeciej zwyczajnej, dnia 1. 
września 1902 e godz. 9 rano, przy tutejszym 
e. k. sądzie obwodowym rozpoczynającej się 
kadeneyi sądu przysięgłych Radcę Dworu 
jako Prezydenta tutejszego Trybunału Spław- 
skiego przewodniczącym, a Jego zastępcami 
wiceprezydenta Brożyńskiego, tudzież radców 
Mandybura, Seidlera, Ilaszczyca, Gładyszow- 
skiego i Szalaya.

Przemyśl, 19. lipca 1902.

L. cz. T. 314/1 (13/ (5952 1— 3)
Na wniosek p. Heleny Koch jako matki 

i opiekunki nieletnich Stefanii i Heleny Koch 
wdrzża się postępowanie amortyzacyjne wzglę­
dem kwitu depozytowego przez c. i k. In- 
tendanturę wojskową 2 dywizji w Jarosła­
wiu wystawionego na dwa zapisy długu pań­
stwa opiewające na kwotę 400 kor. złożone 
tytułem kaueyi służbowej przez c. i k. ruśni- 
karza ś. p. Franciszka Kocha a przez tegoż 
ostatniego rzekomo zagubionego i wzywa się 
niniejszem wszystkich tych, którzy by ten do­
kument w rękach mieli, by takowy w termi­
nie 1 roku, 6 tygodni i 3 dni w tutejszym 
sądzie tem pewniej złożyli, gdyż w prze­
ciwnym razie dokument ten będzie uznanym 
za nieważny, a wystawicielka nie będzie za 
takowy odpowiadać.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Gródek, "dnia 9. maja 1902.

L. cz. Praes. 972 18/2 (6211 1 - 3 )
O b w i e s z c z e n i e .

Jego Excebncya Pr.n prezydent e. k. 
wyższego sądu krajowego we Lwowie zamia­
nował dla trzeciej zwyczajną] kadeneyi sądów 
przysięgłych w przy c. k. sądzie obwodowym 
w Samborze dnia 1. września 1902 o godz. 
8 przed południem się rozpoczynającej prze­
wodniczącym sądu przysięgłych c. k. radcę 
dworu jako prezydenta sądu obwodowego 
Ambrożego Janowskiego, zaś zastępcami 
przewodniczącego c. k. Wiceprezydenta sądu 
obwodowego Marcelego Tustanowskiego, tu­
dzież c. k. Radców sądu krajowego Jana 
Grafa, Dyonizego Haydera, Alojzego Dobrz ń- 
skiego, Józefa Kohmana, dr. Włodzimierza 
Kozickiego i Franciszka Ślączkę.

Sambor, dnia 15. lipca 1902.

L. oz. T. 2878 (13, 14) (6024 1 - 8 )
• 9 \  k krajowy cywilny we Lwowie 

oddział VII, wdrażając na wniosek c. k. gal. 
łiokuratoryi Skarbu postępowanie amortyza­
cyjne co do 10 sztuk kuponów 4°/0 obligacyi 
nal. pożyczki krajowej z r. 1891 Ser. I) Nr. 
56 na 10.0. 0 kor. opiewającej, z których 
pierwszy był płatnym w dniu 1. listopada

1897, a ostatni w dniu 1. maja 1932 wzywa 
niniejszem posiadacza wyżej wymienionych 
kuponów, by w przeciągu roku, sześciu tygo­
dni i trzech dni od dnia ostatniego ogłosze­
nia niniejszego edyktu, względnie co do ku­
ponów jeszcze niepłatnych w przeciągu tego 
czasu od dnia płatności sądowi tutejszemu 
przedłożył lub prawa swe do takowych wy­
kazał, w przeciwnym bowiem razie na pono­
wne żądanie proszącego za umorzone uznane 
będą.

Lwów, dnia 5. czerwca 1902.

L. cz. T. 5/2 (2) (5944 1 - 3 )
Na prośbę Gustawa Indry z Zabrodzia 

wdraża się post,povianie celem amortyzacji 
zagini nej mu książeczki oszczędności Towa­
rzystwa zaliczkowego w Li-ku, stowarzyszenia 
zarejestrowanego z nieograniczoną poręką z 
doia 13. grudnia 1881 Nr. 54 na 405 kor. 
19 hal. hal. opiewającej.

Wzywa się posiadacza tej książeczki, 
aby tęże oskazał i swe prawa w ciągu roku 
sześć tygodni i 3 dni wykazał, ileże po bez­
skutecznym upływie tego czasokresu będzie 
książeczka uznaną za pozbawioną mocy 
prawnej.

O. k. Sąd obwodowy, Oddział IV 
Sanok, dnia 14. czerwca 1902.

L. ez. A. 426/1 (7) (5954 1 - 8 )
O. k Sąd powiatowy w Haliczu podaje 

do wiadomości, że dnia 2. sierpnia 1868 w 
Nyrkowie zmarła bez pozostawienia ostatniej 
woli rozporządzenia Malwina Kowalska.

Gdy miajsce pobytu ustawowej dziedzi­
czki Teolili Kowalskiej — siostry zmarłej nie 
jest znanem, wzywa się ją, aby w przeciągu 
roku, li zą(> od daty tego edyktu, zgłosiła się 
w sądzie i wniosła oświadczenie do spadku, 
gdyż w przeciwnym razie zostanie przewód 
spadkowy przeprowadzonym ze zgłaszającymi 
się spadkobiercami i z ustanowionym dla niej 
kuratorem, adw. dr. Janem Niemezyńskim 
w Przemyślu.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 
Halicz, dnia 24. marca 1902.

L. cz. 0. III. 224/2 (1) (6188)
Przeciw Elżbiecie Szubowej, której miej­

sce pobytu jest nieznane, wniesionym został 
do c. h  sądu powiatowego w Leżajsku przez 
Jana Stopyrę z Grodziska doi pozew o wła­
sność i intabulacyę realności Iwh 853 gm. 
Grodzisko dolne.

Na podstawie pozwu wyznaczoną została 
audyeneya na dzień 11. sierpnia 1902 o godz. 
9 rano.

Celem strzeżenia praw Elżbiety Szubo­
wej, ustanawia się p. adw. dr. Spetta w Le­
żajsku kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie Elżbietę 
Szubową w rzeczonej sprawie na jej koszt i 
niebezpieczeństwo, dopóki ona sama w są­
dzie się nie zgłosi lub pełnomocnika nie 
zamianuje.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział III.
Leżajsk, dnia 9. lipca 1902.

L. cz. E. 1604/2 (1) (6006)
Feiwlowi Schiffowi, dawniej w Rozstaj- 

nem zamieszkałemu w egzekucyjnej sprawie 
toczącej się przed c. k. sądem powiatowym w 
Gorlicach Iwana Sydoryaka przeciw Feiwlowi 
Schiffowi o 229 kor. i 10 kor. 44 hal. ma 
być doręczoną uchwała z dnia 24. czerwca 
1902 1. cz. E. 1604/2 (1), którą dozwolono 
egzekucji przez zajęcia i przekazanie do ścią­
gnięcia wierzytelności w kw.-eie 400 koron, 
która przysługiwać ma dłużnikowi Feiwlowi 
Schiffowi od Dmytra Toira z tytułu kontraktu 
pożyczki, a to do wysokości egzekwowanej 
z powyż wymienionej wierzytelności.

Ponieważ niewiadomo gdzie Feiwel Schiff 
przebywa, ustanawia się dlań w celu strze­
żenia jego praw, kuratora w osobie p. dra 
Emila Wolniewicza, adw. w Gorlicach.

Tenże kurator zastępywać będzie Feiwla 
Schiffa w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on sam w są­
dzie się nie zgłosi lub pełnomocnika nie za 
mianuje.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział V. 
Gorlice, dnia 24. czerwca 1902.

L. hip. 755/2 (5941)
W sprawie egzekucyjnej Ozyasza Rie- 

gera w Kurzanaeh przeciw Jakóbowi Fiiedowi 
w Brzeżanach celem ściągnięcia wykonalnej 
wierzytelności w kwocie 600 kor. z pn. ma 
być doręczoną uchwała dla Samuela Ohodo- 
rowera.

Ponieważ miejsce pobjtu Samuela Oho- 
dorowera nie jest znane, ustanowiono dla 
niego kuratora w osobie p. adw. dr. Pohla w 
Brzeżanach na tak długo, dopóki on się w 
sądzie nie zgłosi lub pełnomocnika nie za­
mianuje.

G. k. Sąd obwodowy, Oddział IV.
Brzeżany, dnia 2. czerwca 1902.

L. 85.596.
OBWIESZCZENIE 

c. k. Ministerstwa spraw wewnętrznych z dnia 
18. lipca 1902 L. 30.164, tyczące się weteiy- 
narsko-policyjnych zarządzeń pod względem 
przywozu świń z Węgier do królestw i krajów 

reprezentowanych w Radzie państwa.
Z powodu zawleczenia pomoru do tutej­

szego obszaru zakazuje c. k. Ministerstwo 
spraw wewnętrznych przywozu świń z powia­
tów sądowych Sugatag. Tiszavó!gy (komitat 
Maramaros), jakoteż z municypalnego miasta 
Komdrom na Węgrzech do królestw i krajów 
reprezentowanych w Radzie państwa.

Oo się podaje do powszechnej wiado­
mości odnośnie do rozporządzenia c. k. Mini­
sterstwa spraw wewnętrznych L. 29.931, ogło­
szonego tutejsze;n obwieszczeniem z 18. lipca 
1902 L 85.182 (Gazeta Lwowska z 22. lipca 
1902 Nr. 166.)

Powyższe zasądzenie wchodzi natych­
miast w wykonanie.

Z c. k. Namiestnictwa.
Lwów, dnia 21. lipca 1902.

L. cz. Ow. 139,2 Cl) (5?78)
Przeciw niewiadomemu Dawidowi Gott- 

liebowi, kupcowi, przedtem w Przemyślu, 
wniosło Towarzystwo kredytowe „Unia11 w 
Przemyślu przez adw. dr. Bleichera w Prze­
myślu pozew o wydanie nakazu zapłaty dla 
sumy 290 kor.

Nakaz zapłaty wydano.
Ustanowiony d!a strzeżenia praw Dawida 

Gottlieba, adw. dr. Goldfarb w Przemyślu 
kuratorem będzie go zastępował, do pokąd się 
w sądzie nie zgłosi lub pełnomocnika nie usta­
nowi.

C. k. Sąd obwodowy jako handlowy, 
Oddział II.

Przemyśl, dnia 5. lipca 1902.

L. cz. C. III. 220/2 (1) (6154)
Przeciw Józefowi Przybyło, synowi Pa­

wła, którego miejsce pobytu jest nieznane, 
wniesionym został do c. k. sądu powiatowego 
w Gorlicach przez Antoniego Mikę w Krygu 
pozew o 346 kor. 50 hal.

Na podstawie pozwu wyznaczono au-
dyeneyę do ustnej rozprawy na dzień 2. 
września 1902 o godz. 9 przed południem 

Celem strzeżenia praw pozwanego Józefa 
Przybyło, sya Pawła, ustanawia się p. dra 
Sterna, adw. w Gorlicach kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie po­
zwanego w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on sam w są­
dzie się nie zgłosi lub pełnomocnika nie
zamianuje.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 
Gorlice, dnia 15. lipca 1902.

L. cz. Prez. 1868 18/2 (6169)
O g ł o s z e n i e .

Prezydent c. k. sądu krajowego wyższe 
go w Krakowie zamianował na III. z dniem
1. września 1902 rozpocząć się mającą ks- 
dencyę sądu przysięgłych przy sądzie obwo­
dowym w Tarnowie przewodniczącym Trybu­
nału sądu przysięgłych radcę dworu i prezy­
denta sądu obwodowego Stanisława Doliń­
skiego, zaś zastępcami wiceprezydenta dra 
Władysława Z -klikę, tudzież radców sądu 
krajowego Stanisława Dembowskiego, Sylwe­
stra Richtera, Michała Gołąba i Ludwika 
Rekierta.

Tarnów, 18. lipca 1902.

L. cz. IX. 9436,65 58/IV. (6058)
W sprawie Kasiela Seiferta przeciw Ma­

ryi Beniowskiej o 1000 kor. z pn. doręczoną 
ma być tejże ostatniej tus. uchwała z 12 
maja 1902 IX. 9436/65 52/IV.

Gdy miejsce pobytu Maryi Beniowskiej 
jest nieznane, ustanawia się celem strzeżenia 
jej praw p. adw. dr. Aleksandra Mayera we 
Lwowie kuratorem, który ją zastępywać będzie 
na jej koszt i niebezpiezzeństwo, dopóki ona 
w sądzie się nie zgłosi lub pełnomocnika nie 
zamianuje.

O. k. Sąd krajowy jako handlowy, 
Oddział IV.

Lwów, dnia 30. czerwca 1902,

L. cz. C. I. 73/2 (1) (6210)
Przeciw Janowi Smoleniowi, którego 

miejsce pobytu jest nieznane, wniesionym zo­
stał do c. k. sądu powiatowego w7 Wojniczu 
przez Jana Kapustę, rolnika z Łysej góry 
pozew o uznanie intabulacyę prawa własności 
do posiadłości lwh. 200 ks. gr. gm. Łysa 
góra objętej.

Na podstawie pozwu wyznaczono została 
pierwsza audyeneya na dzień 27. sierpnia 
1902 o godz. 9 rano, w tutejszym sądzie, 
biuro Nr. I.

Celem strzeżenia praw Jana Smolenia, 
ustanawia się p. Wojciecha Mytnika, rolnika 
w Łysej górze kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie swego 
kuranda w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on sam w sądzie

się nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamia­
nuje.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Wojnicz, dnia 4. lipca 1902.

L. ez. Cg. I. 130/3 (1) (6170)
Przeciw Wasylowi Kulik i to w., którego 

miejsce pobytu jest nieznane, wniesionym 
został do e. k. sądu obwodowego w Stryju 
przez Chaima Sussm ,nua w Medenieach po­
zew o zniesienie współwłasności mała hip- 1
objętej whl, 279, 280 i 281 ks. grt. gminy 
kat. Bilcżo.

Na podstawie pozwu wyznaczoną została 
pieiwsza audyeneya na dzień 26. sierpnia 
190.2 o godz 9 rano.

Celem sirztżenią praw niewiadomego z 
miejsca pobytu Wasyla Kulik, ustanawia się 
p. dra Emila Poltur&ka, adw. w Stryju ku­
ratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie W a­
syla Kulika w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje.

C. k. Sąd obwodowy, Oddział 1.
Stryj, dnia 30. czerwca 1902.

L. cz. Cg. I. 110/2 (2) (6163)
Przeciw Henrykowi Papst (młodszemu), 

którego miejsce pobytu jest nieznane, wnie­
sionym został do c. k. sądu obwodowego w 
Brzeżanach przez Jacka Kobryna, gospodarza 
w Tuczaem pozew o uznanie własności parć. 
lkat. w 405/3 i t. d.

Na podstawie pozwu wyznaczoną została
I. audyeneya na dzień 29. sierpnia 1902 na 
godz. 9 przed południem, w sali rozprav? 
Nr. 12.

Celem strzeżenia praw pozwanego, usta­
nawia się p. adw. dr. Śclienkera w Brzeża­
nach kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie po­
zwanego w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje.

C. k. Sąd obwodowy, Oddział I.
Brzeżany, dnia 24. czerwca 1902.

L. ez. C. IV. 156/2 (1) (6309)
Przeciw Jędrzejowi Piskadło z Szymo­

nów ki, włościaninowi w Zyrnowie, którego 
miejsce pobytu jest nieznane, wniesionym zo­
stał do a. k. sądu powiatowego w Strzyżowie 
przez Katarzynę Piskadło żonę Jędrzeja W 
Zyrnowie j pozew o zaniechanie służebności 
paszenia etc. z pn.

Na podstawie pozwu wyznaczono au-
dyencyę do ustnej rozprawy na dzień 9. wrze­
śnia 1902 o godz. 9 rano.

Celem strzeżenia praw Jędrzeja Pisk ad ły , 
ze Zyrnowa, ustanawia się p. Wojciecha Ko­
rab.a w Zyrnowie kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie Ję­
drzeja Piskadłę w rzeczonej sprawie na
jego koszt i niebezpieczeństwo, dopóki ofl 
sam w sądzie się aie zgłosi lub pełno­
mocnika nie zamianuje.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Strzyżów, dnia 30. czerwca 1902.

L. cz. Cw. II. 1156/2 (1) (6321)
Przeciw Arturowi Gaszyńskiemu i dr. 

Henrykowi Lgockiemu, których mi jsee poby­
tu jest nieznane, wniesionym został do c k. 
sądu krajowego jako handlowego w Krakowie 
przez Andrzeja Turzę pozew o 3000 koron.

Na podstawie pozwu wydano nakaz za­
płaty.

Celem strzeżenia praw Artura Gaszyń­
skiego i dr. Henryka Lgockiego, ustanawia j 
się p. dra Himmelblaua, adw. w Krakowie
kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie po­
zwanych w rzeczonej sprawie na ich koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki oni w sądzie się I 
nie zgłoszą lub pełnomocnika nie zamianują.

C. k. Sąd krajowy jako handlowy,
Oddział II.

Kraków, dnia 21. lipca 1902.

L. cz C. 136/2 (J) _ (6201)
Przeciw Wojciechowi Kolkowi czyli 

Kwolkowi, którego miejsce pobytu jest nie- 
zDane, wniesionym został do c. k. sądu po­
wiatowego w Frysztaku przez Annę z Czechów 
2 o. Tomkowicz pozew o oddanie w posiada­
nie gruntu.

Na podsiawie pozwu tego wyznaczono 
audyencyę na dzień 2. września 1902 o godz. 
9 1/, przed południem.

Celem strzeżenia praw Wojciecha Kolka 
czyli Kwolka, ustanawia się p. Wojciecha 
Dzioka w Pstrągówce kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie po­
wyższego w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Frysztak, dnia 16. lipca 1902.
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OBWIESZCZENIE.
Według rozporządzenia król. węgier­

skiego Ministerstwa rolnictwa z 14. lipca 
d 902 L. 59.419 wzbroniony jest z powodu 
panującej róży wąglikowej u świń przywóz 
świń z politycznego powiatu Nowy Sącz, a z 
powodu panującego pomoru przywóz świń. 
2 politycznego powiatu Stryj do Węgier.

Natomiast znosi się wszystkie poprze­
dnio wydane zakazy przywozu zwierząt ze 
Wszystkich innych powiatów Galicyi do W ę­
gier.

Go się podaje do powszechnej wiado­
mości wskutek reskryptu c. k. Ministerstwa 
spraw wewnętrznych z 17. lipca 1902 L. 
30.012 w ślad za reskryptem tutejszym z 
dnia 14. czerwca 190 3 L. 68.837.

Z c. k. Namiestnictwa.
Lwów, dnia 21. li; ca 1902.

L. cz. Gw. 1206/2 (1), 1201/2 (1), 1208/2 
Oj, 1214/2 (1), 1220/2 (1), 1221/2 (1), 
1232/2 (1), 1234/2 (1), 1244/1 (1), 1246/1 
(1), 1256/2 (1), 1270/2 (1), 1286/2 (1)

(6143)
Przeciw nieobecnemu Tobiaszowi Me- 

snerowi stolarzowi, przedtem w Przemyślu. 
Wnieśli pozwy o wydanie nakazu zapłaty, 
Względnie zabezpieczenia a to : Stowarzyszenie 
Wikowe dla handlu i przemy łu w Przemy­
ślu dia sumy 5 :0  kor., 230 kor. i 320 kor., 
Iowaczystwo oszczędności i kredytu w Prze­
myślu pto 400 kor. i 590 kor., Firnm Ehrlich 
1 Ska w Przemyślu pto 350 kor., Absaham 
&ebhan, kupiec w Przemyślu pto 400 kor,, 
400 kor. i 300 kor., Moses Kebhan, kupiec 
w Przemyślu pto 400 kor., 400 kor.. 400 
kor., 400 kor., 600 kor., 600 kor., i 600 
kor , Józef Uscher Horowitz, kupiec w Prze­
myślu pto 2 t0  kor.

Ustanowiony dla strzeżenia praw Tobia­
sza Mesnera kuratorem w wyżej wymienio­
nych sprawach adw. dr. Angerman w Prze­
myślu będzie go zastępował, dopokąd się w 
sądzie nie zgłosi lub pełnomocnika nie usta­
nowi.

C. k. Sąd obwodowy jako handlowy, 
Oddział II.

Przemyśl, dnia 25. czerwca 1902.

Firmy.
D. Zl. Firm. 125/2 (5884 1 - 3 )

VEKLAUTBAKUNG.
Yon Seiten des k. k. Kreisgerichte i in 

tambor wird yerlautbart, dass a' f Grund 
^ r  vorgelegten notariellen Beurkundung Ober 
die am 31. Mai 1902 in Wien abgehaltene 
 ̂ ordenlliehe Generalversammlung der Han- 

noyersch - galizischen Petroleum - Geselschaft 
6 paka, registrirte Genossenschaft mit be- 
schrankter H aftung:

1. Die Ergeuzungswahl des Herrn B mk- 
direktor Otto Dawisson in Hanaover ais Mit- 
glied des Yorslandes (Direetion) au Stelle 
des ausgetretenen Herrn Dr Philipp Gold- 
Sehmidt gemiits § 30 der Statuten,

2. Die Auflósung der Genossenschaft 
(Runkt 7 der Tsgesordnung), welehe mit 
^tirame.n-E'nhelligkeit beschlossen worden ist 
(§ 45 d t  Statuten),

3. Die Bestelluag der Direetion d. i.
der Herren Jos f Muller, Fabrikant in Wien
d- Helferstolferstrasse 5, Rudolf Pink, Iuge-
nieur in Hanuover, Moritz Roehrs, Kaufmann 
m Hannoyer, Julius Blanek, Fondsmakler in 
kfannov-r. Emil Tergloth, Rechtsanwalt in 
Lidingshausen (Wcstfalen), Oito Dawisson, 
^ankdirector in Hinnover, zu Liąuidatoren 
der Hannoyersch-galzischen Petroleum Gesd- 
SL-haft Opaka in Luąuidation,

4. Dass die Hannoyers h galizisehe Pe- 
troleum-Geseilsehaft Opaka in Liąuidation 
v°n den Lujuidatoren, collectiv in der^ Weise 
gezeichuet und yertreten wird, dass je zwei 
kFjuidatoren unter der von wem irnmer ge- 
■^hriebenen oder yorgedruckten Liquidations- 
n^ma: „Hannoversch - galizisehe Petroleum- 
^esellschaft Opaka in Lic(uidation“, ihren 
Namen fertigen im Genossenschaftsregister 
emgetrngeu wurde, zugleich weulen Gliiubi- 
ger aufgefordert, sich bei der Genossenschaft 
Zu melden.

K. k. Krcisgerieht, Afctheihmg Y.
Sambor, am 21. Jani 1902.

L. cz. Firm. 213/2 Poj. I. 110 111 (5942) 
Wyk reślenie firmy.

Wykreślono w rejestrze dla firm poje­
dynczych.

Siedziba firmy: Sarnki dolne.
Brzmienie firm y: Dawid; ScbuLziuann, 

Dzedsiębiorstwo gorzelni i wołowni, Dawid 
-hutzmann, Brennerei und Viehmastunter- 

t|(ihniung.
Z powodu rozwiązania interesu.
Data wpisu : 20. czerwca 1902.

O. k. Sąd obwodowy jak handlowy 
Oddział II.

Brzezany, dnia 20. czerwca 1902.

L. cz. Firm. 517/2 Pojed. III. 122 (5842)
Wpis firmy pojedynczej.

Wpisano do rejestru dla firm pojedyń- 
czych.

Siedziba f i rmy: Kraków.
Brzmienie firmy: Rozalia Mendelbaum". 
Przedmiot przedsiębiorstwa- wyszynk 

trunków i traktyernia.
Posiadacz (I.) Rozalia Mandelbaum. 
Kraków, 1. lipca 1902.

L. cz. Firm. 103/2 (5881)
Wykreśla się z rejestru stowarzyszeń 

zarobkowych i gospodarczych zarejestrowaną 
17. lutego 1894 L. 2144 firmę „Galicyjskie 
krajowe Gwarectwo węglowe w Kołomyi" 
z powodu rozwiązania.

0. k. Sąd obwodowy jako handlowy, 
Oddział II.

Kołomyja, dnia 26. maja 1902.

L. cz. Firm. 120/2 (5882)
O b w i e s z c z e n i e .

Wpisać w rejestrze Stowarzyszeń za­
robkowych i gospodarczych przy firmie „Kasa 
zaliczkowa i oszczędności, w Obertynie" — 
uwidocznił zaszłe zmiany w składz e Dyrekcji 
tego Stowarzyszenia, a mianowicie zanotował, 
że Rada nadzorcza przez walne zgromadzenie 
z dnia 24. marca 1902 należycie uzup łnio- 
na, wybrała dnia 24. marca 1902 po myśli 
§. 4 statutu z 7. lutego 1893 dyrektorami 
Stowarzyszenia na przeciąg dalszych 3 lat 
Pp. Witolda Jastrzębskiego, dra M arjana 
Bujalskiego i Antoniego Sobotę, zaś zastępca 
mi dyrektorów Mikołaja Kolankowskiego, 
Andrzeja Gogoca i Dominika Ezerzosia w 
Obertynie zamieszkałych.

O. k. Sąd obwodowy jako handlowy, 
Oddział II.

Kołomyja, dnia 28. maja 1902.

L. cz. Firm. 108/2 Sp. II. 66 (5H 7)
Wpis firmy spółkowej.

Wpisano do rejestru dla firm spółko-
wych.

Siedziba firmy: W ęglów ka  (powiat
Krosno).

Brzmienie firmy: Przedsiębiorstwo eks- 
ploatacyi ropy w Węglówce M. Kurkowski 
i Spółka.

Forma spółki: spółka jawna handlowa,
Spólnicy osobiście odpowiedzialni (G .): 

Karol Perutz, właściciel kopalni nafty we 
Lwowie i Maurycy Kurko wski, przedsiębiorca 
wiertniczy w Węsjlówce.

Upoważnieni do zastępstwa: obaj spól­
nicy zbiorowo.

Podpis firmy: pod wypisanem brzmie- 
ni m firmy ręczne podpisy obydwóch spól- 
ników Karol Perutz i M. Kurko wski.

C. k. Sąd obwodowy, Oddział IV.
Jasło, dnia 21. czerwca 19( 2.

L. cz. Firm. 121/2 sp. II. 47 (5922)
Wpisano w rejestrze dla firm spółko-

wych.
Siedziba firmy: Stare Brody.
Brzmienie firmy: „Bracia Kapelusz11,

„Gebriider Kapelusz".
Zakład główny: Stara Brody, filialny : 

Zniesienie < bok Lwowa.
Przedmiot przedsiębiorstwa: Rafiaerya 

spirytusu, fabryka rumu i 1 kierów.
Obecnie: niezmieniony.
W stąpił: Czarna czyli Teresa z Silber- 

steinów Kapelusz
Zmarł: Natan M. Kapelusz 21. kwie­

tnia 1894.
Obecny posAdacz wyłączny : Hersch 

Leib Kapelusz i Czarna Kapelusz.
Upoważniony do zastępstwa: Hersch

Leib Kapelusz
Prokura udzielona: Józefowi Kapelusz. 
Data w pisu: 12. czerwca 1902.

0. k. Sąd obwodowy jako handlowy. 
Oddział II.

Złoczów, dnia 16. czerwca 1902.

L. cz. Firm  368,2 Sp. II. 508 (5977)
O b w i e s z c z e n i e .

O. k. Sąd krajowy jako handlowy w 
Krakowie ogłusza ża wpisano do rejestru dla 
spółek handlowych przy firmie „Oeslerr. Port- 
land Cement Fabriks Act en GesellschafP' w 
Ciężkowicach przy Szczakową

że Maurycy Tritsche prezydent Stowa­
rzyszenia zmarł w dniu 1. maja 1902,

że na posiedzeniu rady zawiadowczej w 
dniu 22. marca 1902 odbytem Gustaw Jose- 
phy dotychczasowy wiceprezydent został wy­
brany prezydentem stowarzyszenia, a Hugo 
Herzfelder wiceprezydentem.

Kraków, dnia 13. czerwca 1902.

L. cz. Firm . 904 stow. I. 89 (5997)
O g ł o s z e n i e .

C. k. Sąd krajowy jako handlowy we 
Lwowie, ogłasza, żo przy firmie „Towarzy­
stwo oszczędności i kredytowe w Gródku, 
stowarzyszenie zajestrowane z ograniczoną

poręką" wpisano dnia 22. czerwca 1902 w 
rejestrze stowarzyszeń zarobkowych i gospo- 
darczycyeh, że na walu m zgromadzeniu 
członków odbytem 28. maja 19ó2 wybrano 
w miejsce dotychczasowej dyrekeyi dyrekto­
rem Eisiga Eaaba, zastępcą dyrektora Emila 
Raaba, kasyerem Jakóba, Mojżesza Schiffa, 
zastępcą kasyera Ohaima Dawida Katza, kon- 
trolorem Adolfa Landaua, a zastępcą kontro- 
lora Leiba Mendelkerna.

C k. Sąd krajowy jako handlowy, 
Oddział IV.

Lwów, dnia 26. czerwca 1902.

L. cz. Firm. 518/2 poj. III. 121 (5976)
O b w i e s z c z e n i e  

O k. Sąd krajowy jako handlowy w 
Krakowie ogłasza :

I. wykreślenie w rejestrze dla firm 
spółkowych firmy: „J. Górecki i Ska" fa­
bryka konstrukcyi żelaznych siatek i wyro­
bów ornamentalnych kutych wj Krakowie z 
powodu wystąpienia jawnego spóinika Józefa 
Szopskiego,

II wpDanie do rejestru dla firm poje­
dynczych firmy „Józef Górecki" z tem, że 
siedzibą firmy jest Kraków, zaś przedmiotem 
przedsiębiorstwa fabryka konstrukcyi żela­
znych siatek i wyrobów ornamentalnych ku­
tych w Krakowie, oraz że właścicielem tej 
firmy jest Józef Górrcki w Krakowie za­
mieszkały, który firmę powyższą w ton spo­
sób podpisywać będzie, że wypisze wła­
snoręcznie imię i nazwisko „Józef Góre­
cki".

Kraków, dnia 1. lipca 1902.

L. cz. Firm. 756 poj. I 209 (5998)
Wykreślenie firmy.

Wykreślono w rejestrze dla firm poje­
dynczych.

Siedziba firmy : Lwów.
Brzmienie f i rmy: Apteka pod złotym 

lwem Kaliksta Krzyżanowskiego we Lwowie.
Z powodu śmierci właściciela i nie pro­

wadzenia interesu przez spadkobierców.
Data w pisu: 28. maja 1902.
O. k. Sąd krajowy jako handlowy, 

Oddział IV.
Lwów, dnia 28. maja 1902.

L. cz. Firm. 906 stow. II. 47 (5999)
O g ł o s z e n i e .

Wpisano dnia 27. czerwca 1902 w re­
jestrze stowarzyszeń zarobkowych i gospodar­
czych przy firmie: „Lwowskie Towarzystwo 
zaliczkowe, stowarzyszenie zarejestrowane z 
ograniczoną poręką", że w miejsce Wacława 
Podwińskiego wybrano zastępcą dyrektora 
Aleksandra Dziedzickiego.

O. k Sąd krajowy jako handlowy, 
Oddział IV.

Lwów, dnia 27. czerwca 1902.

L. cz. Firm. 766 Pojed. III. 135 (6000)
Wpis fi rm y pojedynczej.

Wpisano do rejestru dla firm pojedyn­
czych.

Siedziba f i rmy: Lubaczów.
Brzmienie f i rm y :  „Kisiel Schorr". 
Przedmiot p rz e d s ię b io r s tw a :  D zierżaw a 

p r o p in a c j i  w L ubaczow ie .
Posiadacz ( I .) : Kisiel Schorr.
Data wpisu: 31. maja 1902.
O. k. Sąd krajowy jako handlowy, 

Oddział IV.
Lwów, d n ia  31. ma a 1902.

L. cz Firm. 927 stow. II. 303 (6056)
O g ł o s z e n i e .

O. k. Sąd krajowy jako handlowy we 
Lwowie ogłasza, że firma „Towarzystwo sze­
wców „Kraj" we Lwowie, stowarzyszenie za­
rejestrowane z ograniczoną poręką" została 
dnia 29. czerwca 1902 wpisaną do rejestru 
stowarzyszeń zarobkowych i gospodarczych, 
i ża przy tem uwidoczniono, że siedzibą to­
warzystwa jest Lwów, że towarzystwo tu 
opiera się na statucie stowarzyszenia z dnia 
17. czerwca 1902, że przedmiotem przedsię­
biorstwa jest przyjmowanie zamówień na

wszelkie dostawy obuwia, utrzymywanie dla 
członków pracowni, handlu skór, tudzież lo­
kalu do sprzedaży obuwia, czas trwania 
przedsiębiorstwa jest nie graniczony, przeło- 
żeństwo tworzą dyrekeya składajaca się z 
trzech członków i trzech zastępców, których 
wybiera Rada nadzorcza a zatwierdza walne 
zgromadzenie na lat 6 i którzy zastępują i 
podpisują towarzystwo w ten sposób, że pod 
brzmieniem firmy kładzie swe podp:sy dwóch 
członków dyrelcyi lub ich zastępcy, ogło­
szenia towarzystwa następują przez umie­
szczenie w jednym z dzienników lwowskich, 
odpowiedzialność członków jest ograniczoną 
do podwójnej wysokości udziału, udział poje­
dynczy członka wynosi 50 koron.

Na walnem zgromadzeniu odbytem 17. 
czerwca 1902 wybrano członkami dyrekeyi 
Michała Drabika, Leona Bratro i Ludwika 
Schóntkalera, a zastępcami dyrektorów Jana 
Małkiewicza, Feliksa Ozajkowskiegr i Jędrze­
ja Weikera.

O. k. Sąd krajowy jako handlowy, 
Oddział IV.

Lwów, dnia 30. czerwca 1802.

L. cz. Firm. 862 sp. III. 250 (6057)
Wpis firmy spółkowej.

Wp sano do rejestru dla firm spółko­
wych.

Siedziba firmy : Zełdec.
Brzmienie firm y: „Aschkenazy & Ho­

rowitz".
Przedmiot przedsiębiorstwa: wyrąb lasu 

w Żełdcu.
Forma spółki: jawna spółka handlowa 

od roku 1898.
Spólcicy osobiście odpc wiedzialni (G.) : 

Joel Aschkenazy i Mojżesz Horowitz, kupcy 
w Rudkach.

Upoważniony do zastępstwa: każdy ze 
spólników z osobna.

Podpis firmy (F. Z.): Podpis imienia 
i nazwiska spóinika z dodatkiem per me pod 
brzmieniem firmy.

Data wpisu : 20. czerwca 1902.
O. k. Sąd krajowy jako handlowy 

Oddział IV.
Lwów, dnia 20. czerwca 1902.

L. cz. Firm. 899 stow. II. 195 (6059)
O g ł o s z e n i e .

Dnia 23. czerwca 1902 wpisano w re­
jestrze stowarzyszeń zarobkowych i gospo­
darczych przy firmie „Spółka oszczędności i 
pożyczek w Macoszynie, stowarzyszenie zare­
jestrowane z nieograniczoną poręką", że na 
walnem zgromadzeniu odbytem 15. lutego 
1902 wybrano w miejsce Iwana Pełeclia 
członkiem zarządu Iwana Huszczaka gospo­
darza w Macosiynie.

O. k. Sąd krajowy jako handlowy, 
Oddział IV.

Lwów, dnia 23. czerwca 1902.

G. Zl. Firm. 250 (2/1) (5889)
Anderungen und ZusiUze zu bereits Ein- 

getzagenen Einzel - und Gesellsehaftslirmen.
Eingetragen wurde im Register fur 

Gesellschaftsfirmen.
Sitz der Firm a: Tarnopń
Firmawortlaut: Isidor Harband.
Firm aanderung: Harband & Axelrad.
Betriebsgegenstand bisher Wechslerge 

schaft und Handel mit Werthpapiereu.
Nunmehr: Baaąuier-Wechsler-Escompte- 

Vorschu.ss- und Lieferungs-Gesehaft.
Eingetreten: Aron Aielrad, Kaufmann 

in Tarnopol.
Infolge dessen offene Handels Gesell- 

schaft seit 1. Juli 1902.
Vertretungsbefugt: Jeder der beiden 

Geselischafter Isidor rei Isser Harband und 
Aron Axełrad.

Firmazeichnung (F. Z.): Jeder der 
beiden Gesellschafter ist zur Firmazeichnung 
berechtigt

IHtum der Eintragung : Tarnopol 8. 
Juli 1902.

K. k. Kreis- ais Handelsgericht, 
AbtheihiDg IV.

Tarnopol, am 7. Juli 1902.

.G-azeta Lwowska" Nr. 167 z dnia 2 3 . lipca, 1902.

Doniesienia prywatne.
N ajbogatszą w kwas węglowy, najsilniejsza stalowe miejsce kąpielowe borowinowe, racjonalne 

leczenie wodą, w romantycznej w lasy bogatej okolicy górskiej przy spływie rzek Dorny i złotej 
Bystrzycy "  _ _

O  W  >BL (Buk w ka)
Sezon od 1. czerwca do końca września.

Ostatnia staeya kolejowa Valepu(na (2 godziny od Dorny oddaiona) przy każdym pociągu 
fiakry. Otwarcie ostatniej ezęśeiowej przestrzeni z główną staoyą Bad-Dorna nastąpi w eiągu roku 
bieżącego W monumentalnym budynku kąpielowym w ydalane zostają kąpiele według najnowszego 
systemu. Szczególnie skuteczne są bogate w kwas węglowy kąpiele przy chorobach serca (system 
nauheimski), i kąpiele borowinowe przy zwapiemu naczyń K u ra c ye  mleczne, żołądkow e i dyetyczne. 
Dom kuracyjny zawiera eleganckie sale jadalne, konceitowe, i kaw iarniane, czytelnie, pokoje bilar- 
dowe, muzyczne i do gry. Drocz mnóstwa pomieszkali prywatnych i hoteli, stoją 2 z całym komfor­
tem urządzone hotele kuracyjne po umiarkowanych cenach do dyspozycyi. Wodociągi kauaiizacya 
i oświetlenio elektryczne. Prospekta rozsyła c. k. Zarzad zakładu leczniczego w  Dornej i na zamówie­
nie rezerwuje pokoje. Inform aeye lekarskie udziela c. k. lekarz kąpielowy i zakładowy radc-a cesar­
ski Dr. A r t u r  Lubel w Dornej.

i® n a m i , -* s ta
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Z a m l s n i ę c i e

' o w a r z y s t w a  W z a j e m n y c h
za rok

( O z i a ł

Stan czynny. Rachunek bilansu
Koron hal. Koron hal. Koron hal.

1. Zapas k a s o w y ................................................................................................................................................... 27.175 97

2. Rozporządzał no naleźytości w Instytucyaeb kredytowych i kasach oszczędności . . . . 539.774 09

8. R e a ln o ś c i ........................................................................................................................................................... 335.000 —

od tego: ciężary hipoteczne............................................................................................................................. — — 835.000 —

4. Papiery wartościowe według kursu z dnia 31. grudnia 1 9 0 1 ......................... • ..................... 5,938.804 55

17 851 37 5,956,655 92

5. Weksle w p o r tfe lu ........................................................................................................................................... 171.860 —

fi. Pożyczki hipoteczne ...................................................................................................................................... 7,276.822 52

7. Pożyczki na w łasne p o l ic e .......................................................................................................................... 3,048.986 70

8. Pożyczki stow arzyszen iom .......................................................................................................................... 664.160 74

9. Pożyczki nbezpieezouyni na zastaw p e n s y ! ........................................................................................ 3,519 873 13

10. Salda czynne rachunków z towarzystwami k o n lr a sek u ra cy jn em i...................................... .... 34.317 74

11. Zaległości w agenturach i filiach (Salda czy n n e)..................................................................................... 497.567 88

12. Różni d łużnicy:

224.834 11

b) Zaległe p ro c e n ta ........................................................................................................................................... 104.646 11

2.056 70 331.536 92

13. Efekta kaucyjne:

a) D iie rż a w n e .................................................................................................................................................... 28.455 78

9.160 86 37.655 64
22,4i 1.387 25

Kraków, dnia 1. stycznia 1902.

Dyrekcya Towarzystwa wzajemnych ubezpieczeń w K rakow ie:
Zenon ftlouecki. Ignacy (*lniowski* D r. Oustaw Itemer.

Naczelnik działu ubezpieczeń na życie : Naczelnik biura rachunkowego:
E d w a rd  Szancer 4 . SzyNzkicwicz.

rzędowo autor, technik asekuracyjny.

P o d z i a ł  z y s k u .

Zysk z roku 1901 (jak w y ż e j ) .....................................................................................

Z tego przeznacza s’ę n a :

1. D y w i d e n d y :

a) Dla ubezpieczeń pośmiertnych i mieszanych Gn/0 od p r e m i i .........................Kor. 826 625 22

b) Dla ubezpieczeń wojennych 6%  od p rem ii.................................................................. 219. 36 69

c) dla ubezpieczeń na dożycie 3%  °d p re m ii................................................................   618.438 12

2. U p o s a ż e n i e  f u n d u s z ó w  r e z e r w o w y c h :

a) funduszu rezerwowego (20%  ® z y s k ó w ) ..............................................................................................

b) rezerwy zysków (zatrzymana dywidenda w myśl §. 66. s t a l . ) ......................................................

c) funduszu specyaln-g ■ (zysk z byłego Tow. akc. pj strąceniu 20% do fund. rezerw) . . .

d) funduszu na różnicę kursu  ...........................................................................................................

Koron

49.597

13.148

40.860

75 936 

6 054 

153

ba!

51

20

14

95

66

38

86

Koron

81.298

123.005

hal.

85

88

Koron

204.304

hal.

73

204.304 73
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Ubezpieczeń w Krakowie
1901.
ż y c i o w y ) .

dz\ału ubezpieczeń na żyeie. Stan bierny.

i .

3.

X.

5 .

o .

7.

8 .

9.

10.
11.

Rezerwy zysków, kapitałów :

a) Fundusz rezerwowy................................................................................

b) Rezerwa premii w o je n n e j ...................................................................

c) Fundusz nadzwyczajny na d u b i o s a .................................................

d) Fundusz sp eey a ln y ................................................................................

Fumlusz na różnice k u r s u .......................................................................

Rezerwa p r e m i i ............................................................................................

Przeniesienia p r e m i i ...............................................................................

Rezerwa na nieregularne sz k o d y ...........................................................

Fundusz na dywidendę dla ubezpieczonych .................................

Salda h ien ie  rachunków z towarzystwami konsrascknracyjncmi 

Różni w ierzyc ie le :

a) R ó żn i.................. .........................................................................................

b) Procenta naprzód p o b ra n e ...................................................................

c) Czynsze z dóbr ziemskich naprzód p o b ran e ...................................

Różne kaucye:

a) Kaucye d z ie rżaw n e ................................................................................

b) „ a g e n tó w .....................................................................................

Fundusz em erytalny akwizytorów działu  ż y c io w e g o .................

Z y s k .................................................................................................................

Koron hal Koroa

761.629

364.488 

53 678 

196.864

bal

183.549 

19 241 

. 7.550

28.455

9199

10

36

25

22

40

46

78

86

Koron hal.

1,376.667 93

1.778 46

19,801.450 56

457 044 06

261.145 08

57.290 31

13.629 62

210 340 86

37.655 64

gO.O^O —

204 3<"4 73
23 441.387 25

Anton i lir. W odzick i.

W dowód zgodności z księgami:

C z ł o n k o w i e  IESa.d|p Ib T a d /z o re z se j:

D r. K onstanty  lip o w s k i. J u lian  B ie lnósk ij

• P a p i e r y  w a r t o ś c i o w e  d z i a ł u  i b e ^ p i e e s e ń  n a  ż y ^ i e

w e d ł u g  k u r s u  z  d n ia .  3 1 . g p u d n i a  1 9 0 1  u .
Al (SKATA* W musii UMCI Ul

4 1 /8 °/0 L isty  
4% .
41/ o/* li io *
4 V °'* / ii 0 T>
4 1g% Obligacje k m  
4°/° Listy 
4"'*  0 n
4°/0
4°/« Obligacje 
4 f'/o40

listy zastawne galicyjskiego Banku hipotecznego
9f n » n
-i n ” , . ”

„ krajowego

Towarzystwa kredytowego ziemskiego
» » n

1893 .................................................ulicyjskiej pożyczki krajowy) z r
„ „ wykupu propinacyi ............................................................................
„ komunalne peszteihdaegp Banku kom ercyonalnego ........................................
„ pożyczki miasta L w y w a .........................................................................................

Losy Boden Credit z r 1S8\> ..................................................................................................
„ państwowe z r. 1860 ...........................................................................................................
« C is y .....................................................................................................................................   •
„ rosyjskie z r. 1864 ...........................................................................................................

» „ 1866 . . .  . ..................................................................................................................
5°/0 Obligacje kam lizacyi miasta Warszawy • •  ...................................................................
4 ‘/u"/" Listy zastawne Towarzystwa kredytowego ziemskiego w Królestwie Polskiem . . 
Akcye Towarzystwa Ubezpieczeń Przezorność. ...................... ... .................................................

4 !y„
H
5 %  
4°/,
en;0 / o
r.oi 
0 h

Od tego: odsetki bieżące

Waluta
Wartość
imienna

Kurs z dnia 1 
31. grudnia 

1901

Wartość 
z kursu 

w koronach

złr. 56 700 109 50 124173
złr. 318.500 97 75 622.! 67 50

kor. 140.200 90 25 126.539 90
złr. 245 000 !'9 -- 485. ldi' _

kor. 300.800 99 -- 297.000 _
kor. 50 000 98 75 4T375 --
kor. 644.200 92 -- 5'-2 664 i—
złr. 50.000 92 _ 92.0 0 _

kor. 1,425.000 92 -- 1.311.000 --
kor. 228.000 93 70 218 636 i--
złr. 223.800 97 30 435.514 80
k<r. 474 000 93 -- 440 820 --
kor 400.000 97 75 351.000 —
złr. 8.700 100 — 17 400 --
złr. 9.500 1()9 — 19.( 00 —
złr. 4.800 100 — 8.000 --
rs. 300 fl 30 — 975 --
rs. 100 M 130 — 325 --
rs. 19.000 97 60 46 360 ---
rs. 279.800 G-J 97 25 680.26 75
rs. 10 000 -a 259 — 25 000 —-

5,938.' 04 
17.851

55
37

Razem 5956 655 92



Bilans i latbMatyc&Liy z końcem 1991

Tablica

I. i II.
III.
IV.
V. 

VIII.
IX.

XIV.
XVI.

T. i II.

VI. i VII.
X.

X a.
XI.
XII. 
XV.

XV B.

IRod.zaj zabezpieczenia
Ilość

P o l i c

A) Z abezp ieczen ia  p o ś m ie r tn e :

Zwyczajne zabezpieczenie kapitału na wypadek śm ie rc i...................... .... ........................................................................................
Zabezpieczenie kapitału na wypadek śmierci ze skróconą, opłatą p r e m i j .................. ......................................................
Czasowe zabezpieczenie kapitału na wypadek śm ierci........................................................................................................................
Zabezpieczenie kapitału mieszane na wypadek śmieści lub d o ż y c ia .................................................................................   • •
Wzajemne zabezpieczenie kapitału na wypadek śm ierc i......................................................................................................  - • •
Jednostronne zabezpieczenie kapitału na wypadek śm ierci...............................................................................................................
Zabezpieczenie jednostronnej renty na przeżycie.................................................................................................................................
Zabezpieczenie kapitału mieszane z ewentualną podwójną w y p ła tą ..............................................................................................

Drobne zabezpieczenie pośmiertne bez badania lekarskiego na książeczki po 50 k o ro n ..........................................................

Razem „A“ . . .■

vt -i , . I fa k u lta ty w n ie ............................................. .......................................................................Isa wypadek wojny rozszerzono \  obiigatoJr y c z n i e ........................................................................................................................

dla których rezerwa zachowana w ynosi............................................   K 361.487*07

B) Zabezpieczeniu na d o ży c ie :

Zabezpieczenie kapitału na dożycie ze zwrotem p re m ij ........................................  . ....................................
Zabezpieczenie posagowe oparte na życiu dwóch osób . . .  - • • ................................................................................
Zabezpieczenie posagowe oparte na życiu dwóch osób ze zwrotem p re m ij................................................................................
Zabezpieczenie natychmiastowej renty dożyw otniej......................................................................................... .... ...............................
Zabezpieczenie renty odroczonej................................................................................................................................................................
Zabezpieczenie kapitału w oznaczonym te rm in ie ........................................  .................................................................................
Zabezpieczenie kapitału w oznaczonym terminie wraz z ewentualnym datkiem wychowawczym ........................................

Razem „B“ .

Zabezpieczony
kapitał

Koron

T0.503
441
155

6.941
85

3
90

441
18.549

1.029

19.488

2.311
4.2

1.788
64
46

4.173
68

7.374

35,033.120 
1,574.900 

680.924 
22,404.537 

194.800 
3.572

739.794
60,631 329 

48 315

60,631.329

178.800 
34,525.388

11,498.181
314 3tt3 

6,489.871

11,372 754 
204.266

26,654.800

bal

Zabezpieczona
renta

Koron hal.

28
60
62
20

70
93

70

20

29.524

29,524

231 042 
47.070

281.081

57

57

08
36

44

Ogólny slan ubezpieczeń pośmiertnych i na dożywoc e wynosi przeto z końcem 1901 r. (A + B )

Zabezpieczenia oddane Towarzystwom do reaftekuracyi:

Z zabezpieczeń pośm iertnych ....................................................................... .....................................................
Z zabezpieczeń na dożycie . , ■ .....................................................    . . ..................

.980 89,559.060 63 307.637 01

359
21

4,143.780
310.958

70
30

600
69.300

Razem 9C80 4,454.739 69.900

Kraków, dnia 1. stycznia 1902.

Dyrckcya Towarzystwa wzajemnych ubezpieczeń w Krakowie:
Zenon Słcmecicl. Igruacjr Głażowski. G ustaw  Homer.

Naczelnik działu ubezpieczeń na życie: Naczelnik oddziału manipulacyjnego:
E i w a i d .  S z a n c e r

rządowo autor, technik asekuracyjny.

PERFDIERYA ZENO & CO.
nadworni dostawcy Wiedeń, I., Graben 7,

polecają bogato zaopatrzony skład prawdziwych francuskich i aDgbl kich orygi­
nalnych perfum po bardzo niskich cenach; wielki wybór najlepszych angielskich 
szczoteczek do zębów i do paznokci, szczotek do włosów, dalej grzebieni wszelkiego 
rodzaju z oprawą rogową, szyldkretową lub z k o śc i słoniowej. Jako os«bli- 
wość <lomu: Uznana za wyborną angielska „Hau dc Uologne 
3Kei»o“  po K. 2, 4, 8, 14 i 16 — Każdy artykuł wysyła się natychmiast za

zaliczką. — Cenuiki opłatnte. 5 *
SS

Knbm, Brich i Korzeniowski
we Lwowie

tabryka parowa pieców kaflowyen
odznaczona zaszczytnie na W ystawach.

Kantor zamówień 1 wystawa ul. Łukasińskiego 1. 6, pl. Castrum. 
W łasne wyroby ogniotrwałe i szamotowe.

Piece, kominki, kuchnie i wanny z gładkich i deseniowych kafli 
w rozmaitych kolorach i stylach. — Wyroby nasze równają się zupełnie 
wyrobom zagranicznym, gdyż pracując lat kilkanaście w pierwszorzędnych 
fabrykach zagranicznych, nabyliśmy wszechstronnej praktyki w tym za­
w odzie.— Wykonuje się także wszelkie naprawy. — Łaskawe zamówie­
nia miejscowe i z prowincyi uskutecznia sie najstaranniej, wzorowo i trwale 
po cenach najniższych.

©  © © © © © © © © ©  © © © © ©  © © © © © ^ 5 5
g )

€ 6  m
©

9 9
dwutygodnik, zamieszcza kolorowane dustracye w stylu raodnem, syl­
wetki, wierszo, nowele treści lekkiej, wiersze oryginalne i tłómaczone. 
„Maska" wychodzi 5 i 20. każdego miesiąca pod reda k i ł ą  Emila 
Holoda. —  Prenum erata kwartalna 2 kor. —  Prenum erow ać można 
we wszystkich A jencjach dzienników, w księgarniach i w Admini-

§ 0 0 0 0 0  0 0 0 0 0

stracyi „Maski" Lwów.

Sfandel herbaty i kawy
E B f  l l B  A  M I S  D U A .

we Lwowie, ul. Teatralna 1. 8 dom własny,
jC(,t  poleca najlepsze gatunki

i b i c- r o i
kile C oago..................
. Sonehong czarn?
r, zbiór adĘnwy . .

Kaysow emrna . .
. Meiango de Lcnd. .
. Wysiewki herbaciane 
. Wysiewki herbaciane 

lepsze . .
Opakowania nie Uczy zię.

g 3
zł. l.bO

- „ 3 .-
- .  8—
• * *—
• „ i-—
. „ 1.30

nai-
■ ,  l-«0

Z wówienia

m : j ł
o ejtaku .czysty* i aromatycznym, który 
rozsyła fyaejkc opłacone do każdej ataeyi 

pocztowej, 43/4 kilogr. w woreczku: 
JPortorieo . . . .  O '
Cuba grubo ziarnista 
Oeyioo zielona . .

„ przednia . .
„ gruboziarnista 
» perłowa . .

Moc ca arabska arost.
Jawo złota . . . .  

z pro^kicyi wysyła się odwrotną poczta

i. 9 . -  't, 
n 9-50

ki.
s>

—.90 
— ,96

t, 10— 
. 10. 10

«
l.Ot

„ 10.75 1.08
„ 10.75 1'j8
„ 10.75 n 1.03
,  10.75 n 1-08
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roku w DzfaLs ubezpieczeń ua życie.
Szkoda

rzeczywista
w

Wypłacono
oznaczonym
terminie

Szkoda
prawdopodobna

Premi i 
roczna 
brutto

Roczny
dodatek
wojenny
ubezp.

obligator.

Rremia roczna 
netto Rezerwa

Przeniesienie
premij

Rezezwa wraz 
z przeniesieniem 

premij

Polic Koron hal Polic Koron hal. Osób Koron hal. Koron hal. Koron hal. Koron hal. Koron hal. Koron | hal. Koron | hal.

198
8
3

47
2

G44.253 
23.699 
12 300 

235.200 
3.200

74

12 69.500 —

183-19
6-456
2-177

75-580
3013
0-094

2-337

604.753
24.558

9.139
261.682

7.099
134

7.516

35
16
33
33
46

28

1,113.607
55.353
12.504

935.923
8.474

178
8.769

£9.825

84
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1.433

28.873
92

185 
1 328

27
57

58 
56
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74

837.625 
42.553 

8.487 
775.168 

6.626 
133 

7.171 
33 181
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54
89
35
35
32
74
21

4,416.434 
311 657 

12.904 
4,256.149 

44.573 
940 

97.309 
3.766

U
19
23
45
90
78
43
37

138.256 
7 572 
5.509 

116.372 
948 

50 
1.110 

81.419

98
06
60
24
16
92
09
08

4,554.691
319.229

18.413
4,372.521

45.522
991

98.419
85.185

09
25
83
69 
06
70 
52 
45

258
12

918.652
1.600

74 12 69.500
—

272-848 
12 34

914.882
1.676

91
23

2,174.637
1.442

57
51

54.02! 01 1,7)0.947
1.081

50
88

9,221.388
17.835

46
32

273.586
324

13
28

9,494.947
18.159

59
60

270 920.252 74 12 69 500 — 2b5.682 916 554 14 2,176.080 08 54.021 01 1,712.029 38 9,239.223 78 278.9 ’ 0 41 9,513.134 19

Oddano w reasekurację . . • • 661.309 69 30.934 05 632.153 74

„A“ Pozostaje na własny rachunek . . 8,638.014 09 242.976 36 8,880.990 45

*) W rnhrye e „Szkoda rzeczywista14 «% Podane wpz;, stkie szkody w roku 1911 zapadłe o których Towarzystwo jeszcze na czas uwiadomione zostało.
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41.004

941
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1.534
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2,175.827 

142.358 
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32

— — — 140 745 348
~

— — — 1,108.105 84 — — 954.997 70 11,967 397 26 218.530 12 12,185.927 :-;8

Oddano w reasekuracyę . . . 803.960 79 4 462 42 808.423 21

B“n Pozostaje na własny rachunek . . • ■ 11,103.436 47 214.067 70 11,377.504 17

Ogólna rezerwa matematyczna d z ia łu , , 1 “  i  „ B “  wynosi po strąceniu reasekuracyi . . • • 19,80.1 450 56 457.044 06 20,258.494 62
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K o m i s y  a r a c h u n k o w a :
IDr. 32ZoustsirLt3r Lipo-wsici. CTu.lia,:n. rBielarisłri. .̂n.tojai lir. Ô od-ziołci.

N a  w s z y s t k i e
bez wyjątku pisma eodzieime miejscowe, zamiejscowe, wie­
deńskie , zagraniczne, tygodniki, illustracye artystyczne, 
pisma humorystyczne, mody, żurnale, przyjmuje prenume­
ratę z dostawą w miejscu lub wysyłką na prowincyę, po

cenach redakcyjnych
Ajenoya dzienników i ogłoszeń Sokołowskiego

Lwów , pasaż Hausm ana 9.
Ogłoszenia do wszystkich pism najtaniej. ‘ 3 M I

Otwarte c&iy role.

S A N A T O F T U M
l*im  E u g e n iu s z a  W A J G L A

L w ó w , u l. H au sn era  1. 11,
pod adm. kierownictwem K a z im ie rza  Soleckiego.

2STccwo u i z ą d z o n e  i  przeToiadwO^w^arie.
%ggĘT I “ r x y j m i i j e  - c h o r y c h  na stały pobyt, celem leczenia, 

wszelkich chorób, z wyjątkiem zakaźnych i umysłowych. P r  ospę 1. ta 
na żądanie w ysyła Z a r z ą d

Otwarte cały role.

S K Ł A D  K , E B L I
firmy stolarskiej Istniejącej od roku 1842

BO LESŁAW A BASZCZYŃSKI EGO
w e Lw ow ie, u lica  T eatralna  liczb a  1,

poleca Szanownej Publiczności 
U rządzenia pokoi bawialnych, jadalnych i sypialnych, mebla tapicerowane gięte i żelazne, 

łaskawe zamówienia rzetelnie wykonuje się pod przystępnymi warunkami.
Uczni do nanki sto larstw a poszukuje się.

l i ?
.2S-

< #  j ?

k , . v »



Z K Z oleje p o l n e ,
2 2 Z o le je  l a a o w e ,  
D S Z oleje  l l n l © - w e , 
b o l e j e  e l e k t r y c z n e .

JITiktor Jasiński
G eneralna  reprezentaey^a

fabryk kolei wąskotorowych ORENSTEIN & KOPPEL 
Lwów, ul. Słowackiego 1. 2.

b o l e j e  d r u g o r z ę d n e , 
221©l©j© d o j a z d o w e , 
IK Io le j©  p r z i e r i c ś n © ,  
X Jołs:©m.©t37-'W 37-, - w a g o n y .

G t v  «r c u t r f c o
w Pasażu Mikolascha

cćL  u l i c y  Z K Z r e te j  

ffajnoyiszy francuski

Chromo-fotoskop
=  Świat i życie w barwnych 
= =  obrazach plastycznych. =  

Widoki natury =  podróże =  Stolice świa­
ta =  Wyprawy naukowe =  Wypadki histo­
ryczne =  Obrazy z postępu cywiiizacyi =  
Sztuka i nruka =  itd. itd.

=  Zmiana obrazów co tygodnia =
0 0 13-go lipca

Okolice gór Jercyńskich - -
Zamki =  Ruiny =  Woóospaóy etc. etc. —  
W s t ę p  l O  o t .

Otwarte od 10-tej rano do 10-tej wieczór.

l&ird&irse ©gtysaenia
od wyrazu petitem 3 halerzy, tłustym 

petitem 4 halerzy.

ot u u n  ie  studenci szkół średnich znajdą dotrę 
-•* umiesizczenie przy ulicy Dominikańskiej 1. 7, 
numer drzwi 10.

~RKrajt«nlej karty wizytowe, zaproszenia ślubne 
I w  wykonuje w grawurze litografia stauiopigiań-
sŁn 1. 9, wizytówki już od 1 zł. i wyżej.

n ^ a r z i ) d c z y t t i  w średnim wieku znająca się na 
kuchni, poszukuje posady zaraz. — Zgłoszenia 

przyjmuje pod literam i W. D. ulica Śniadeckich 
Nr. 4, 1 drzwi na prawo.

Morele
(aprilscs^)

najpiękniejsze wysyD w koszykach za zaliczką 
po 8/7 za 1 złr. 75 ct. Należytość z góry 

1 złr. 68 ct.

L. Laster, Zaleszczyk7.

M a n c e l i s t a  notaryalny biegły w sprawach 
notaryalnych i spadkowych poszukuje posady. 

Zgłoszenia J. M. W. Biuro Ogłoszeń Lwów, Pasaż 
Hausmana.

Masasyna parowa odczyszczą najzupełniej 
stare zbite poduszki pierzanne w pracowni 

kołder i materaców, Józef Szuster Lwów ulica Ko­
pernika 1. 5.

WIELKI WYBÓR
Koszul kolorowych, także 
Koszule dla turystów, naj­
lepsze Pończochy i Szkar- 
petki, Płótna i stołow ą  bie­
liznę, Bieliznę Prof. Dra 
Jaegera i Dra Lahmanna, 
Główny skład gotowej Bie­
lizny poleca po stałej inaj- 

umiarkowańszej cenie
P .  S .  B A R D A S Z

Lw ów , Tea tra ln a 9 , yis 4 Tis Kościoła Katedry

Rrryer Kolejowy
zawiera:
Najdokładniejszy rozkład jazdy 
dla Galicy i i Bukowiny.
Wszelkie połączenia z zagranicą 
i do miejsc kąpielowych.
Ceny biletów jazdy.
Mapę sytuacyjną.
Dział informacyjny etc. etc.

Do nabycia we wszystkich księgarniach, 
biurach dzienników, trafikach.
= Cena 122. ct. =
jJ:uro dzienników Sokołowskiego

Lwów, Pasaż Hansmana 1. 9.

T U T K I
ze speoyainej bibułki

„Atai"
powszechnie  ̂

uznane za najlepsze! 
Wszędzie do nabycia. 3

Mryła: Lwów, Miciiemcza 2.

Jako moją specjalność od 
lat 38 polecam zn a k o m ite  
w y ro b y  n o żo w n icza  z fa­
bryki angielskiej Geo. Hi- 
des z Son. Henckeisa w So- 
rn g en  franc. i sty ry jsk ie : 
ttoź® sto łow e i deserow a, 
k u ch en n e olasty czco do ciast 

i mięsiw i zwykłe.
Scyzoryki. Nożyczki. Brzytwy 
angielskie od koron 4 do 6, 
Henckeisa i Arbenza. Ma- 

i szynki do strzyżenia wło-
I sów• Narzędzia ogrodnicze po 

ćehaen możliwie niskich.

Antoni Halski
2 a a r i .c a .e l ż e l a s s j a . y  

Łazów, plac Mnryacki 1. 9.
Cenniki na £yozenie. -

Sanatoryum i Zakład wodoleczniczy
BYSTRA  bok B ielska.

( S z l ą s k  A u o t p y a c k i )

Wytworna uradzenie. 2 M arze.

KANTOR WYMIANY
Lwowskiej Filii

Banku galw. dla handlu i przemysłu
został przeniesiony do nowo urządzonego lokalu w 
parterze (ul. Jagiellońska 1. 3) gdzie również prze­

niesiono

Oddział wekslowy.
Pierwotnie w parterze znajdujący się

Oddział Wkładkowy
został napowrót do tego samego lokalu przeniesiony.

R a k i !  R a k i !
codziennie świeżo z łowu, wysyłam pod gwarancyą żywego przybycia w  E-kilowych koszy­

kach pocztowych franco.
6 0  s z t u k  t ł u s t y  c l i  r a k ó w  olbrzymiej wielkości z a  6  k o r o n .  6 0  s z t u k  

r a k ó w  s t a l o w y c k  bardzo pięknych z a  5  k o r o n .

Herman Neuman, Podwołoczyska I. I.
Ogłoś s ienie.

Nadzwyczajne Ogólne Zgromadzenie
Członków Kasy zaliczkowej w Glinianach sztowarzyszenia zarejestrowanego 
z ograniczoną poręką, odbędzie się dnia 4. sierpnia 1902 o godzinie 3-eiej po

południu w biurze stowarzyszenia.
Porządek dzienny:

1. Zatwierdzenie wyboru czterech członków Dyrekeyi i 3 zastępców.
2. W ybór pięciu członków Bady zawiadowczej.

Gliniany, dnia 20. lipca 1902.
Rada ZLwiadowcza Kasy zaliczkowej w  Glinianach.

stowarzyszenie zarejestrowane z ograniczoną poręką.
M. Auer prezes. D. Hochberg sekretarz.

Podróże Towarzys rie
do Nicei, po W łoszech, do Lissabam u, Algieru, Tunisu, 

Malty, A ten, Smyrny, Konstantynopola, Odessy 
urządza od 2. lutego począwszy

Międzynarodowe biuro podróży w Wiedniu.
Zgłoszenia przyjmuje

Biuro sprzedaży biletćw kolejowych Sckołowskiago
Lwów, Pasaż ilausinana.

Prospekta i programy bezpłatnie.

Zaproszenie.
Dnia 13. sierpnia 1902 o godz. 6 -tej po południu odbędzie się w b.urze 

stowarzyszenia w Mikulincacb

Zwyczajno Warne Zgromadzenie
członków podpisanego stowarzyszenia, które wszystkich członków tegoż uimej-

szem się zaprasza.
IPorssąćlełs d.zie: cans?-:

1. Sprawozdanie Dyrekeyi z czynności * rachunków za rok 1001
2. W ybór członków Rady nadzorczej w edług §. 15. statutu.
3. W niosek Rady nadzorczej co do rachunku stra t i zysków.

Mikulińce, 21. lipca 1902

D y r e k c y a  K a s y  h a n d lo w e j  w M ik u l iń c a c h .
Stowarzyszenie zarejestrowane z ogr. poręką.

1\ Kosenman, D. Yogelmaii dyrektorowie. H. Koscuman kontrolor.

L. 5624/902

Ol >wi iSr.ci śnie.
(6132 1 - 3 )

D n ia  8 . ś io y jh i ia  b. rJ  przed południem w sali tutejszego m agistratu 
odbędzie się publiczna licytacya z&pomocą ofert pisemnych, celem wydzierża­
wienia na okres czteroletni od X. stycznia 1903 s'ę rozpoczynający:

a) prawa propinacyjrK j. praw a wyszynku piwa, wódki, maliniaku, wiśnia- 
ku, śliwowicy i' .miodu n aĄe.ałem terytoryum  m iasta Stryja z przedmieściami 
Zapłatyn i Szumlanszuzyzna, tudzież przysługującego tej gminie z mocy usta­
wy z dnia 5. sierpnia 1876 1. 44 dz. u. kr. prawo poboru opłat od w prowa­
dzonych w obręb miasta Stryja i przedmieśei trunków w tej ustawie wymie­
nionych ;

b) praw a propinacyi w gminach Duliby i Grabowce powiatu Siryjskleg > 
a to w tej rozciągłości w  jakiej gm ina miasta S tryja to prawo ua mocy kon­
traktu z dnia 23. czerwca 1899 z c. k. Dyrekcyą funduszu propinacyjuego 
zawartego posiada i posiadać ma prawo.

c) buiynków do tych praw dodanych.
Jako cenę wywołania rocznego czynszu ustanaw ia się:

1. za prawo propinacyi w mieście Stryju z przedmieściami .
2. za prawo poboru opłat od wprowadzonych w obręb gminy

Stryj trunków ustaw ą z dnia 5, sierpnia 1876 Nr. 44 
Dz. u. kr. unormowanych na k w o t ę ....................................

3. za prawo propinacyi w gminach Duliby i Grabowce . .
4. za dodane budynki w Stryju i w gminach Duliby i Grabowce

Razem . . . .
słow nie: Sto sześćdziesiąt ośm tysięcy kor.

Wszystkie powyższe praw a wydzierżawione zostaną tylko razem i nieodłącznie.
Oferty mają być zaopatrzone w wadium 16 82(J koron.
Bliższe w arunki mogą być w biurze m agistratu przeglądane.

Stryj, dnia 26. czerwca 1902.

Zarząd król. miasta.

80.838 K

80.338 K  
6 000 K 
1.524 K

168.200 K

% drukarni WL  ŁasRukieg®, Hfi Cwraieckieg® 1. 18 Telep*1* N r. 587. (Zinądct Wl. J. Weber). Papier f&br/ki pepiem J Fiałkowskich.


